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"Włochy potwierdzają. więc w spo-

I sób jak najbardziej wyraźny i loialny 
;r,obowiązania, przyjęte w Londynie. 
Rzymslde kola odpowiedzialne śledzą 
z największą uwag-q, kampanię lewicy 
francusldej za interwencją. w Hiszpa
nii, interwencją, która pociągnęłaby 
nie dające się przewidzieć i napewno 
poważne następstwa i mogłaby nara
zić na szwank pokój w Europie". 

proc.), albowiem znajduje się w stanie 
technicznego zapuszczenia. Rada 
stwierdziła poza tym, że urząd poli
tyczny ludowego komisariatu tran
sporlu ,yoelnego pracuje źle. Rada po
wzioła uchwałę o reorganizacji tego 
tra nspol'tu. 

Paryż. (PAT) "Informazione Diplo
matiea" ogłosila - jak donoszą z Rzy
mu - naetępujący komunikat. 

,,\Vłoskie kola ollpowif'dzialne po 
zaznajomieniu się z oryginalnym tek
~tem mo\\'y Chamberlaina slwlerdzają. 
że wiele fragm entów tej mow\, zwróci
ło specjalną. uwagę Rzymu, a zwła
szcza krytyka Ligi Napodów, odmowa 
zgody na inicjalywę roc'y jską, oraz 
zajęcie stanowiska wobec Czechoslo
wącji. 

"Jeżeli chodzi o stosunki z W. Bry
tanią. i toczące się obecnie rokowania, 
włoskie kola odpowiedzialne sldonne 
są. podzielić opt~'mizm Chamberlaina 
oraz doceniają z sympatią, formę i 
treść słów premiera brytyjskiego, po
święconych Wiochom. 

,.Co do sił nasz~'ch legionistów, 
pr.zebywając~· ch w Hiszpanii jest rze
czą wiadomą, że Włochy dotrzymają 

Koc prezesem 
"ku Din go? 

Jedna z war 'z!lwskit'j agenc~'j pra o
wych notuje pogloskę, że dymisja prezesa 
Pailstwowego Danku Holnego, p. min. 
Ludkic\\'iczll., jest rzeczą zdecydowano,. 
Jako jego nas(~peę na s!ano\\'isl,u prc,zesll. 
tego banku wymienia się pIka Adama l~o
ea. KaJldydatura. jego uchodzi za bardzo 
silną. . 

ławetnego ebrania 
l. • 

C z ~ s t o c 11 o w a, Z!l. 3. - Ponie
waż na zebranie Z. N. P., które mialo 
być protestem przeciw Jasne-j Górze 
nie dopuszczono przedstawicieli pra!'\y 
katolickiej i narodmyej, \\'arto przecz~'
tać urywki sprU\YOZdall i a z zebrallia, 
zamieszczonego w ,,1Jl'nsie bliskiej Z. 
N. P." Takio np. "Echo Częstochow
skie" pisząc o referacie p. Jędru!'\ika 
stwierdza, iż referent "udzielił odpo
wiedzi wyczerpujących na ataki. w za
czepionej ' odezwie. ·Prele.gent co chwila 
nagradzany był fl'e1lety~znymi okla
skami i okrzykami skierowanymi 
przeciwko duchowieństwu" (podkre
ślenia nasze). 

Na zakończenie zebrania odśpiewa
no "Pierwszą Brygadę". 

Zamacl rew Iwerowy 
na premiera 

Tokio. (PAT) Agencja Domei do
nosi z Pekinu, że 5 ChiilCZyków doko
nało wczoraj po południu zamachu re
wolwerowego na przewodniczącego !{o
mitetu \Vykonaw czego Rządu Pekiń-
skiego \Vangkomina. . 

Zamachu dokonano w chwili, gdy 
'Vang wr.acał samochodem do swej 
siedziby. \Vangkomin wyszedł z za
machu cało, natomiast jadący' z nim 
przyjaciel jego, Jap0l1czyk Eiji Yama
moto został ranny kulą rewolwerową 
w tw.arz i lewe ramię. 

Sprawców zamachu nie schwytano. 

St. Zjedn. nie kupują srebra 
w Meksyku 

Was z y 11 g t O n (P A T). Donoszą o 
pierwszym zarządzeniu rządu St. 
Zjedn. w stosunku do :Meksyku, no
s~ąc~'m charakter retorsji na wywła
szczenie amerykll1\skich przedsię
biorstw nartowych. Zarządzeniem tym 
jest wstrzrmanie aż do odwołania 
miesięcznych zakupów srehra przez 
St. Zjedn. w Meksyku. 

'V związku z t~'m donoszę, z l\Iek
sylw, że obrót dewizami faktycznie u
stał zupełnie. \V szerokich kolach 
pDwstala panika. W sklepach na 
tilrgach odmówiono przyjmowania 
t.anknotów, domagaj~c się zapłaty za 
towar monetami srebrnymi lub zlo
tem. 

Przed chrzcinami w Hadze 
Amsterdam. (ATE). Z IIngi do

no!'\zą: Chrzest córki nasl1.'pczyni tronu 
holenderskipgo, ks. De-atrycze-Wilhel
miny-Armgard odbędzie f,ię w dniu 12 
maja rb. w katedrze haskiej. Rodzica
mi cbl'ze tnymi malI,). h~'ć kl'ólOWI1 
Wilhelmina i b. wiell;:i l\.'ic~~ leklem
burg Scbwel'ill, FI'ydel'yk Frllnciszel~ 
IV, lI:tóry jest - jak wiacl:>mo - głowQ. 
rodziny ojca ks. Juliany, zmarłego w 
1934 roku księcia małżonka holender
Skiego Henryka. 

swych zobowiązań w sprawie wycofa
nia tych legionistów, gdy czynniki 
francusko-rosyjskie będq, gotowe uczy
nić to samo i zastosować całkowicie 
plan angielski. Z drugiej strony wo
bec niewysyłania od wielu miesiQcy 
posiłkÓW uzupełniających do Hiszpa
nii, sily legionowe zosŁaly poważnie 
zredulwwane, a o fakcie tym wiedzą 
bardzo dobrze w Paryżu i w Londynie. 

Ostrzeżenie włoskie nabiera zna
czenia z chwilą, gdy się pomyśli, że 
komu nika t został ogłoszony bezpo
średnio po rozmowie, jaką oclb~rł min. 
spr. za "'r. hr. eiano z lordem Perlhem, 
ambasadorem brytyjskim. 

Bom rd wani B reel V 
było usprawiedliwione 

Odpou'iedi: gen" F'ł·a'ł'lCo na p"'otest angielski 

L o n d y n (ATE) Odpowiedź naro- względów humanitarnych i wyraża u
dowego rządu hiszpaóskiego na angiel- bolewanie że bombardowanie Barcelo
ską notę protestacyjną w związku z ny pociąg~ęlo za sobą tak znaczną iloś: 
bombardowaniem Barcelony wskazuje, ofiar spośród ludności cywilnej. Gen. 
że bombardowanie bylo całkowicie u· Franco oświadcza, że· starał się dotąd 
sprawieclliwione, ponieważ w omawia- ograniczyć w miarę możności bombar
nym mieście znajdują się nie tylko za- dowanie miast otwartych i będzie w ten 
kłady przemyslu wcjennego, ale rów- sam sposób postępował na przyszłość o 
nież i ważne obiekty o charakterze stra- ile wzO'lędy wyższej konieczności wo
tcgicznym. jennej nie zmuszą go do innego postę-

Szef rządu naroclo\\'ego przyznaje, I pow ania. 
że angiel ka nota zostala wysłana ze ~" 

a 
a 

Aktów sabota~otł:ych clolwnujq obcy agenci albo lionttlniści 

L o n d y n. (PAT). W jednej z naj
większych brytyjskich fabryk samolo
tów "Fail'ey Aviation Company" w 
Stockport pod Manchesterem wydarzył 
się akt sabotażu. \Y samolocie bom · 
bowym przeznaczonym dla brytyj
skich woj~k lotniczych, przecięte zo° 
staly ostrym narzędziem dwa przewo
dy elektryczne. 

'V cz.asie śledzh\'a stwierdzono, że 
podobne uszkodzenia poczynione zosta
ły jeszcze w trzech innych s·amolot.acl1 
bombowych. Te trzy dalsze samoloty 

•• 

dostarczone być miały zresztą rządowi 
belgijskiemu. 

Wypadki te stały się powodem wy· 
dania zaostrzonych z.arządzeń, dotyczą
cych zwiedzania przez osoby prywatne 
fabn'k samolotów. 

"'ladze brytyjskie zast.anawiają się 
nad t.rm, kto jest odpowiedzialny za 
te akty sabot.ażu. Istnieją. dwie kon
cepcje: albo że jest to robota obcych a
gentów, albo też - co wydaje się na
ogól hardziej prawdopodobne - jest to 
akcja komunistów działających na 
podstawie instrukcji Kominternu 

Podległv J on I nowy rz d hin 
Nanldn stolic q r~C{du cent'l'alnego 

S z a n g h aj. (ATE). Ogłoszono w I rządowych. w Szanghaju. .., 
Tankinie skład nowego rządu central- . 'V czaSie tych uroczystoścI Japon-

nego Chin, który nosi nazwę "rządu skle. samoloty bombowe rozrzucały u
odrodzenia Chin". lotkI l.udność zachowała zupełny 

Sztandarem nm\'Cgo rządu jest· pię- spokój. 
ciokolorowa. f1aO'a dawnej repuhliki \Ybre,,' poprzednim pogłoskom rząd 
chil'lskiej, używ~na również przez rząd ten będzie istni .ał niez.ależ~i~ od tym
peki11ski. Ceremonia została .Z~łWll- czasowego rządu w P,e~ll1le. Nowy 
czona rewią wojslwwą oraz o<1splewa- rząd pozostaje w łącznoscl z władzamI 
niem nowego hymnu narodo\YCgo. l1ó"v' - jap0l1 ki~i i st~wia sobie za z~danie 
nocześnie wywieszono sztalldar no" e· utrz~'mame przYjaznych stosunkow po
go rządu na wszyst!tich budynkach między Chinami a z.agr.anicą. 

Nowe, nieznane pomysły finansowe Bluma 

KomLuTZem transportu wodneg() 
jest Pachomow, któremu podczas two
rzenia nowego rządu udzielono naga
nv i ostrzeżono, że jeżeli praca jeg() 
resortu nie ulegnie zmianie na lepsze, 
to zostanie usunięty z zajmowanego 
sianowisl{a. 
Uchwała Rady Komisarzy Ludowych 

zdaje się wskazywać, że los Pacho
mowa je t przesądzony. 

Samolot niemiecki 
przeleciał Atlantyk 

L o n d y n (PAT) Samolot niemiecki 
przeleciał Atlantyk. vVystarŁował on z 
pokładu statku .,Westfallen" przy po
mocy katapulty. 

Statek ten zakotwiczony był u wy
brzeży angielskich, w pobliżu Dart
mouth, w hrabstwie Devonshire. Apa
rat jest typu "JunkE!rs", zaopatrzony w 
motory na .paliwo ciężkie. Na pokła
dzie znajdowało się 4 pasażerów. 

Samolot wylądował w Rio de Ja
neiro w poniedziałek o godz. 15.45. 

o mili n we naduiyt:i 
K a t o w i c e. (AJS). W procesie 

o nllcluż) cia w Centr.alnej Targowicy 
w Iy~łowieach przeciwko K zoniowi 
i towarzyszom zeznawali dotąd oskar
żeni. Jako ostatni zeznawał Beniamin 
Langer, księgowy Centralnej 1'argowi
cy. Zeznania jego zakończą. się w dniu 
dzisiejs7ym, po czym sąd przystąpi do 
przesłuchiwania świadków. Jak już 
informcwaliśmy, wszyscy oskarżeHi 
nie przyznają się do winy i tłumaczą, 
że postępowali zgodnie z uchwałami 
władz instytucji. 

zyb nie b zie można tłuc 
'\Y a r s z a w a. (Tel. ,,'1.) Do opaten

to\yania został zgłoszony charaktery
styczny wynalazek, mający na celu za
bez11ieczenie szrb przeu w~ biciem. Jest 
to dyskrctna siatka metalo\"a, ściśle 
przylegają.ca do s7,~-by: wystawowej. 
\Vynalazca licz\' widocznie na zhyt te
go rodzaju siatek wobec częstych wy
padków wybijania szyb. (w) 

Senat przyjął ust Wę 
o p zbawieniu obywate stwa 

W.a r s z a w a. (Tel. wł.) Na wczo
rajszym posiedzeniu Senatu przepro
wadzono szereg ratyfikacyj, następnie 
przyjęto ustawę o zmianie granic pię
ciu województw: białostockiego, kie
leckiego, lubelskiego, łódzkiego i war
szawskiego. Następnio przyjęto nowe
lę do rozporządzeni.a Prezydenta R. P.
o komunalnych kasach oszczędnoścl.
Ponieważ minął termin, w którym 
zwią.zki założycielskie miały wpłacić 
kapitał zakładowy do kas komunal
nych, a niektóre związki tego jeszcze 
nie dopełniły, nowela umożliwia doko
nanie wpłat do końca października 
1942 r., oraz upoważnia ministra skar
bu do rozłożenia tej sumy na spłaty 
roczne. Po kilku inn~'ch drobniejszych 

ProJ"ekty "u~(lrowienia" fil1anso 'wego 'Inajq być p'ł'~edlo~o'tłe ustawach przeprowadzono debatę nad 
. k ustawą, o pozbawieniu obywatelstwa. parlan'tento1.vł w c~'u:a'ł·te • Sen. Jaroszewiczowa zwracała uwa-

P a ryż (PAT). We wszystkich re- l\Iimo to czwartek uchodzi za ter- gę, iż w Polsce istnieje z.asadnicze po. 
sortach gospodarczo-finansowych trwa min dość krytyczny, jak twierdzą bo- krzywdzenie kobiet w spr.awie wyjścia 
gorączkowa praca nad przygotowa- wiem w kuluarach, projekty wywoła- za mąż z.a cudzoziemców, gdyż kobie
r.iem szerszych projektów uzdrowi e- ją prawdopodobnie ostre tarcia w 10- ta nie ma wówcz,as praw.a wyboru oby
n~a finansowego, który~h wniesienie uie "frontu lu d o.\,rego " , a nawet amo ",.atelstwa. Dlatego prosi o znowelizo
cło Izby Blum zapowiedział na :zwar- wniesienie ich do Izby nie jest pewne ,,,anie pod tym względem ustawy o oby
tek. w zwi\lzku z rozdźwiękami wewnątrz watelstwie i łącznie z tym o zmianę 

\V kolach dziennikarskich, w ku- gabinetu. Zatargi na tle polityki fi- z,asady automatyzmu w tej noweli. 
lual'ach parlamentarnych, a. nawet w nan!'\owej pogłębiają rozbieżności wc- Sen. Tl'ockenheim stanął w obronie 
resortach ministerialnych, krążą naj- Zatan~' i na tle polit~'ki finan- Żydów, ,. polkał siQ jednak z silną re
rozmaitsze pogłoski na temat charak- sowej poglęuiają rozhieżności we- akcją, wicemarsza!l<a Barańskiego. 
teru tych projektów. Dotychczas nikt wnątrz "fl'ontu ludowego", które już i Projekt cały przyjęto w brzmieniu 
nie zdaje sobie dokładnie sprawy, ja!, tak bardzo mocno zarysowały się 0- sejmowym. 
będą one wyglądały naprawdę, z 0- hecnic między socjalistami i komuni- Następnie przyjęto projekt o wspól
świadczenia premiera wynika bowiell1 ~tami na tle położenia strajkowego. not.ach gruntowych obszaru 1.741.000 
tylko jedno, że mają po,.;iadać "cha- Coraz bardziej więc aktualną staje się ha. Grunty są źle zagospodarowane i 
ra1<ter prawdziwie demokratyczny". Iwncepcja ut\,"orzenia rządu "jedno- zaniedbano. Projekt ustawy ustala 

\V kolach finan!'\owych i giełdo- eci narodowej", którego urzeczywist- sposób uporządkowania tych gruntów 
wych oczekują terminu czwartkowego nienie zostało jednak przez ostatnie oraz reguluje szczegółowo, kiedy spla
z pewnym zaniepokojeniem, obawia- polemiki partyjne w znacznej mierze ta gruntów ma być zachowana. 
jąc się zarządzeil, które by wykracza- utrudnione. "Vreszcie po referacie sen. Ewerta 
ły poza komprom isowy program, u- Nowa ofl·ara przyjęto ustawę o ulgach inwestycyj-
zgodniony mil:dzy ra(l~'knłami i socja- nych. 
listami. W Imlunł'uch pUl'lamentar- sowieckiego terroru Ja tym porządek wyCł!erpano, a 
Ilycl licz~ si~ z tym, :i.e l'zQd nic zdoła mnrszalek podziękował rządowi i 
do czwt1"llw ll7.g'odnić 1ekstu, Choćby Moskwa. (PAT). nada Komisarzy czlonlwJU Senatu za współpracę i za-
le względu na oczekiwany ostry Ludowych ZSSR stwierdziła, że żeglu- mknął obrady. 
sprzeciw rad) kalów. Jest więc rze-j ga sowiecka, poczynając od r. 1936 nic J' Zamknięcje sesji sejmowej nastąpi 
czą bardzo możliwą, że wniesienie wykolluj planu transportu (w r . Hl37 w czwartek zarządzeniem p. Prezy-
projektów zostanie opóźnione. plan ten "'~ kOllRUO w wysokości 77,3 I denŁa. (w) 
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Z NASZEGO STANQWISKA 
~kon[entrowane BaWOlY o~ro~ni[le i 

Obywatelem • moze być t lk P I k MIESZANKA UNIWERSALNA -

Y O O a ~o wal'zyw, jnviaŁów, trawników 
l d t"zew owocowych. 

MIESZANKA KWIATOWA-
Zagadnienie ob~'\Yatelst,,:a należ~r 

'do poustawowycll l""e, L~' .i ż~'cia pu
blicznego. Toczą.ca siQ od w~krzesze' 

nia pailst\Ya polskiego walka o cha
rakter naBzego pal'lst\ya, tzn. czy ma 
być ono pallstwem narodowym, czy też 
nal'odowościow~'m, a więc - jak okre
śla obecna konstytucja - "wspólnym 
dobrem \ysz.\·stkich jego obywateli", 
sprowadza siQ \yłaściwie do zasadni
czej sj)rawy oh~'watelst,,"a. 

ZLlaniem obozu narodowego, obr
watl'lem - a \\'i(~c tym, który posiada 
pełniQ praw puhlicznych, polit)Tcznych, 
możność decydowania o spra"'acll 
pal1Sh\'0\Y~' ch, wspóludział w rząd ze
uiu palh;twell1, pra,,'o glosowania do 
przcclsta\YiciclsŁw narodo\yych itp. -
może b~'ć \\'ylącZtlie Polak, tj. członek 
wspólnot~' nal'odowcj, która st\,"orzyln., 
zorganizO\ntla, w razie potrzeby prze
le\\'ała swą krew w obronie pal1-
stwa swego narodu. 1\atu1'alnie po
jęcie Polaka dla pra\Hlzi\\'~'ch, szcze
rych Polaków nie budzi specjal
Lie \Yi('kszych trudności, zresztą w 
t~'m względzie pomocną jest nieźle już 
roz\\'ini('ta nauka o naroclzie. Nie wy
starczą tylko zewnętrzne pozory Po
laka, jak: nazwisko, fakt poslugiwania 
się językiem polskim itp., podszywani.e 
się dla oportunistycznych względów 

}Jod wi.elkie miano Polaka. Nie wy
starcz~r na,,'et fakt głośnej, bUl1czucz
nej "hezpartrjnej współpracy" ... 

Polski obóz narodowy, walcząc o 
prawo obywatelstwa wyłącznie dla Po
laków, zawsze rozróżniał wśród tzw. 
mniejszości narodowych mniejszości 

słowiailskie, jak Rusinów, Białorusi

nów, od zdecydowanie odrębnej, obcej 
i wrogiej nam mniejszości żydowskiej. 
Publicystyka narodowa nigdy ·nie .. ta
wi3:ła przeszkód Rusinom i Białorusi
nom dla uzyskania zaszczytnego pra
wa obywatelstwa, pod warunkiem bez
względnej lojalności dla Polski. Hasło 
Orzechowskiego "gente Ruthenus -
natione Polonus", a więc stwierdzają
ce, że można pochodzić z Rusinów i 
być narodowości polskiej, nie straciło 
nic na swej wadze i akttlalności w cią
gu kilku stuleci. 

Pogłębiająca się w Polsce świado
mość przeobrażenia naszego kraju w 
państwo narodowe znalazła świeżo, 
Ii8wet w obecnym Sejmie, próby stwo
rzenia wyrazu prawnego zasadzie pań
stwa narodowego. Wiemy, iż bez grun
to"rnej przebudowy naszego ustroju 
w jego fundamentach, powiedzmy o
twarcie: w zmianie jego ustawy na
czelnej - konstytucji, ustawy te będą 

Delegacje lewicy na Zamku 
W sobotę. dn. 26 bm. przyjęta została 

na specjalnej audiencji na Zamku delega
cja dzialaczy wiejskich z grupy tzw. 
"Kaprawy". 

Już po raz trzeci w ostatnich miesią
cach p. Prezydent Rzeczypospolitej przyj
muje na audiencji delegacje lewicowych 
ugru powal'l po I i tycznych. 

Pipl'wi'za, jak wiadomo, pOR7.ła na Za· 
mpk dell'gacjn. 1'1'S. 

NicLlługo potem poszła jako druga na 
Zamek delegacja ,.sanacyjno"-lewicowego 
I\lllLu Demokra tycznego. Posłuchanie 
trll'ato póllorcj godziny i musiało być wy
czerpujące. 

B. więźniom brzeskim grozi 
pozbawienie obywatelstwa 

Podczas obrad komisji prawniczej Se
natu sen. Petrażycki domagał się wyłą

czenia spod usta'"y o pozbawieniu oby
watelstwa b. więźniów brzeskich. Wice· 
minister Szembek oświadczył, podobnie 
jak na posiedzeniu sejmowej komisji, te 
rząd nie zamierza stosować tej ustawy do 
nich. Zu propozycją sen. Petrażyckiego 

głosowato 4 senato.rów wobec czego wnio
sek upadł 

\Ylaściwie tylko pobożnymi życzenia

mi, choć skąd inąd pożądanymi i swe
go rodzaju angielskimi plasterkami. 
które leczą tylko drobne, lokalne bo
lączki, nie lecząc głównej przyczyny 
choroby. Niewą.tpliwie jest rzeczą po
żyteczną, że i po drugiej stronie bary
l,ady, szczerze czy nieszczerze, podnie
~iono kwestię pozbawienia obrwatel
s~wa tych obywateli, którzy "utracili 
Łączność z pallstwowością polską, lub 
działali na szkodę paJ1stwa polskiego". 

Dobrze, iż głos ten rozległ się z ko
misji wojskowej Senatu, z okazji oma
wiania projektu ustawy o powszech
nym o\lO\Yiązku slużby wojskowej. 
IHóż bowiem l('piej ponad wojsko mo-
7.e ocenić praktyczne znaczenie pl'a\Ya 
oll~' \\"a t elst "'a! 

Szkoda t~ ' lko, iż na pocz":J,tek ogra
niczono tellclencję pozbawi;::nia ohy,,'a
telsbya poIskirgo do ohrwateli, prze
bywająn'cll za granicą. Już Żeromski 

określal ;~yllów jal<o "krajowych cu
dzoziemców". Nie trzeba wiQc szukać 
pe"'nych obY"'ateli, którzy "utracili 
łączność z patlstwowością polską, lub 
działali na szkodę' pallstwa polskiego", 
aż zagranicą. Nie za górami i nie za 
lasami, ale tutaj, \V granicach pallstwa 
polskiego, winno się pozbawiać prawa 
obywatelstwa Żydów, skazanych za 
komunizm, 1.a pornografię i szerzenie 
demoralizacji, za obrazę narodu pol
skiego itp. Najlepiej byłoby rzecz za
łatwić krótko i po prostu: Ż y d n i e 
m o ż e b y ć o b y wat e l e m p a 11-
s t w a p o l s k i e g o. Świadomość te-

go twierdzenia jest powszechna, bez 
względu na przekonania polityczne 
wśród wszystkich Polaków. Jest ona 
wyrazem niewątpliwej postawy naro
dowej i przeciwżydowskiej ogółu spo
łeczel'lstwa polskiego. 

Dlatego też nie pomogą wątpliwo
ści, wysll'''ane przez przywódców ży

dowskich, czy można pozbawiać prawa 
obywatelstwa, które jest pono "wła

~nością niezbywalną". Żydzi w ogóle 
mają za dużo "wątpliwości", a za mało 
poczucia rzeczywistości. Przecież kilka 
dni temu, nawet tak liberalny kraj, 
jak Anglia, odrzucił w swym parla
mencie projekt ustawy o naturalir,acji 
,-·chodźców austriackich. Nie bądźmy 
wip,c hardziej lihrralni od przysłowio
\yych, klasycznych liberalów angiel
ski('h ... 

Rzucone przez ohóz narodowy dobre 
ziarno pallstwa narodowego musiało 

paść na dobry g-runt sumiel1 polsl<ich, 
110 przetrwało okres zawieruchy i mro
zów zimow~'ch i dziś ozimina pokryła 
zieloną runią ziemiQ polską, \Vcześniej 
czy późn iej nadejdzie dzieó wielkiego 
żni\va. 

Sprawa ob.\"\yalrlsh"a Jllusi b~'ć za
tl'm szeroko po::>Ła\\'iona i jasno prze
s::J,clzona, że ob~'watelem paJlstwa pol
skiego nic może h~' ć Żyd, bez względu 
na to, cz~' znajduje się jeszcze chwi-
10\\"0 na ziemiach Polski, czy przybył 
tu świeżo, czy dawniej. 

Żyd nie może być obywatelem pat'l
st\Ya polskiego! 

STEr AN NIEBUDEK 

~o pięciominutowym przemówieniu p. Becka 

- Doprawdy} jakim trzeba być dyplomatą} aby w ciągu takiego czasu t!Jlu rze
czy nie powiedzieć ... 

"AB(" sie tłumaczy, · ;,AB(" potwierdza 
Q ,;łl(u4odou:o-ł'adyhalnyrn" "oddawaniu, się do (lyspo~ycji" 

Przed kiłku dniami pt. "Przygani.ał mówiąc:} o "pelnym współdziałaniu". 
kocioł garncowi ... " zanotowaliśmy za Zresztą sam dr GluzillSki zaznacza w 
"Fal.angą", pismem jednego z odlamów swnn oświadczeniu, że udał się do dra 
b. O. N. R., wiadomość, że podczas obrad lUich.alskiego - "niezależnie od poczy
w.alnego zebrania Bratniej Pomocy nienia właściwych kroków przez 
uniwersytetu w~lr!-'za\\'skiego wyszło lIa (swych) przyjaciół". 
jaw, iż grupka tzw. "n.al'otlow~ch l'a
liykatów", skupiona dokola dziennika 
"ABC', w pewnym momencie, "wobec 
niebezpieczeilstwa folksfrontu" oddała 
się do dyspozycji pIka Koca i "Ozonu". 

"ABC" zamieszcza obecnie pod ol, 
brzymim naglówklem tliby to spro::>to, 

Iwanie czy wyjaśllieuie: "Prawda w 
miejsce f.ałszu" z podpisem sweg'o na
czelnego redaktora dra Tadeusza Glu-
zińskiego, ale to "wyjaśnienie" wyja, 
śnia raczej tylko stronę formalną, dru
gorzędną, a mianowicie, że oferta była 
szefowi "Ozonu" jesienią roku ubiegłe
go zrobiona nie w liście, podpisanym 
przez dra GluziJ1skiego i adwokata Jo
dzewicza, lecz przez dra Gluzil'lskiego 
z·a pośrednictwem dra Michalskiego, 
"pozostającego w bliskich stosunkach 
z płkiem Kocem", przy czym dr Michal
ski otrzymał od dra Gluzil1skiego no
tatkę, formułuj~cą ofertę na piśmie, a 

Ze swej strony, - niezależnie od 
t.amtych właŚCiwych, czy niewłaści
wych kroków, podajemy poniżej do
słowne brzmienie na tatki, którą dr 
GluziIls1<i wr~czył drowi Michalskiemu 
dla szefa "Ozonu", a którą "ABC" -
Lnk przynajmlliej udaje - jeszcze się 
obecnie szczyci podając jej facsimile; 

"P. dr. Michalski jest proszony o za
komunikowanie p. pulko Kocowi. co na, 
stępuje: 

"Będąc w posiadaniu informacji o 
przygotowaniach folksfrontu, zmierza
jących do ogarnięcia (powinno być: za
garnięcia - red.) władzy, wobec powagi 
sytuacji oświadczamy, że w rO'lprawie z 
czynnikami tzw. fołksfrontu można liczyć 
na nasze pełne współdziałanie w grani
cach na8z~r ch technicznych i propagando
wych możliwości, i to bez względu na po
stawę laktycZllą innych ugrupowali na-
rodowych. T. Gl," 

do l<wiatóv pokojowych. doniczko
wych i Skl'Z~' ll balkcnowych -

produkuj~: 

WIELKOPOLSKA SPÓŁKA DZIERŻAWNA 
Fabryk Chemicznych Spółki Akcyjnej 

Dr RomC'n May Sp. z o. o. 
L u b o ń pod Poznaniem. 

Do nabycia w skladRcł, nasion. 
p 382{-13.333 

Jakoś "fołksfront" nie tylko wów
czas nie "zag.arnął władzy", ale nawet 
nie zrobił w tym kierunku najmniej
szej próby; ale leader tzw. "narodowo
radykalnej" grupy "ABC" "prosił" dra 
Michalskiego o zakomunikowani9 
oferty szefowi "Ozonu". 

Dr Gluzil1ski w oświadczeniu swym 
w "ABC' mówi, że zadeklarował wów
czas wobec "niebezpieczellstwa fołks
frontowego" szefowi .,Ozonu" pełno 
wspóldziałanie swej grupy - "bet 
względu na neg.atywny (jej) stosunek 
do OZN": jednak w piśmiennej notat
ce, formułującej ofertę, o tym "nega
tywnym stosunku" do OZN nie ma ani 
słowa; jest natomiast wymowne pod
kreślenie, że pełne współdziałanie z 
"Ozonem" .,w rozprawie z czynnikami 
folksfl'ontu" nastąpi ze strony grupy 
"ABC" - "bez wzgłędu na postawę 
taktyczną innych ugrupowań narodo
wych". Czyż oferta mogŁa być więcej 
mówiąca, tym bardziej, że w rzeczywi
stości o zerwaniu się wówczas fołks
frontu po władzę w Polsce mowy nie 
było? 

Po"'tarzam~', że o obu gru-
pach tzw. "narodowo _ radykalnych" 
można powiedzieć: "wart Pac pałaca, 
a pałac Paca" i zastosować wobec ich 
wzajemnych polemik przysłowie: 
"Przyganiał kocioł g.arncowi.. .. " 

W zwi:;J.zku z z.awartą w notatce 
dra Gluzilisklego dla szefa "Ozonu" -
"informacją o przygotowani.ach fołks
frontu, zmierzających do zagarnięcia. 
władzy", pisze p. Niedziałkowski w so
cjalistycznym "Robotniku": 

.,Śmiem przypuścić. że jako członek 
prezydium centralne~o komitetu wyko
nawczego Polsl<iej Partii Socjalistycznej i 
jak::> redaktor naczelny jej organu naczel
nego. muszę być chyba zaliczony do "czyn
ników tzw. foll,sfrontu". Nieprawdaż? 
Odbywaliśmy .. na jesieni ub. r." wiele po
siedzeń, spotykałem już całkiem prywat
nie wielu działaczy ludowych, wielu 
dziennikarzy o poglądach najrozmait
szych, wiele osób ze sfer i ugrupowań 
wszelakiego typu i jakoś nic nie wiedzifł
lem, że akurat w tym samym czasie (jak 
pisze w swym oświadczeniu dr Gruziński 
- red.) .,rozeszła się po Warszawie sze
roko wiadomość" o naszym projektowa
nym. .. zamachu stanu. "Rozeszła się" 
ona widocznie raczej wa.sko, nie szeroko, 
tzn. "rozpszła się" w... lokalu redakcyj
nym "ABC". 

Czy czasami owa "inform.acja" o 
rzekom~'ch przygotowaniach fołks
frontu jesienią roku zeszłego do zagar
nięcia władzy nie była tylko pozorem 
pod którym post.anowiono złożyć "O~ 
zonow1" ofertę? Ładni "narodowi ra
dykałowie" ! 

Proces wileński 
przeniesiony do Warszawy 

Jak już donosiliśmy. Sąd Najwyższy. 
postanowił przenieść proces St. Cywiń
Skiego i Al. ZwierzYliskiego z Wilna do 
\Val'szawy. 

Jak donosi wilC11ski ,.Głos Narodowy", 
w uzasadnieniu Sąd Najwyższy orzekł, it 

,.ujawnienie cZ~' nlJ", stanowiącego przed
miot niniejszej sprawy, oraz zaszłe w 
związku z nim bezpośrednie następstwa, 
wywolały tak silne wzburzenie umysłów 
na terenie wiletiskim. że znalazły one wy
raz w demonstracjach publicznych, które 
musiały pOCJągnąć za sob". jak t.o noto
ryc7.nie jcst znUllC, zarządzenia władz bp?:
picczeilstwa, przy czym to wzburzenie 
umysłów miejscowego społeczellstwa trwa 
i nadal. Odbycie w tych warunkach roz
prawy sądowej na terenie oluęgu apela
cyjnego w Wilnie może spowodować nie
dopuszczalny nacisk na swobodę wyroko. 
wania sędziów w tej sprawie. Zachodzi 
więc potrzeba, w intencji zabezpieczenia 
prawidłowego wymiaru sprawiedliwości. 
wyjęcia tej sprawy sl10d rozpoznania Są
du Okręgowego IV Wilnie". 

Decyzja Sądu Najwyższego powzi~ta 
została z iniCjatywy Sa.du Okręgowego w 
Wilnie (postanowienie z dn. 19 marca) i 
na wniosek pierwszego prokuratora SadlO 
Najwytszeg:o, 
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04byty w niedzielę, dn. 27 bm., w 
M'arszawie' zjazd Wydziałów Akcji 
Gospodarczej Stronnictwa Jarodowe
go skupił działaczy narodowej akcji 
gospodarczej z całej Polski. Główną 
część zjazdu wypełniły referaty i in
strukcje. 

Otwarcia zjazdu dokonał i przewod
niczył mu wiceprezes zarządu glówne

:go . Stron. Narodowego i kierownik 
główny Wydziału Akcji Gospodarczej 
adw. dr l\1iecz~'sław Trajdos. 

Mówca w swym treściwym przemó
wieniu wstępnym zobrazował wszech

' stronnie olbrzymi dorobek narodowej 
akcji: gospodarczej na terenie wszyst
kIch zi"em polskich. 

Dorobek na zej narodowej działal
'ności - mówił adw. Trajdos - naj
\\'iększy jest w dziedzinie przeh:ształce

, nia 1)sychild społeczeństwa, stworze
nia llov,'ej atmosfery moralne.i, w któ

'. rej w~'kg.ztałca się pot~żn?, narodowy 
'. czyn, zmieniający oblicze polskiej rze
czvwistości. 

- "'alka o stworzenie gospodarczych 
.podstaw niezależności narodowej w o
statnim czasie nahrała żywiołowego 
rozpędu, rozszerzając się ten' Łorialnie 

. i Obejmując coraz' to nowe gałęzie oraz 
dziedziny życia gospodarczego. 

Jeśli chodzi o konkretne w\'niki w 
akcji go podarczej, to najhard~ie.i wi
doczne rezultaty zdob~' li 'my w dzie
dzinie drobnych i średnich placówek. 
Ten Iderunek narodowej akcji gospo
darczej uważamy za wlaściwy i slm
teczny. Budować trzeba polską nieza
leżność gospodarczą na szerokiej pła-

' s7czyźnie, idąc od malrch do coraz 
większych waJ'sztatów. To jest Ol'go.
niczna droga roz-\yojowa polsl{iego ż\'
ci.a gospodarczego i stano\"i ona punkt 
wyjściowy do dalsze.i, coraz wszech
stronniejszej i pelniejszej akcji. 

Wiemy przecież, że bez małego Ży
da nie będzie Żyda średniego i dużego. 
'Kupiecki proletariat ż~Tdowski jest na
rodowym skarbem Żydów. T.\·m rezt:Jt-

• wuarem git, który stanowia. dla nasze
' go narodu śWieie, niezuhte, pelne 
energii i ż:.wiołowości magy luc1owe, 
są. dla Żydów rzesze chałaciarzy. Han-

Cena 
Nr 1- w kaszlu. astmie, rozedmie płuc 2,50 
Nr 2 - w reumatyzmie, artretyfmie, złeJ 

przemianie materii. nieCZt8to~cl 
cery, chorobach skórnych • , • . 3.

Nr 3 - w chorob:lch żolądkowo·kiszkow, ch. 
WII trobowYCh, żółtaczce • . • . . 2.50 

.(,. 4 - w chorobach nerwowych, bólu głowy, 
bezsenności, ogólnym wyczerpaniu. 3.60 

Nr II - w niedokrwistości i ogóln .'m osIa· 
bieniu • . _ • • • . . , . . . 4.20 

Nr 7 - w chorobach nerkowych i Pęche· 
rzowych . . . • . • • . • . . 11,

Nr 11-"- przeczyszczające w chronic~n,m za· 
, twardzeniu i hemoroidarh. . . . 1.50 
:Uo nabycia w oryginalnym opakowaniu", apte
kach, składarh aptecznych i drogeriach lnb w 

. wytw6rni "POLHERDA", !{rak6",-Podg6ue, 
Skrz. Nr 48ji. n 7492 
Zainteresowani otrzymują na żątianie darmo 

z wytwórni broszurę. 
HPOLHERBA", Krak6w-Podg6rze, 8hz. Nr 48/h 

Notowania giełd 
zbożowo-towarowych 

B y d g o s z c z. 29 marca. Żyto 17,75-18.00; 
" pszenica I. st. 24,50-25; II. st. 23.75-24.25; 
J~czmień I. glłt. ln.50-16.75 . II. gat. 16.25-
lłUO; owies 17.75-18.25; otrehy żytnie 12.50-
12.75; otr<:by psze.nne mialkie 14,75-15.25; śr. 
14.2.;-14.7~, gr. 15,2:\-16.00; mąka żytnia 65'/, 
28-2 .:)0.; m~ka pS7.en'lla 65'1, 37,30-38.50. 

K lit o w i c e, 29 marca. Żyto 19.25- 111.50; 
Jlszenicn c7.l'Tw. iw. 26-26,50, jedno 25.50-26.-; 
zh. 2:) 2;'.30.; jl)czmi~ń przem. 18.75-19.25; past. 
18, 1 '.;;0: o\\,ies jedn. 21.50-22.00. zh. 20.50-
21,00; otręhy żytnie 11.25- 11.75; otręhy pS7.E'n
'ne gr. 14.:;0. 1:;. ~r. 1:\.:;U - 14, min/kie 13- 1a.:;0; 
mnka 7.y(nia n;j'I, 27.7;'-28.75; wąka pszenna 
36.;;0. - 37.0.0. 

\\' II I' R Z a w a. 29 marca. :2] y to I. 19.25-
1!),:io.: p~zenirn czerw. 27,!:io.-28, j~dn. 27-~!7.:;0. 
zh. 21l.:;0-2i,OO; jeC>'Lllllień I. !tt. 17.7Ei- 18.0o.. II. 
at. 17.2:;- 17.;;0. nr. st. 16.75-17.2:;: owies J. 
st. 21.:;0 - 22. II st. 19.7:'i-20.2;;: otręby żytnie 12.40 
-12.7:;; ol('p',hy 1.(1', 1G.2"- 1Ii.75. śr, 14.~:;-1:;.2:;. 
minIkip 1 l. 7:; - 1.'.2;j· tn"I<R 7.ytnia 65'1, 28~28.;;0; 

-ml\kn I1"Zrllnlł 61;0;, 3ViO :19,50. 
II w (, w. 29 mar·cn. Żyto r. st. 18.25-18.50. 

H. sto 17.:;0 17.7:); llszeni<'a cz('rw. :n.25-24.lio.. 
zhif'r. 23.2.j- 2~.:;0. hiallł 24.7;'-25, zhier. 23.75-
24.0.0; jprzmier't f)I'ZPtn. lG - 1H.!\O, P3st. lIi-1Ei.Z!); 
owi!'!! J. st. 21.2:i'-21.r.O. 11. at. 19.75-20.00.: 
otl'ęhy żylnie 10..2:)-10.:;0.; otr~by p~z .. nne gr. 
13- 111.2:;. śr. 11,:)0- 12.;'0. wiałkie 12,75- 13 ,01.1; 
Ull\ka . ?,ytnia U.Wf 28,2&-28.75; mlika pnenna 
6:>'/, 3ij.r,IJ-~7.00. 

ł,6 d 7.. 2H marca Żyto 19.25-19.75; Plzenł
Cli. 2fi.2:;-2!i.7:;, zl.Jicr. 2:;.;;0.....,20.00; jeczmipń 17-
18.00; owi~s jerln. 21.2:)-21.50. zbier. 20-20.25; 
otręhy żytnip 12.50-12.75: otreby pezt'nne 8r. 
14-14.~5, p:ruhe 14.25-14.50; muli. trt:nla NfJo 
18--28,:)0: m~k" p_zpnna "5'1. 37./)0- 88,541. 

deles-chałaciarz jest dla żydostwa ugiętą wytrv.:alość ~ k~nsek'Yen~j~ w 
zbiornikiem sił biologicznych t moral- organizowal1lu swej l1lezaleZnoscl go~ rym zostanie udowodni?na zła wola 
nych. Obezwładnianie tej energii pod- spodarczej. Pod tym względem sam L wobec dostawcy zagramcznego, zosta
cina żydowskie pozycje od dołu i po- sobie zrobiliśmy niespodziankę, nasz ną wpisane na "czarną. .list(, tr~cąc, 
woduje usychanie całego żydowskiego 5pokój w pracy wynika bezsprzeezni~ .ieśli nie w ogóle, to w kazdym ra~l~ na 
organizmu pasożytniczego. z faktu uświadamiania sobie rosnącej dłuższy czas, prawo importowal1la .. 

W ostatnich latach powstały dzJe- naszej siły gospodarczej. (P. A. A.) ~ 
sią.tki tysięcy nowych placówek pol- Prąd samodzielności gospodarcze] Na 'rynku materiałów '\e. 
skich. Ale wyników przeprowadzone.i polskiej natrafia ze strony Zydów nie budowlanych l" z" elaznych '\1 
akcji nie można mierzyć tylko ilością tylko na bezpośrednią, czołową kontr- , 
"ow~'ch placówek gospodarczych. akcję. Żydzi zdobywają. się na szereg Ł ó d ź, 24. 3. - W ostatnim t y go-
Trzeba także uwzględnić przy bilanso- wymyślnych sztuczek, które .ied,nak dniu wskutek ożywienia i przyg,?to
waniu przebytej drogidakt rozrostu nie okazują się skuteczne na dłuzsz~ wall do sezonu, który wskutek wYJąt
istniejąCYCh już placówek polskich i metę i przyczyniają się yv rezultac~e kowo ciepłej pogody rozpoczął si.ę 
wzmożenia wybitnego ich dochodo- do jeszcze większych porazek. Os.tatnlO znacznie wcześniej, zanotowano zwyz
wości. dają. się obserwować po stronie Zydów I kę cen wszystkich niemal artykułów 

Miernikiem osiągniętych wyników próby przesunięcia płaszczyzny toczą- budowlanych, przede wszystkim drze
w narodowej akcji gospodarczej jest cej się walki gospodarczej na teren \\'a (przecfętnie od 5 do 9 proc.). Cegła, 
także ilość zwiniQt~rch żydowskich pla- polityczny i szukania na tej drodze podlega nadal reglamentacji urzę.d<;r 
cówek. \V sposób konieczny likwiduje rozstrzygnięcia. wej, jednak warunki sprzedaży SI).. ClęZ
się wiele żydowskich zakładów. Wpływ Kiedy proces narastania małych, l~ie. 'Wapno, cement podrożały 05 pct. 
narodowej działalności gospodarczej średnich placówek gospodarczych i Zelazo budo:--vlane w~· .Jąt~(Owo ~podsko
uwidacznia się bardzo również w fak- hurtowni nabrał żywiołowego rozpędu, czyI? w cenie (przccIę~l1le 0.10 pct) a. 
cie spadku dochodów i obrotów ży- kładziemy coraz większy nacisk na zW~'zka ta. tłumaczy SIę d~lzym zapo
dowskich warsztatów. Niewą.tpliwie rozwój polskiego przem~·słu. Ttzeba trzebow.nntem na l:yn~ach sWIatowych. 
obserwujemy zjawisko wyczerpywania !'twierdzić, że i w tej dziedzinie gospo- , Podobnl~ cenr mIedZI,. cyn~', ~ur cy~
się sił drobnych i średnich placówek darstwa narodowego mamy znaczny I kowych Itl2' ora~ olo,,~ lU podnIOsły s~ę 
żydowskich. które w coraz większym dorobek, a to przede wszystkim w za- od 20 do 20 pc~ I zwyzkę ,tłumaczy SIę 
zakresie zmuszane są obecnie do zja- kl'esie średniego i drobnego przemysiu. zapotrzebowan.lem zagranIcy dla celów 
dania posiadanYCh zapasów gotówko- Stwarzając warunki pod rozrost POI-I przemysłu wOJennego. • 
wych. " b" 1 

Narodowa akcja gospodarcza nie s~iego, rodzimeg~ pr;emysł.u, st.aramy Propagowame wyro ow ' 
SI ę o to, aby kupIec 1 rzenlleśl11lk pol- " " ". 

wyraziła się jeszcze w omawianym ski ro. zprowad. zał w jak największym krajowych Jest ObOWiązkiem 
okresie w sposób widoczniejszy w 
('migracji Żydów z Polski. Tłuma- stopnJU. p<;>lskJe P!'O c1,,:k t y przemysłowe Polskie fabryki, produkują.ce sprzęt 
czyć to należy na$azami żydow. p~z~ ehmJOowanlU rownoczesnym ob- radiowy, winny przekonać szerokie 
gl{iej "gón·". która wzywa do możliwie cJ c . rzesze radioamatorów, że wyroby kra
Jak naj dłuższego wytrwania. Działal- Stronnictwo Narodowe, przeprowa- ]owe w niczym nie ustępują. towaro
ność na~za uzewnętrzniła się jednak dzając akcję unaradawiania życia go- wi zagranicznemu. Obecny okres cza
w wewnętrznej emigracJi żydowskiej, spodarczego. żywiołowy proces gospo- ~u jest nakazem popierania wy twór
kierujące.i gię ze wgi do mia~t i z mia- darczego unfezależniania !lię społe- czości krajowej, to popieranie jednak 
steczek mniejszych do większych 0- czeJ1stwa polskiego przepaja planową może nastąpić tylko przy odpowied-
śrortków miejski!'b. przeważnie już na m~'ślą. i zorganizowan~-m c~yn~m. \ nim propagowaniu tych wrr~hó~ 
niesamodzielne gospodarczo stanowi- 'Vspóln~'m, społeczn~'m wyslłlnem przez wytwórców, a co za tym IdZIe 
ska. Rezultaty prac~' narodowej przeja- twot'zrmy i budujemy gospodarczo winni producenci przy każdej nada
wiają się w sposób b. wyraźny w ro- wolną Wielką Polskę· l"zają.cej się okazji dobrnięcia do spo
sną.c~'m zdenerwowaniu wśród Ż\·dów. Po świetn,\o'm i zasadniczym prze- łE.czellstwa l~orzystać z niej. Taką 0-
Dokonywuje się w żydowskiej masie mówieniu adw. dra Trajdosa wrg10siLi kazją są X Targi Katowickie, które 
przemiana ps~' cbiczna, odbierająca im referaty pp.: B. I<ozubowski, Tadeusz C'dhędą się w czasie od 22 maja do 6 
animu!\z i rozmach. DobrzaJ1ski. Leon Najmrodzki, red. czerwca rb. (P. A. A:) 

Rzecz charakterystyczna dla "slo- Stanisław Czapiewski, inż. Z~'l!munt Kro'tk".e ,-.. formacJ"e gospodarcze 
rrdanego" - jak się to już utarło - Ihnatowicz i d\'r. Józef Szm,'dt. Po I~ 
~harakter.u ~olaków: że my wzmaga- referatach wy~'iązała się ożrwiona (k) Oznaczanie na zewnątrz przedsię-
Jące~u SJę :-ydowsklemu podnieceniu l d~7skusja. Omówieniem refetatów i biorstw przemysłowych l handlowych. W 
pr~eclws.tawJamy coraz większy spo- d~rskus.ii zajmiemy się w następn~'m związku z różnol'odnymi notatl,ami. uka
kÓJ oraz ch łodną. uporczywość, nie- numerze. (J'. w.) zujacymi sil! w prasic na temat oznaczania 

na zewnątrz prudl3iębiorstw przemysło-

Płatność podatków w kwietniu 
W kwietniu płatne są następu.iące po· innych przedsiębiorstw - przez przedsię

datki: Do dnia 5 kwictnia - podatek od e- biort3twa handlowe J i IT kategorii oraz 
nergji elektrycznej, pobr:-lny przez sprze- przcm~' slowe T-V kategorii, pI'owadzące 
dawcę energii w czasie od 16 do 31 marca prawidłowe księgi handlowe; 
1938 r.; do 20 kwietnia - tenże podatek. do dnia 25 kwietnia - zaliczka kwar
pobrany w czasie od 1 do 15 kwietnia 1938 ta1na (za I kwartał) na podatek przemyslo , 
roku; wy od obrotu za 1938 r. w wysokości podat· 

do dnia 7 kwietnia - podat~ocbodo. ku, przypada.iącego od obrotu. osiągnlęte· 
wy od uposażeń l3łużbowych. emerytur i go w ub. kwartale (mieSiące: styczeń, luty 
wyna~rOdzell za najemną pracę, wyplaco- i marzec rb.) - przez przeclRiębiorBtwa nie 
nych przez slużbodawcę w marcu 1938 r.; wymicnione w~'żei, a prowadzące prawidło· 

do dnia 15 kwietnia - I rata (pÓlroczna) we l,si~gi r..andJowe: 
podatku dochodowego od upo~ażeń z tytułu do dnia 30 kwietnia - T rata (półroczną) 
różnicy.· wynikające i z kumulacji uposa- podatku gruntowego za 1938 r.; 
żeń. otrzymanych w 1937 r.; do dnia 30 kwietnia - I rata (pólroczna) 

do dnia 25 ]\\vietnia - zaliczka mie· podatku od lokali za 1938 r.; 
sięczna na podatek przemysłowy od obrot'J do dnia 1 maja - przedpłata na poda· 
7.a 1938 r. w wysol,ości podatku, przypada· tek dochodowy na rok podatrkowy 1938 
iącego od obrotu, osiągniętego w marcu przcz oi?oby prawne w wysokości połowy 
1938 r .. przez wszystkie przedsiębiorstwa, podatku, iaki przypada od zeznanego do· 
obo·wiązane do publicznego ogłaszania. chodu. 

wych i handlowych, ministerstwo Przcmy
słu i Handlu wyjaśnia. że sprawa ta je~t 
ure~ulowana art. 33 rozp. Prezydenta R. P. 
z dnia 7 czerwca 10'27 r. o prawie przemy
Błowym (Dz. Ust. R. P. nr 53 poz. 468), 
zmienionego ustawą 7. dnia 10 m:-lrca 1934 
r. (Dr. . Ust. R. P. nr. 40 poz. 350). W kwiet· 
niu 1937 r. Ministerstwo Przemysłu i Han
dlu orzypomniało podlc/dym władzom od
ministracyjnym o obowiązlm dopilnowa
nia, aby postanowienia art. 33 prawa prze" 
myslowe!!o były orzez przed'siębior8twQ. 
pl'7emvslowe i handlowe należycia wyko· 
nanl'. Jak wynika z nadesłanych sprawo
zdali. na skutek wydanych przez wladze 
administracyjne zarząclzel1, przedsi~bior
etwa na terenie całej:(O pallstwa zostały we
Z\Yll.ne do należytel!o oznacza.nia swych 
fil'm. winni zaś niestosowania się są pocią.< 
gani do odpowiedzialności karnej. Kontro·. 
la, przeprowadzona ]1rzez wJadze admini· 
strac~'ine tylko w nicliczn~' cll wypadkach, 
stwicrdziła uchybienia Il.rt. 33 prawa przc
myslo\Ve~o. Niemnil'j wlndze te kontynuu
ją kontrolę nad prawidIowym oznaczaniem 

sprawozdań o swych obrotach lub do skła- I Ponadto płatne są. ' v kwietniu 
dania sprawozdań do zatwierdzenia. a z ści. odroczone lub rozłotone. 

z&legło- przedsiebiorstw przemysJowych. 
(k) Sytuacja walutowa. Na o8tatnicn 

~riełdach walutowych panowała słaba ten
dencja dla dolara i franka franruskjc~o. 
Dolar notowany był w Londynie 4.9!J 13/16 Zainteresowanie zagranicy 

stocznią gdyńską 

obec 4.98 3/4 poprzednio. Dowiza na Pa.
ryt wykazała natomiast ~va Itowny spa
dek i tylko w ostat.niej chwili zaznac1.ył4. 
r;ię pewna, nieznaczna zre'!izta.. poprawa. \V 
Londynie notowano fran!ta 161 7/8. W tcr
minowych notowaniach franka w Londy~ 
nie deport l-miesięczny wynosił 1,75,'3-
miesięczny natomiast 4.50. 

Od czasu przedsięwziętej reorgani
zacji naszej stoczni w Gdyni raz wraz 
ukazywały się informacje w faChowej 
prasie zagranicznej o poszczególnych 
etapach prac zmiel'7.aję.cych do uru
chom ien ia tt'j stoc:mi. 

Osta.tnio, w związku z dokonanym 
przez "Zeglugę Pol~ką." zamówieni'ern 
na budowę statku morskiego, we wszy
g{kich większych czagopismach żeglu
gowych ukazały się notatki na ten te
mat, co świadc7.Y o d\lŻ~7m zainteresb
waniu zagranicy sprawami naszej 
~toczni i f1ot~, handlowej. 'Winni o tym 
pamiętać kierownicy i pracownicy 
stoczni, że nl\ nich są. zwrócone oczy 
nie tylko kraju, tf>CZ j zagranicy. 

Przy sposobności w~'pnda nadmie
nić, że wspomniany statek obliczony 
jest na "1250 ton nośności - szybkość 
11 węzłów (okOłO 20 km ńa godz.) i ma .. 

być wykończony w pierwszych miesił
cach 1940 roku. 

Należy żywić nadzieję, że rozwój 
stoczni umożliwi podjęcie w między
czasie budowę innych jednostek mor
skich. 

(k) Kupiectwu prowincjonalnemu pod 
uwagę. Niektóre urzędy skarbowe nie re
speldują przepisów okólnika ~Ji!listarst\\a. 
Skarbu wyr1anego jPszcze w 1!l27 r. (z cln. 
29. III. L. D. P. O. 3f"l?fl/TII Dz. UJ'z. Min. 

Cz l" t " Sk. nr 12 poz. 142); okólnik ten zpzwala. " arna IS a kupcom prowaclzqcym sklep i posiadają-
nł"euczcl"wych I"mportero'w cym dlań świadectwo handlowe. na sprze-

daż swego towaru IV dni targowe na rvn),u 
Ministerstwo Przemysłu i Handlu w tej samej miejscowości. w ldóre .i mieści 

się ich zaklafl hancllowy. na por1stawie 
stwierdziło wiele wypadków, że nie- świadectwa nabytego fila sklepu bez obo-
którzy importerzy polscy wywiązują wif\r.ku wykupienia oBobncgo świnrlectwa 
się niewłaściwie ze zobowiązalI, zncią.- przemy łowcgo dla sflJ'zcclaży na rynku. 
gniętych w stosunku do dosta.wców za- Cy(,owan:v okólnik realizuje słusznq zaMdę 
granicznych. \Vobec powyższego mini- pod wzgl~dem go podarczym, '-e w dni 
sterstwo postanowiło w odnie:ieniu do tarKowe w mia. teczkach prowincjonał
tych importerów zastosować pewne nych kupcy mogą. oSlą,!!nć ohl'oty ]I'rl:vnie 

1.' d ze pJ'zedaty na rynl,u. na którv!1" koncen-
san~cJ~, opuszczalne w ramach kom- truje się w dni t!lI'.~O\\,(, okoliczllY el('mrnt 
peten.clI sa.I1l:0rzą.du g~spod.arczego. I w1.f'jski, staID.owiącv J:lówl1Q. klie..nt,el~ kup

MIanOWICIe firmy Importowe, ~tó- e6w. (az) 
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Ks. dr Niemczyński nie słyszał przemówienia - Ciekawe zapytanie przysięgłego -

Wszyscy się wypierają - Nowi świadkowie 
!{ rak ó w. (Tel. \VI.) W siódmym Zygmunt Bocian nie przypomin~ sobi~ 

dniu procesu dra Drobnera zeznawali I obciąża~ących oskarż?n~g? powlCdzen 
swiadlw",ie obrony. "': czasIe. J~go przOI~l~wlen, .bardzo w 

Jako pierwsza zeznawała 'V. Mali- me WątPl, .Jak rówl1lez Wą.tpI ": to: czy 
TIowska, która była pośredniczką w ko- na zebral1lu P~S mogły padac l1l~d~
respondencji DrolJnera z jego córką. zwolo.n~ okl'~ykl, Gd~ Drobne/' .m.owlł 
i zięciem Salo Strammel'em, przeby- o 'YOJllle, me ~'spomlD~ł o wOJnIe z 
wającymi w Sowietach. Świadek wy- ZSRR dlat.ego. ze tego me bylo na po
piera się jakoby kied~'kolwiek otrzy- rządku dZlenn~'m (!). 

rytarzu i nie może zaprzeczyć, że tak 
nie było. 

.o1·puszczeni świadkowie 

mywa/a listy wprost dla oskarżonego, Leon I<l'uczkowsl\i, literat. nie wy
choć tenże przyznał się do takiego jed- l<lucza możliwoś ci użycia w czasie l?o
llego listu. wyższego przemówienia podhurzaJą

cych słów, ponieważ był wtedy ;la ko-

Na poniedziałkowej rozprawie try
bUllał ogłosił postanowienie, odrzuca
jące kilkudziesięciu świadków ohrony, 
a godzą.ce się na dopuszczenie 6, a 
mianowicie Adama Ci o/kosza, dr Cioł
koszowej, dr 'Szumsldego, J. Cyrankie
wicza, Ścibora i Podgórskiego. Na za
kOllczenie odczytano zawnio~kowane 
dokumenty. . 

Przemówień w Radzie 
nie bierze się serio 

Z kolei zeznaje ks. dr Józef Niem
CZYllSki, proboszcz parafii na Podgó
rzu, radny miejski z listy prorzą.dowej, 
na okoliczność podburzającego prze
mówienia dra Drobnera w Had7,ie 
1\1 i ej "lii ej. 

8wiadek ten twierd zi, iż w czasie 
przemówienia Drobnera, w któn'm 
miał~' paść słowa o paleniu kościołów 
wzgl~c1nie bud katolickich, świadek 
znajdował si~ w kuluarach Rady 1\1iej
skiej, a ktoś mu powiedział, że dr 
Drobner 7.le się ,,'yrazi/ o ' Kościele. 
Gdy świadek wrócił na salę ol)rad, 
vrzemawiał wtedy rac\ny Kuśnierz, 
który, zdaniem świadka, "bardzo do
brze" p0'\· iedział". Inny radny, ks. 1\10-
I!ński, w czasie prywatnej rozmowy 
wspomniał świadkowi o inwektywach 
dra Drobnera na religię, ale, zdaniem 
::wiadka, "przemówień w Radzie ~1iej
~kiej nie hierze się na serio". Księża 
radni zwalczali raczej innych socjali
stów, a nie Drobnera. 

'" tym miejscu jeden z przysif.'głych 
n ·ta się, dlaczego ks. NiemczyńsIei nie 
ninteresował się tą tak ważną. dla 
wszystkich katolików kwestią obrazy 
religii. Świadek zeznaje niejasno. 

Zjadliwy mówca 
'Viceprezyden t m. Krakowa dr Ra

clzyński stwierdza, że Drobner oświad
czył się w Radzie Miejskiej przeciw 
dawaniu pieniQdzy na budowę nowych 
kościołów. Powiedzenia inkryminowa
nego świadek nie pamięta. nie wie, cz~' 
hył wtedy obecny na sali. 'V czasie ze
i'nań wychodzi na jaw, że gmina ży
(jowska gospodaruje sama funduszami 
przyznanymi jej globalnie przez mia
sto. 

Osl<arżony długimi p~'taniami pró
buje wyciągnąć ze świadka stwierdze
)lie. ~e absolutnie nie może być mowy 
o ohrazie przez niego religii w czasie 
ohra rl Rarl~' Miejskiej. Dr RadzYllski 
1.1WaŻa, że Dl'olmer miał dobre kwali
fikacje na radnego, choć był "zjadli
wym mó"-cą". 

Świadek z więzienia 
Nll.stQpn~·m świadkiem jest przehy

wająry w wi~zieniu za pochwalanie 
zdrady stanu w przemówieniu po roz
ruchach chrzanowskich adw. dr Szyja 
Fensterblau. Poznał on dra Drobnera 
w redakcji "Naprzodu", a spotykał się 
z nim szczególnie w lokalach związ
ków zawodowych i w czasie strajków 
(wtedy, jak wiadomo, ożywia się dzia
łalność żydowskich "obrońców ludu"). 
Kategorycznie świadek zaprzecza, ja
J\ob~' miał jakiekolwiek rozmowy poli
tyczne w swoim życiu z Drobnerem. 

ZIE,UI .·1 KALISKA Jf' RACA DO WIELKOPOLSl(1 

lIlodr3ewiolVlj kościół Bożego Ciała 10 [{lod'lwie UJ pow. kolskim z XIV wieku 

Wyrok w procesie morderców z Włocławka 
n'l. Plf~(lra1cie'w;c~ i J. Str~elecld ska~(l'Ili ~ostali na do~y

u:otn;e wi~.'"tienie~ Dudu;k na 6 lat donl;u pOJJ)"awc~ego D 

W ł o c l a wek, za. 3. ,V poniedzia- skarżeni Władysław Puzdrakiewicz l 

lek zakollczyła si~ trwająca od kilku Józef Strzelecki zostali skazani na do
dni rozprawa }JJ'zeci\Yko ohydnym ży\\'otnie więzienie, a Jan Dudnik na 
mordercom dwu kobiet: A. ~Iision l dom poprawczy do pelnoletności (oko
W. Kuśmierek, właścicielek sklepiku lo 6 lat). 
prz.v ul. Ceglal'l1ej 3 we '''łoclawku. 110trwy w~'roku sąd oparł na ze-

Punl\lualnie o godz. 13 ,,,kroczył na znaniach Du(l!lika na rozprawie. 
!:'alQ są.d, który wśród ogólnego napi~- V,:szyscy skazani zapo,Yiedzieli apela
cia ogłasza wyrok, mocą którego 0- cj~. 

Adwokat skarży sedziów i prokuratorów 
o 100 tysięcy złotych odszkodowania 

L u b l i n. - Sąd Okręgow~' \V Lu
blinie rozpatrywać bQdzie w najbliż
szych dniacb niezwykle charaktery
st~· ezllą. sprawę. 

Przed kilkoma miesią.cami adw. Ste
fan Ciswicki z Lublina, prowadzą.c in
teresy matżollkó", Pawłowskich, nab~' ł 
na licytacji nieruchomość mie~ską. za 
bardzo niską. cenę. Po kilku dniach 
nieruchomość tę sprzedał za wyższą 
cenę synowi Pawłowskich. 

Sprawa znalazła się w Sądzie Okrę
g'ow~'m, któr~' uznał, iż adw. Ciświcki 
działał na szkodę Pawło'wskich i wy
dał "'rrok skazujący adwokata. Sąd 

• 

d~- sc~'plinarn? rzb~' Ad"'okuckieJ po 
wyrol,u t"m za"'ip:;;i! adwokata w 
cz·~'nnościa·ch. Sprawa znalazła się y,. 
Są.dzie Apelary jnrm w Luhl if.Jie-, który 
adw. Ciświckiego uniewinnił. 

W związku z trm adw. Ciświcki 
złoż~d do ~c!du skargę przeciwko sę
dziom Są.du Okręgowego, którzy go 
skazali: Michalczukowi, Czerniakowi i 
Lewando,,"skiemu, przeciwko wicepro
kuratorowi Grzybowskiemu, prok. Sko-
1imow~kiemu, prok. Markowskiemu. 
Lubelskiej Izbie Ad,,"okackiej, Skarbo
wi Państwa oraz przeciwko Adamowi, 
Romanowi i Bronisławowi Piglowskim 

• 

i adw. Strawińsklemu. W skardze tej 
adwokat z tytułu niesłusznego oska!
żenia go i skazania wnosi o zasą.dzcme 
odszkodowania. w wysokości l00.~ zł 
tytułem strat moralnych i materlal-
nych. . . 

Obecnie Sąd OkrQgowy w Lubh~le 
. wyzruiczył adw. Ciś,,'ickiemu terml~, 
w którym uzyskać ma on zer.wolenH~) 
na \vytoczen ie sprawy sędziom i pre>
kuratorom. Do chwili obecnej adw. Ci
świcki zezwolenia tego nie uzyskał. 

Sekretarz PPS 
ponownie skazany 

G n i e z n o. (Tel. wł.) Dnia 19 mar
ca rb. podal iśmy wiadomość, iż Sąd 
Grodzki w Gnieźnie skazał Jana Wlo
darczvka, sekretal'Za PPS i radnego m. 
Gniez'na za przywłaszczenie na 2 mie· 
siące aresztu. 

W ponit'działek zasiadł znów. na ła
wie oskarżon~' ch Są.du GrodzkIego w 
Gnie-źnie Jan 'Vłodarczyk, oskarżony o 
to, że 2 września 193i r. przywłaszczył 
sobie 145 7:1 na szkodę robotnika 1'01-
neg\> Jana SOSillSki(:go z Tarnowskie-
go ~tłyna, powiatu konińskiego: które
go zastępował jako pełnom?cmk. peł
nią.c funkcję sekretarza zWlązkowego. 
Słurhanv jako świadek SOSi11Ski ze-
znał. że' WłodarczYk począ.tkowo nie 
przyznał się do zainkasowania pienię
dzy' od adw. Langera, a dopiero p6 i
n iej prz~'znał si~. iż pieniądze zużył 
na ""łasne potrzeb:-' . 

Są.d skazał Włodarczyka na 1 Tok 
wiezienia W uzasadnieniu wyroku 
są.;l napi'ętno\yał o~karżol1ego zazna
czaiąc, że jest to już drugi wypadek 
prznvłaszrzenia pieniędzy na. szkod~ 
najbiedniejsz?ch. (br) 

Sensacy jny proces 
w Krakowie 

Przed Sądem Okręgowym w Kra
kowie toczył się sensacyjny proces 
odwoławczy studenta Akademii G6r
r.iczej Tadeu:'lza Bulewskiego, oskar
zonego o zorganizowanie manifestacji 
w dniu 11 listopada ub. r . oraz o obra
zę policji, gen. Monda i prez. Kaplic
kiego. W I-szej instancji Bulewski 
skazany został na !ł00 zł grzywny z 
zamianą. na 3 miesiące aresztu. 'Vy
rok oparty został na zeznaniach niej. 
Białka. 

Na rozprawie odwoławczej świa· 
dek Białek podtrzymał swoj~ zezną.
Tlia, lecI'. przyciśnięty do muru .przez 
ohrotlcę adw. dra Pozow'ltiego, przy
znal, że siedzi obecnie w areszcie za 
kelporto,,·anie . w okolicy Skawiny 0-

dezw i ulotek "Falangi" i O. N. R. 0:
raz, że jest płatnym konfidentem po
licr.in~·m. 

S,~d oglosił wyrok uniewinniający 
p. Bulewskie;;o a w · motywach 0-
~wiadczył, że ś\yiadek Białek zrobił 
pa sądz'ie wrażenie, iż zezną.nia jego 
nic mogą być podstawą "Troku 'ska
zującego. 

Nowe znaczki . 
i karty pocztowe 

,,, a r s z a w a : (TeJ. wł.) Miriister
f;t\\'O Poczt wrdrukov.ało znacznI) j1o'ść 
no\\'~- c.h znaczków pocztowych wob.ec 
stałego wzrostu l i czb~r przesyłek pocz
to\,<;~'ch. dl-Ukl'l\v itp. Ogółem wydruko
wano 170 milionów znaczków rozmai· 
tej wartości . Najwi~ksze zapotrzebowa.
nie daje si" odczuć na znaczki warto
ści 5, 15 i 25 groszy. Dla poczty gdań
skiej wydrukowano 500.000 znaczków 
z nadrukiem "Port Gdańsk". 

10 kwietnia rb. będą. wprowadzone 
do sprzedaży karty pocztowe nowego 
nakładu. 'V,- tłoczono na nich znaczki 
l'. poCłobiznl,l.· · Pl'ez~-dent.a RP. wartości 
15 i 30 grosz? (\\') 

• • Następny świadek, starosta bocheń
ski Pałof;z, mówi, iż oskarżony był w 
przemówieniach agresywny i nie do
trz~-mywał przyrzeczeń. 

Zeznają działacze 
socj alisłyczni 

Jako nast~pni świadkowie zeznają. 
działacze socjalistyczni związków za
wodow~'cl1. 

Ol! f D! lI~we ROf ~fOa U~~O IUI!IO 
Pierwsz~'m z nich jest St. Ceki era, 

radny miejski, WChodzący do sądu z 
odznaką. Da"z~liskiego w klapie. ,V 
zeznaniach jego są. wyra7.ne sprzeczno
ści z zeznaniami oskarżonego. 

A(lam Bujas, sekretarz zw. zaw. 
tran"porlowrów. nie pami~ta spotkall 
DrolJnera z komunistami i nie wie do
brze, o co go ci atakowali. Śwd. twier
cizi. że gc1r nie można było opanować 
strajl(l\iąc~' ch, wted~' zwracał się o po
radC' (10 Drohnera (u socjalistów jest 
możliwe niepanowanie nad wlasn~ 
organizarją)· 

Sekrp.tarz zw, za~r, przem. chem. 

Walka na śmierć i życie nad burzliwym morzem - Bruno Mussolini trafił samolot 
swego przeciwnika 330 kulami 

N o w y Jor k. - Do Stanów Zjed- Wedlug opowiadania DiFkinsona, I do .skutku. Trwał on pół godziny, prz~' 
noczonych wrócił przed kilku dniami pewnego c1ni'a Bruno Mussolini zatele- czym lotnicy w ostatniej fazie walki 
z Hiszpanii kapitan - lotnik Derek grafował do Walencji, siedziby "czer- znajdowali się tuż nad morzem. Walki 
Dickinson, który brał udział w wal- wonego" rządu, że stoczyłby walkę z nie rozstrzrgnięto, ponitnyaż wyczerpa
kach po\\' ietrznych po~tronie "czel'- najlepszym piłotem armii rządowej. no całkowicie zapas benzn1y i amuni-
,,"onego" rZl,lllu. Dicldnsoll podal kore- Dickinson, któremu to zakomuniko- c.ii. . . . 
spondento\\'i dziennika "Daily Tela- wano, na pojedynek ten zgoLlził się, Po wylądowaniu - mówił Dickin
graph" sensacyjne szcze-góły- pojedyn- prz~; czym ustalono, iż oJbępzie się on son - stwierdziłem, iż aparat mój tra
ku powietrznego. jaki stoczył z Bruno- na wysokości 3500 111 nad morzem, w fiony był 330 razy. Bruno ~fusso1ini zo
nem Mussolinim (jak wiadomo, Bruno l odle~łości 15 km na wseh.ód od :Wa.~- stał podobno Jlanny w nogę. 
Mussolini brał udział w \\'alkach po- cjL Swiadkatni' pojedynku miały być 
wietrznych po stronie wojsk narodo- trzv samoloty neutralne. . __ 
wych). Pojedynek tłn do~zedł rzeczywiści" 
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KRONIKA PABIANIC 
lUno Oświatowe - "Kiezwyciętony l 

Bill". 1 Wymk . W ~!n~a[yjnym Im[!~i! O na~uiy[ia kOI!iOW! Kino Nowości - "Dwie Joasie". . 
Z Akademii ku czci N, M, P. Stara

niem I{atol. Stow. I\oblet pny parafii 
ŚW. ~iateusza urządzona zostala w nie 
dziĘ'lę ub. w sali Domu Katolickiego przy 
ul. ks. Piotra Skargi akademia ku czci 
Zwiastowania N. M. P. Ciekawy referat 
Jlt. "U stóp nasuj Patronki" wy~losHa p. 
Pociejewska. Z kolei odbyła się cz~ść 
1Vc,kalna. Symfonię F. Niewiadomskie!?o 
""'ykonali pp. O. Nitschówna i Staszewski 
przy akomp. p. K Lubowsldego. Śpiewy 
sojowe: ,.Ave 1\1aria" Fr. Szubcrta odśpie
wała p. Michlówna, oraz "Zdrowaś Ma
rio" K. Rozynka odśpiewał p. J. SiciilSk i; 
akomp. p. 8ztadery. Ponadto wystąpiła 
artystka Opery Warszawskiej p. l\!cchów-
11a, oraz pp. 8icil1Sk1 i Nowak. Bardzo 
ładnie, efpl).townie i nastrojowo wypadł 
żywy obraz pt. .. Zwiastowanie" , i obraz 
sceniczny pt. "Żniwiarka Pańska", wyko
nane przez pp. Kalwinkowa" Pociejewską 
i małą Danusię Kubicką. 

Z rocznych obrad Zw. Bzem. Chne
ścijan. Związek Rzem. Chrześcijan odbył 
w nIedzielę, dnia 27 bm. swoje roczne 
walne zgromadzenie członków. Zebranie 
zagaił prezes p. Magrowicz. Z kolei na
stąpiły sprawozdania Zarządu. Na pod· 
kreślenie działalności w okresie sprawo
zdawczym zasługuje rozwój Kasy Bez
procentowego Kredytu i zakupienie przy 
placu Gen. Dąbrowskiego nieruchomości 
na Dom Rzemieślniczy. Stan kasy przed
stawia się w dochodzie zł 7.4'21,89, w roz
('hodzie zł 6.802.85. Przeznaczono 3000 zł 
na zakup wspomnianej nieruchomości, 
nabytej przy pomocy ofiar i pożyczek od 
miejscowych Cechów rzemieślniczych. -
Ka ,,,niosek przewodniczącego Komisji 
Rewizyjnej p. M. Kolacza udzielono Za
rządowi absolutorium. Zarząd pozostaje 
Jeszcze ttn sam. \Vybrano jedynie do Za
rządu p. R. Lauera w miejsce p. Menela, 
który wyjechał na stałe do Warszawy. 

Z PolioyJnego Klubu Sportowego. W 
sobotę wieczorem w świetlicy przy ulicy 
Orlicz - Dreszel'a odbyło si~ walne zebra· 
111e Policyjnego Klubu Sportowego pod 
prZewodnictwem lwmendanta powiato
wego p, P. na powiat łaski p. Kruziewi
cza, który wygłosił referat pt. "Kultura i 
cywilizacja". 

Delegacja "Praoy Polskiej" Interwe
niowała w sprawie robót publicznych. W 
ub. piątek delegacja Zw. Zaw. "Praca 
PoiSKa." w Pabianicach udała się do wo
.iCJwództwa, i Wojewódzkiego Funduszu 
Pracy w Łodzi z prośbq o powiększenie 
dotacyj i kredytów na prowadzenie ro
bót publiczn) ch w Pabianicach, celem 
uIl'iożliwienia większej liczbie robotników 
seżonowych uzyskania pracy w r. bid. 
Postulaty zostały przychylnie potrakto
wane i nalety się spodziewać, te czynni
ki miarg;dajne .po rozpatrzeniu całej spra
wy przYJdą, lllUI tu naszemu z odpowied
nIą pomocą, co da mozność '"ielkiej rze
szy sezonowców wypracowania liczby ty
godni potrzebnych do ustawowego za
siłku. 

KRONIKA ZCIERZA 
MisJ~ parafialne. W ub. sobotę w ko

ściele parafialnym św. Katarzyny rozpo
c~ęly się misje, które prowadzą 00. Fran
cl~zkan~e. Na~lOże!1stwa misyjne odpra
wiaJą SH~ codZIennIe o godz. 8,30 rano i 
6,30 wieczorem. Misje trwać będa, do dn. 
2 kwietnia. 

Z rocznego walnego zebrania Str. N •• 
rodowego. W niedzielę, dnia 27 bm. o 
godz . .17 w lokalu własnym przy ul. Pil
sudsl{Jego 28, odbyło się doroczne walne 
zebranie członków Str. Nar. w Zgierzu. 
Zebranie zagaił prezes kola.. wiceprezy
dent miasta p. L. Zajączkowski. Po zło
~ (;!liu sprawozdania z rocznej działalno
SC1, delegat Zarządu Okręgowego w Lo
dzi, kpt. Leon Grzegorzak wygłosił dłut
Sze ~rz~mówienjc. Z kolei wygłosili prze
mówlcma pp. L. Za,iączkowski i Jędrzej
czak. Okrzykami na cześć Polski naro
dowej, Romana Dmowskiego i ruchu na
rodowego zebranie zakończono. 

InlJpekcja miasta. W związku z komu
nikatem Zarządu Miejskiego o konieczno
ści uporządkowania strychów domów mie
szkalnych ze względu na niebezpiecz4!li
stwo potaru, z dniem 26. bm. zostało usta
nowionych dziesięć komisyj lotnych, któ
re w ciągu tygodnia. przeprowadzą lustra
cję domów na terenie całego miasta. 'Vin
ni niepoclponądkowania się zarządzeniu 
władz miejskich pociągniĘci będą do od
powiedzialności karnej. 

KRONIKA LASKU 
Szkody od pioruna. W dniu 26. bm. w 

c7.asie chwilowej burzy piorun uderzył w 
słup, po którym prowadzony był kabel 
elektryczny i zniszczył większą ilość ra
dio - aparatów. Następnie piorun przedo
stał sili do tkalni mechanicznej Żydów 
Noskowicza i Brzezińskiego, gdzie zapalił 
bawełnę. Dzięki szybkiej interwencji pra
cowników pożar udało si~ zlokaUzować. 

Nagł, Jgon w podr6!y. W dniu 27. bm. 
zmarł w drodze z Bychlewa do Róty ja
dący wozent 78-1etni ''\T. Otomaliski, mie
szkaniec \,"si Róża, gm. Dobra. 

Ruch pasażerski w Gdyni 
w ciągu stycznia i lutego rb. wyje

chało przez port gdYl'lski ogółem 4.19G 
pasażerów, a przyjechało jednocześnie 
612 osób. Cyfry te są dowodem dal
szej poprawy ruchu pasaż<'1'l'\kiego, 
l<lól'Y '" tym samym okres ie r. uh. 
" ~ nosil po stronie W) jazdów 3.190 o
sób, a przyjazdów - 465 osób. (Kabel) 

Nadużycia były, ale nie ma winnych - Oddalone powództwo Dyrekcji P. K. P. na sumę 
340 tysięcy zł - Sąd skazał głównego oskarżonego inż. Dąbrowskiego na rok więzienia 

Ł ó d ź, 29. 3. - Wczoraj po szesna
stu dniach rozprawy Sąd Okręgowy w 
Łodzi ogłosił wyrok w głośnym proce
sie o nadużycia na kolei przeciwko inż 
Eugeniuszowi Dąbrowskiemu i in
nym. Jak to podawaliśmy, wniesiono 
powództwo w imieniu kolei przeciw o
skarżonym na sumę 340.000 zł. Sprawa 
zakończyła się dość sensacyjnie. 

Sąd uwał winnym inż. Eugeniusza 
Dąbrowskiego w jednym wypadku, a 

mianowlcle, że poświadczył rachunek 
pracownika lwlei Gąsowskiego na wy
konane roboty kolejowe, choć rachu
nek bvł wvstawiony na nazwisko 
\Yrzoska, a same roboty nie powinny 
być powierzane pracownikowi kolejo
wemu. 

Za to wykroczenie skazano inż. Dą.
browskiego na jeden rok więzienia. 
Połowę kary na mocy amnestii oskar
żonemu darowano, resztę zaliczono na. 

Na "towarzysza" Pietrzaka 
czekała umajona taczka 

Propaganda na rzec~ "ca:e'ł'wonej" His:.:pallii :JUt ~ebra'łti'U 
fabryc:.:nym, 

Ł ó d ź, 29. 3. - W "dobranej" kom
panii klasowców dochodzi od czasu do 
czasu do kłótni i wówczas ogół robot
niczy jest świadkiem ciekawego wido
wiska, charakteryzującego dosadnie 
patentowanych "obr0l1ców ludu". Obli
cze działaczy klasowych wyraźnie 0-
kreśliło zajście, jakie wynikło na ze
braniu fabrycznym pracowników wy
kończalni zakładów K. T. Buhle. 

'V trakcie tego zgromadzenia we
szli na salę delegaci tkalni wspomnia
nych zakładów, a mianowicie "towa
rzysze" Agaciak oraz Frą.tczak i wy
stąpili z bardzo poważnymi zarzutami 
pod adresem przewodniczącego zebra
nia delegata Pietrzaka. 

"Towarzysze" ci stwierdzili publicz
nie wobec wszystkich zgromadzonych, 
że delegat Pietrzak jest "karierowi
czem, zaprzepaszczającym dla włas
nych doraźnych widoków interesy kla
sy robotniczej", Przybyli delegaci użyli 
między innymi w stosunku do "tow." 

Pietrzaka !<ło\\'a "zdrajca". 
Kiedy delegat Pietrzak odmówił ka

tegorycznie żądaniu "towarzyszy" A
gaciaka i Fl'ątczaka, wzywają.cych go 
do udania się na teren tkalni na zebra
nie, opuścili oni mury wykończalni. 
Delegat Pietrzak, nie chcąc pójść na 
zebranie pracowników tkalni "czuł wi
dać pismo nosem". Oczekiwano tam 
bowiem na "towarzy za" z "umajoną. 
taczką", którą. miano go wywieźć za. 
mury fabryczne. 

Na omawianym zebraniu doszło je
szcze do innego incrdentu. "Tywoła! go 
"tow." Fandn'ch, domorosły spec od 
spra, .. 'y hLzpal'l.skiej, który przedsta
wiając groźne położenie czerwonej Hi
szpanii zaapelował do zebranych o zor
ganizowanie zbiórki na jej potrzeby 
pod płaszczykiem gromadzenia. pienię
dzy na hiszpallskie dzieci, cierpiące 
"głód i niedostatek z powodu akcji 
gen. Franco". 

Bardzo pouczające widowisko. 

Zaułki polskiej nędzy 
Tragiczny lot reem.igranta - B. ochotnik 'wojsk pol,<Jkich od· 

~nac~ony kr;;y~.e'łl'ł, 'U.'alec~nyc1t <iyje 'IV shl'lIjnej nęd~y 

Ł ód ź, 29. 3. Nędza jest stałym to
warzyszem polskich mas: Na łamach 
naszęgo pisma dzień w dziell niemal 
notujemy fakty straszliwej wprost nie
doli, w jakiej żyją. Polacy. Dziś po
większamy tę listę dwoma nowymi 
faktami. 

Przy ul. Porzecznej 7 mieszka Wła
dysław Dylewski, reemigrant z Fran
cji. Od dwóch lat jest bez pracy, na 
utrzymaniu ma czworo dzieci i żonę. 
Przez dwa długie lata kołata do wszy
stkich urzQdów i władz prosząc o pra
cę· Pisze podania, wnosi osobiste pro-

bez skutku. 
A tymcżasem z dniem 1 kwietnia 

grozi mu, jak tysiącom jemu podob
nym - eksmisja. Znajdzie się zapew
ne na bruku. \V domu panuje stra
szliwa wprost nQclza. Żyją. tylko z tego, 
co otrzymają z Opieki Społecznej, tj 
9 kg mąki, 60 kg chleba, 2 kg grochu 
i 2 kg słoniny na miesiąc. To ma star
czyć na 6 osób! Czyż można z tego wy
żyć? 

Echa podobnej tragedii człowieka, 
który jest na skraju nędzy i rozpaczy, 
dochodza. nas z prowincji z niedaleko 

Rodzina bezrobotnego reemigranta Dylewskiego 

śby, błaga z płaczem: "dajcie mi pra
cę, cQ.cę żyć!". Wszędzie spotyl(a się 
z tą samą odpowiedzią: "jak będzie 
miejsce, damy pracę". 

'V ubiegłym roku doprowadzony do 
skraju rozpaczy, w przystępie bezna
dziejnej depresji targnął się na swoje 
życie, podrzynaję,c sobie gardło brzy
twą. Uratowano go po to, - aby pa
trzył na nędzę własną i swych dzieci, 
które wołają o chleb. 

Obecnie znowu rozpocz~l wędrówl{ę 
po wszystkich urzędarh łudząc sIę na
lhie.ią, że może znajd7.ie się dla niego 
praca, hoć przecież rozpoczyna się o
kres robót sezonowych. Jak dot~d -

położonego od Łodzi Gałkówka. Żol
nierz, ochotnik, który przeszedł wojnę 
bolszewicką., za odwagę został odzna
czony Krzyżem \Valecznych, pracował 
w wielu organizacjach społecznych, 
nawet w "Strzelcu" - dziś jest od lat 
bez pracy i wraz z rodziną głoduje. 

Pracy dla niego nie ma. Stoi na 
krawędzi rozpaczy, która może mu 
wszystko podsuną.ć. Nikt się nim nie 
interesuje, zasłużeni z "elity" są syci 
i zadowoleni, a były ochotnik wojsk 
pol!'lkich kona z głodu. Upominamy 
się o niego i pytamy, czy dla niego nie 
ma pracy7 

poczet aresztu w śledztwie i karę u
znano za odbytą. 

Dostawcę Grabowskiego uznano 
winnym podpisania zapotrzebowania. 
na blankiecie kolejowym na 10.000 ce
gieł, choć jakO urzędnik kolejowy nie 
miał prawa podpisu i za to skazany 
został na 8 miesięcy więzienia, przy 
czvm połowę kary darowano mu, 
a 'resztę uznano za odbytą przez zali
czenie aresztu w śledztwie. 

Pozostałych: Kondratowicza, Mil
nera i Niemczyka oraz Dąbrowskiego 
i Grabowskiego od zarzutu nadutyć 
przy dostawach tłucznia i sprzedaży 
starych szyn, uniewinniono. Po, "Ódz
two cywilne Sąd pozostawił bez rozpo
znania. Proces kosztował około 50 tys.· 
zł. l{onłl'ola trwała około 2 lat. 

Za ujawnienie nadużyć kontrolera 
awansowano o trzy stopnie i wynagro
dzono złotym krzrżem zasługi. Tym
czasem na procesie ujawniono, że za
róWno administracja. kolejowa jak 
i sama kontrola mocno szwankowała, 
albowiem Sąd nie mógł ustalić nad
uż~-ć na podstawie dostarczonego ma
teriału dowodowego. 

'-'"7'i 

Kontrola artykułów 
spożywczych 

Ł ó d ź, 29. 3. Z uwagi na wzmo
zona przed świętami zapotrzebowanie 
i corocznie notowane w tym okresie 
zwiększenie wypadków fałszowania. 
artykułów spożywczych, wydane zo
stały zarządzenia odnośnie przeprowa
dzenia szczegółowej kontroli zakładów 
sprzedaży. 

Pobierane będ~ przez organa próh
ki artykułów dla. przeprowadzenia 
analizy. W wypadku ujawniellia 
sprzedaży ł\rtykułów sfałszowanych., 
lub fałszerstwa tychże artykułów win
ni zostaną pociągnięci do odpowie
dzialności karnej. 

Należy wypełniać 
swe obowiązki 

Ł 6 d ź, 29. 3. - Przed Sądem Grodz_ 
kim w Łodzi odpowiadał st. posterun
kowy 14 Komisariatu PP. Ignacy Le
wandowski, oskarżony oto, że w cza
~ie od 28 sierpnia do 4 października. 
193'7 roku będąc chor~'m, zaniedbał do
nieść prokuratorowi o napadzie rabun
kowym dokonanym przez Stefana 
Bartczaka na Edwarda Szymańskiego, 
oraz że akt nie przekazał innemu !:a
stępcy. 

Sąd uwzględniając okoliczności ła
godzące, a mianowicie chorobę Lewan
dowskiego. skazał go na 6 tygodni a
resztu i karę zawiesił na okres 3 lat. 

Wizyta gen. Thommee 
w gimn. 19r. Kupców 

'v ostatnich dniach dowódca O. K. 
IV, gen. bryg. '''iktor Thommee, w to
warzystwie adiutanta kpt. Seweryna 
Białkowskiego, złożył wizytę dyrekt().. 
1'0wi Prywatnego Gimnazjum Męskiego 
Zgromadzenia Kupców 111. Łodzi, ul. 
Narutowicza 68, p. Antoniemu Idźkow. 
skiemu. 

Wizyta. ta !>toi w ścisłym związku 
z faktem, że w gimnazjum tym ksztal
ciły się i wychowywały liczne pokoJe
nia rodziny 1'hommoe i spokrewnio
nych z nią. Szaniawskich i Januszkie. 
wiczów. 

Pan Generał oprowadzonr po gim
nazjum przez d~'r. Idźkowskiego dłuż
szą. ~hwi1ę spędził przed wmul'owanlł . 
w pięknym hallu gimnazjum tablicą
pł~skorzeźbą, na której wyryte są. na
zWl~ka. 26 poległych na polach bitew 
uczniów-żołnierzy, wychowallków gil11-
~laZ!Um. Hzeźba, niezwykle plastyczna 
l piękna, przedsta,,·iają.ca grupę uła
nów salutujących mijane po drodze 
cmentarzysko, była wystawiona w Za
chęcie. 

Wśród 26 nazwi k widnieje porucz
nik Mirosław Thommee, brat stryjecz
ny ()becnego dowódcy O. K. lVi zmarł 
on w niewoli pod Kownem. Śmierć ie
go nastąpiła. w tym czasie, gdr obecin' 
dowó~ca O. K. Iy w stopniu' podpui
kowmka dowodZił pułI.;iem str::elców 
kaniowskich na. froncie bolszewickim 
WZl'Uszaj~ce było skupienie i hołd 
gen. Wiktora Thommće pod skl'omną. 
tablicą, uwjeczniającą zbrojny udział 
łódzkich uczniów-żołnierzy w walkach 
o niepodleglojć Polski. 



Kalendarz 1"Zym.-kat. 
Środa: Kwiryn m., 

Aniela wd. 
Czwartek: Balbina p., 

Kornelia W. S. 
Kalendan ,łcwłllń~1d 
Środa: Szukoslaw 
Czwartek: Dobromira 

~roda Słońca: wschód 5.33 
zachód 18.22 

Dłu~ość dnia 12 g. 49 min. 
Księżyca: wschód 4.36, zachód 17,09 

Faza: 1 d' iel'i. przed nowiem 

A~re! re~ak[ii i adminiltratii 11 tOdlj 
Piotrkowska 91 

NOCNY D\'tUR APTEK 
NoCjl' dzisiejszej dyżuruja nutepujące apte

ki: Kuperkiewiez. Zgierska 54, Ryćhtl?f i {.obo
oa 11 I,istopada 86. Zunoclewicz (Żyd), Piotr
ko'wska Z,3. Boj~rskj i Schati:, Przejazd 19, Ry
t!'!. Kopernika 26. I,jpiec (Żyd). Piotrkowska 
193, Kowal$ki i S·ka, Rzgowska 147. 

Pogotowie miejskie 102·90. 
Pogotowie P. O. K. 102-40. 
POl:otowie Ubezpieczalni We-lO. 
Straż ogniowa 8. 

:TEATRY 
Teatr Polski - "Kres wrodrówki". 
'l'eatr POllUlarny - "Figle Skapena". 

KINA 
Capiło! - .. MobI bisr;pańaki". 
Corso - "S trza! w nocy" i ,.Walka o zloto". 
Ikar - "Aaiot śmierci" I Grzes~nik mimo 

woli", 
Metro - .. Król l chórzystka". 
Mimoza - .. Robert i Bertrand'·. 
Oświatowy·Słońce - .. 'Vierna rzeka" I "Bo-

lek i Lolek". 
Palaee - .• Fortancerki". 
Przedwiośnie - "Z mitośc! dla ciebie". 
Rialto - "Kobiety nad przepaścią". 
Stylowy - "Ich stu i ona jedna". 

Z ~YCIA KATO~ICKIEGO 
Z działalności Kat. Stow. Kobiet. Od

'działy I{atol. Stow. Kobiet diecezji łódz
kiej oddały onegdaj publiczny hołd 
Najśw. Marii Pannie, Patronce organiza
cyj kobiecych w Polsce. 

'V godzinach rannych we wszystkich 
parafiach odprawione zostały nabożeń
stwa, w czasie których członkinie IC S. 
K D. Ł. przystąpiły do Sakramentów 
świętych. 

W godzinach popoludniowych w ko
'ściele Matki Boskiej Zwycięskiej J. E. 
ks, biskup dr K. Tomczak odprawił uro
czyste nabożeństwo z wystawieniem 
Najśw. Sakramentu, po czym uformował 
się pochód ze sztandarami, który prze
szedł ulicami miasta do Domu I{atolic
kiego, gdzie odbyła się reprezentacyjna 
al<ademia mariaii~ka. . ,' 

Z obrad k011lisji kapelanów harcer
skich. W ramach walnego zjazdu ·Zw. 
Harcerstwa, pod przewodnictwem ks. lta
v.onika Stan. Nowicldego, kapelana ol,rę
gu łódzkiego, odbyły się obrady komisji 
l,apelanów. Na zebraniu omówiono stro
nę prawną działalności kapelanów w o
środkach harcerskich, sprawności har
cerskie z życia religijnego oraz udział 
księży w obozach letnich dla kapelanów 
w Zubrzycy na Orawie. 
LÓDŹ 

KRONIKA MIEJSCOWA 
Przed zamknięciem Wystawy Mor-

aklej. Zorganizowana przez L. M. i K. 
"Wystawa Mors],a" będzie nieodwołalnie 
zamknięta w dniu 3 kwietnia rb. 

Wypłata zasllk6w. Według danych 
statystycznych Woj. Biura Fundus1..U 
Pracy w Łodzi w okresie od 7 do 19 bm. 
wypłacono zasiłki ustawowe 23.9i7 bez
l·obotnym. 

W wyżej wskazanym okresie zareje
strowano 1.198 nowo z~łoszonych, zdjęto 
zaś z ewidencji pobIerających zasiłki 
1-.305 bezrobotnych na skutek skierowa
nia do pracy zarobkowej, względnie z po
wodu calkowitego wyczerpania przysłu
gująCYCh im świadczeń. 

Choroby zakaźne w LodzL W ub. ty
godniu od dnia 20 do 26 bm. chorowało 
na dur brzuszny 5 osób, na dur plamisty 
2, na płonicę 8. na błonicę lO, na odrę 52, 
na różę 3, na krztusiE'c 1, na drętwicę 
karku 6, na ozalwżenie połogowe 6, wsku
tek pol;:ąsań 4. 

Opowiadania dla młodzieży. Nakła
'dem Towarzystwa Przyrodn, im. St. Sta
szica w Łodzi ukazało się opowiadanie 
Heleny Jarmolińskiej pt. "Przygody Ta 
i Ma" (cena 2,30 zł). W książce tej, stano
wiącej niejako nowość wśród wydawnictw 
tego rodzaju, pięknie ilustrowanej lineo
rytami profesora A. Szydlowskiego, autor
ka podjęła się trudnego zadania przedsta
wienia dziejów ludzkości. w formie bar
wnie ujQtej powieści, przystępnej dla każ
dego. 

KRONIKA WYPADKÓW 
Poiar. Ubiegłej nocy w mieszkaniu 

Icka Kimla ;Jrzy ul. PiłSUdskiego 37, w 
pokoju ką.pielowym od pieca zapaliła się 
ściana drewniana. Na miejsce przybył 
4 pluton straży pożarnej, który po krót
kiej akcji pożar ugasił. 
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Rozszerzenie sieci pocztowej 
S*e,.eg nowych ur*e.dów poczfOłcyc1, tV ró~tłyc1ł putłl;,tach 

nliasta 

Ł ó d ź, 29. 3. Dyrekcja pocztowa w 
Łodzi, dążąc do usprawnienia działal
ności poczty, w ub. tygodniu urucho
miła dalsze trzy urzędy pocztowe fi
lialne o charal{terze nadawczym, a 
mianowicie Urz. poczt. Łódź 13 przy 
ul. 11, Listopada 76, Łódź 14 - przy 
ul. Anstadta 5. i Łódź 16 - przy ul. 
Limanowskiego 115. 

\V dniu 29 bm. otwarte zostały dal
s:ze u~·zę.c1y pocztowe filialne, również 

l.ałatwiaję.ce czynności nadawcze, ~ 
mianowicie Łódź 15 przy ul. Targowej 
nr 43 i Łódź 17 przy ul. Napiórkow
skiego 58. ,V planie usprawnienia sieci I?oc~
tcwej przewidziane jest uruchomleme 
dalszych 13 urzQdów filialnych, tu· 
dzież - rozszerzenie działalności niektó
rych bardziej ruchliwych urzędów 
przez wprowadzenie również czynnośd 
odbiorczych (wydawania przesyłek). 

Łódź W walce z plagą żebractwa 
Ł ód ź, 29. 3. Wczoraj odbyła się 

konferencja prasowa w Towarzystwie 
Przeciwżebraczym przy ul. Kątnej 10. 

Naczelnik wydziału opieki społecz
nej w Zarządzie Miejskim przedstawił 
~zczególowy plan działalności Towa
rzystwa. Z dniem 1 kwietnia rb. uru
chomiona zostanie zbiornia dla żebra
ków, obliczona na 180 miejsc, przytu
tek dla starców i kalek na 250 miejsc 
i z tym terminem policja zatrz~lmywać 
będzie żebraków i doprowadzać do 
zbiorni, gdzie zostaną. wymyci, ogoleni, 

nakarmienieni i odziani. 
W wypadku zaś stwierdzenia, że 

jedynie z nędzy dopuści I i się żebrania, 
udzielona zostanie im przez Towarzy
stwo dalsza pomoc. 'rV odniesieniu do 
żebractwa zawodowego stosowane bę
d<~ rygory i praca przymusowa. 

Dalej dzięki akcji Towarzystwa Za
rząd Miejski przydzieli! już. teren ~v 
majątku miejskim Rzew, gdzie stal1le 
wielki dom pracy na 2.000 miejsc, sta
nowią.cy wojewódzką zbiornie tebra
czą· 

Echa afery żydowskiego bankiera 
Ł ó d ź, 29. 3. - W ub. roku głośna 

była milionowa afera żydowskiego 
bankiera Szlamy MendeIsona dyrekto
ra żYdowsldego Banku Spółdzielczego 
Przem~'f;łowo _ Handlowego. 

l.Iendclson poszkodował kI ientów 
banku, jak również wielu innych Ży
dów, którzy zawierzyli mu prywatnie 
różne oszczędności na kilka milionów 
złot~·ch. 

Obecnie udziałowcy banku dopłaca
ją. do swvch udziałów, bv pokryć stra
ty tych klientów, którzy na terenie 
banIm zostali poszkodowani przez afe-

rzystę. Ci, którzv prywatnie zawierzyli 
swe oszczędności,. nie otrzymuję. nic, 
gd~'ż l\lenc1elson wrjechał i nie został 
dot~'chczas odnaleziony. 

Popl'zeclnio jur. Sąd Grodzki zasę
dził od 22 udziałowców różne kwoty 
dopłat do udziałów. Obecnie znów w 38 
spI'awach Sl).d Grodzki w~·dał wyroki, 
zasedzając poważne sumy od udzia
łowców banku, celem pol(J'~'cia zde
frau(lowan~'ch przez Mendelf;ona pie
n i~dzy. Zaznacz~'ć wypada, że udzia
łowcami są wyłącznic Żydzi. 

o ochronę przyrody w woj. łódzkim 
Ł ó d ź, 29. 3. W związku z now:=.!

ustawą o ochronie przyrody utworzony 
został w Łodzi podkomitet lódzki Pań
stwowej Rady Ochrony Przyrody. 

W tych dniach w lokalu Miejskiego 
Muzeum Przyrodniczego w Parlm, 
Sienkiewkza odbylo si~ zehranie inau· 
guracyjne tego podkomitetu. Po zaga
Jeniu po~iedzen ia przez 1\1. E. Potęgę, 
prezesa Tow. Prz~'roctn. im. St. Staszi
ca, zabrał głos prof. Bl'yszewsld. Pre
legent zaznajomił zebranych z dotych
czasow~,'m dorobkiem na polu ochrony 
prz~Trody, wyrażającym się naJwidocz
niej w utworzeniu 180 większych i 
mniejszych rezerwatów leśnych, ste-

powycb i wodnych we wszystkich czę
§ciach naszego kraju . 

\V dalszym cią.gu swego przemó
wienia pro!. Bryszewski omówił spra
wy organizacyjne inst~·tucyj ochro
niarskich. Poza t~'m wygłosili refera
ty: p. \V. Kozłowski o ochronie przy
rody w terenach rel{J'eac~'jnych ,,·oj. 
łódzkiego i inż. Bolesław Ferchnin o 
organiz.acji dnia lasu. Oba odczyty zo
stały przez ohecnych przyjęte z wiel
kim zainteresowaniem. 

Postanowiono również zwrócić siQ 
do społeczeństwa z apelem o popiera
nie akcji ochrony prz~Tod~l, ahy uchro
nić piQkno ojczystego l<raju przed gro
żącą zagładą· 

Ookształ(anie fachowców w przemyśle 
Ł ó d ź, 29. 3. Łódzkie Tow, Kursów 

Technicznych rozpoczęło pożyteczn~ 
akcję dokształcania zawodowego ro
botników w przemyśle i rzemiośle. 

!{urs, który trwać bQdzie przez 12 
miesięcy, pomyślany został w ten spo
sób, że kursiści obok zajęć praktycz
nych w zakładach przemysłowych u
częszczać będą na wykłaąy teoretycz
ne. Kursiści ulokowani fabrykach, 
otrzymywać będę. za swą. pracę po 35 
groszy za godzinę. Prac przy war
sztacie trwać bQdzie 8 godzin dziennie, 
a nauka na kursie wieczorowym 3 go
dziny. W okresie feryj wakacyjnych 

kursiści zatrudnieni będą. całkowicie 
w warsztatach szkolnych Pallstwowej 
Szkoły Techniczno-Przemysłowej przy 
ul. Żeromskiego 115 w Łodzi, po czym 
powrócą. znów do zakładów fabrycz
nych. 
Łódzkie Towarzystwo Kursów Tech

nicznych zawiadamia kandydatów, za
pisanych na kursy ślusarski i tokarski. 
że winni się zgłosić w dniu 31 bm. o 
godz. 17 do pawilonu mechanicznego 
Państwowej Szkoły Techniczno-Prze
mysło, .... ej w Łodzi przy ul. Żeromskie
go 115. 

DZIEŃ W ŁODZI I iloM chloranu pota~u (calich)oricum), kt6ry 
trzymała dla spnedazy. Materiał wybuchowy 

Z fabryki Boleslawa l~renkla (Skorupki 19) skonfiskowano. Jarosowa została skazana przez 
nieznani spra wey po wyłamaniu otworu w da· Sąd Starol§ciIlski na 20 zł grzywny. 
chu skradli różne towary wartoSci 3000 zł. J6zefa Herc ('Vspólna 17) zajmowal3 sie nie· 

7. mieszkania Juliana Triebe przy ul. Piotr- legalnie łeczeniem przy pomocy ziół za co po· 
kowskiej 134 włamywacze skradli biżuterill war· biprała opłaty. Policja w czasie r~wizji skon· 
tosci 4000 zł oraz 8U zł w gotówce. fiskowała znaczną ilość ziół. Sad Starościński 

Z~ skład.u. Jakuba Koguta (Zgiersl~a 21) nie: skazał Józef!) Herc za nielegalną praktykę le-
znani złodZIeJe przy pomocy włamama, skradli kar~ką na 11 dni aresztu. 
20 tuzinów kapeluszy, wartości 1500 zł. 'V mieszkaniu własnym przy ul. Łącznej 53 

Józefowi Mielczarkowi (Rzgowska 85) na została pobita w czasie sprzeczki 35·letnia Ire
c.zc\wonY!D- Ry~k.u skl'urlziono portmonetke z na Lasik, odnosząc rany glowy i twarzy. Ran
Plenl~dzml. PoliCJa zatrzymała sprawców kra· ną opatrzy/ lekarz pogotowia. 
rl~icży. którYmi okazali sie Franciszek Bentle· W mieszkaniu wlasnym przy ul. Gdańskiej 
jewski (Łączna 41) i Waclaw Miazek (Śląska 15 uległa zatruciu gazem świetlnym w~kutek 
43). własnej nieostrożności Antonina Antkiewicz. 

W sklepie Rl'giny Jaro! (Napi6rkowskiego Przybyly lekarz pogotowia udzielil chorej pier-
153) znaleziono w czasie rewizji poważniejszą wszej pomocy. 

Ze zja:.du Ok1'ęgolvego Związku Harcer
stwa Polskiego w Łodzi: 1) drh, Woca
lewska, główna komendantka hufca 
żeńskiego, 2) obrady sekcji męskiej ZHP 

o przystanek tramwajowy 
przy ul. Brzezińskiej 

L 6 d Ź, 29. 3. Stowarzyszenie Wła
ścicieli Autobusów woj. łódzkiego wy
stąpiło do dyrel,cji tramwajów z 
wnioskiem o urządzenie stałego przy
stanku tramwajowego na uJ. Brzeziń
skiej 144, przy wschodnim dworcu au
tobusowym. 

Wnioskodawcy wskazują, że przy
stanki tramwajowe znajdują. się opo
dal dworca, co przybyłym podróżnym, 
~zczególnie obarczonym bagażami, u
trudnia dostanie się do wagonu. 

Wniosek ten ma być rozpatrzony 
i w najbliższym już czasie zrealizo
wany. 

Czy dojdzie do strajku 
fryzjerów? 

Ł ó d ź, 29. 3. - Wczoraj odbyła się 
k011ferencja w sprawie zawarcia ukła
du dla fryzjerów. Hokowania nie dały 
wyn il{u j w rezultacie l\Onferencj ę od
roczono do 4 kwietnia rb. 

Pl'~·z.ierzy poczynili przygotowania 
do strajku, o ile ugody nie osiągną. 

Z działalności Zw" Kelnerów 
Ł ód ź, 29. 3. Wczoraj odbyło--;tę 

ogólne zebranie Związku Kelnerów, na 
którym po złożeniu sprawozdania z 
rocznej dzialalności przez aklamaeję 
powołano dotychczasowy zarzą.d lla 
bież. rok. 

Ponieważ z dniem 10 kwietnia rb. 
upływa termin wypowiedzenia dotych
('zasowej umowy i Stowarzyszenie Re
stauratorów nosi siQ z zamiarem wy
powiedzenia umowy, zlecono zarządo
wi podjęcie akcji o zawarcie nowej u
mowy zhiorowej. 

PowoI ano do ż~Tcia sekcJę kultura!
r. o-oświatową, kółko dramatyczne itp. 

K to nie płaci 
na Pomoc Zimową 

Ł ód ź, 29. 3. M:iejf;ki Komitet Po
mocy Zimowej rozesłał do prasy ko
munikat zawierający pierwszą. listę 
osób, które mimo wezwall nie zadekla
rowały żadnej składki na rzecz bez
robotnych. 

Na 48 nazwisk 43 jest żydowskicn 
5 niemieckich. 

Ulgi dla rzemiosła 
Ł ód ź, 29. 3. Na skutek zabiegów 

Izby Rzemieślniczej i organiżacyj rze
mieślniczych, których obrót roczny wy .. 
nosi od 50 do 100 t~TS. zł. Ulgi te wpro
wadzone zostają. od 1 stycznia 1939. 

Na zasadzie nowych przepisów po
datek od obrotu wynosić będzie dla 
zakładów prowadzących prawidłowe 
księgi 1,5 pct zamiast 2 pet, dla nie
prowadzących ksiąg 2,1 pct zamiast 
3 pet. Ulgi te stosowane będą po
wszechnie, bez składania poda!'l indy. 
widualnych. 
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Jak "orzą" Żydzi w Wilnie "ozonowym" koniem 
(Od 

W i l n o, w marcu. 

Raz na prawo, raz na lewo. Raz z 
Żydami, raz przeciw nim. Oto stała, 
a zawsze ta sarna, taktyka "sanacjj". 

Taką też prowadzi i nasz Magi
strat wilellski. Żeby otumanionemu 
społeczellstwu rzeczywiście się wyda
wało, że "Ozon" a wraz z nim i samo
rząd, jest na polu gospodarczym anty
żydowsko nastrojony - trochę siQ tym 
żydkom wiiel1skim czasem coś urywa, 
a potem cicho wynagradza, trochę się 
ich głośno straszy, a cicho obiecuje, 
że ... "są to strachy na lachy". 

Bo jakżeż inaczej myśleć, sądząc 
chociażby z kilku ostatnich przykła
dów postępowania Magistratu wilel1-
skiego. 

\Veżmy np. pozycję "zapomóg" w 
świeżo opracowanym budżecie miej
skim. Początkowo, według projektu 
Magistratu, w pozycji "dotacyj na pry
watne szkolnictwo żydowskie w Wil
nie", znajdowała się tylko suma 18 ty
sięcy zł. Zdawało się, że magistrat 

· nasz, po kilku latach nieustannej wal
ki na terenie Rady ~liejskiej, prowa
dzonej przez radnych narodowców o 
całkowite skreślenie tej prowokacyjnej 
w stosunku do Polaków pozycji (Po
lacy bowiem na prywatne szkolnictwo 

· nic nie otrzymują·), trochę się opamię
tał i znaczne dawniej sUbsydia zmniej
szył. Tymczasem, jaJ, pisze "sanacyj
no"ż.vdowski "Kurier Powszechny", w 
artykule Żyda, dra Ałka: "Po energ-icz
nej akcji radnych żydowskich l\lagi
strat poszedł na "kompromis": wyzna
czył kwotę 38.000 zł ... " 

A więc znów Żydzi otrzymali i na 
rok bieżący na szkolnictwo dotację! 

Wobec tej nieoczekiwanej zdobyczy, 
Żydzi sięgają. dalej i chcą przywrócić 
dawne subsydia: 

"Cią,gle odbywa.ią się narady czołowych 
działaczy - piszp .. I{urier Powszechny". 
aby omówić f;rodki. jakie należy przed
sięwziąć w ramach obowiązujących praw 
dla obrony najistotn iejszej potrzeby lud
ności żydowskiej ... ". bowiem .. Żydzi nie 
mogą dopuścić. aby rozsypaly się w gru-

, zy twory ich wieloletniej mozolnej orki ... " 

Toteż "orzą." na gruncie naszego 
· samorządu i ... jako siQ okazuje, z po
wodzeniem. Obecnie w dalszym ciągu 
żądają dotacyj na letnie kolonie ży
dowskie, na inne dobroczynne żydow
skie instytucje, a wyas~'gnowane w 
preliminarzu budżetowym 500 zł na 
wywiezienie mebli magistrackich z lo
kali szkół żydowskich (a więc dotąd 
nawet meble Magistrat łaskawie Ży
dom dawał) nazywają "zamachem na 
elementarne prawa obywateli-Żydów". , 

• Przejdźmy teraz do osławionej już 
w Wilnie sprawy kina "Mars". Pro-

· wadzone ono jest przez Żydów - Arki
nową i SIepiana - w sali miejskiej, 
wydzierżawionej od zarządv miejskie
go przez Zw. Strzelecki, naturalnie na 
ulgowych warunkach. 

Spraw.a poddzierżawiania Żydom 
sali przez "Strzelca" stała się głośna w 

· Wilnie. Wobec tego, gdy na początku 
obecnego sezonu, Zw. Strzelecki zwró
cił się do)\1agistratu o zezwolenie na 
prowadzenie prócz kina przedstawień 
rewiowych, zarząd miejski, pod naci
skiem opinii społecznej, musiał wyra
zić sprzeciw, motywując to znamien
nym oświadczeniem, iż osoby "postron
ne", którym "Strzelec" poddzierżawia 

,kino, nie dają gwarancyj, jakim bę-
· dzie poziom moralny owych przedsta
wień. 

Obecnie, po paru miesiącach, nastą
pila zmiana stanowiska. Prezydent 
miasta na interpelację radnych w 
sprawie kina "Mars" oświadczył, iż 
nie posiada konkretnych dowodów od
najmu sali miejskiej, oraz że sprawy 
sposobu eksploatacji przedsi<,biorstwa 
kinowego należą wyłącznie do Związ
ku Strzeleckiego. Co do zarzutu po
ziomu kulturalnego filmów, który, jak 
niejednokrotnie stwiet'dzono, jest skan
daliczny, prez~'dent uważa jedynie, że 
powinna siQ nim zająć cenzura ... 

Tak więc został wzięty przez Magi
strat wileński w obronę Zw. Strzelec
ki i jego wspólnic~' Żnlzi, którzy nie 
tylko robią świetne interesy na ul
gach przrslugujących QJ'ganizacji, jaką. 
Jest "Strzelec, ale swrmi filmami ob
niżają. poziom moralno-kulturalny spo
łeczeństwa wilellskiego. 

A teraz sprawa dostawy mleka do 
szpitali miejskiCh. 

Dotychczas dostarczało go Zrzesze
nie Producentów Nabiału. Ale Magi
stratowi to się nie podobało. Zerwał 
w roku obecnym urnon'ę i przerzucił 

własnego koresponden ta "Orędownika") 

się na prywatnych dostawców. I cóż 
się okazuje? Dostawę mleka do szpi
tali miejskich objął p. Jan Krajewski. 
Jednak p. Krajewski jedynie ... firmu
je. Właściwymi dostawcami są Żydzi: 
Dawid Poletacki i Rybak. Żydzi ci 
skupują mleko od przekupek i wieśnia
ków, przy czym największym popytem 
cieszy się mleko odtłuszczone. Rezul
tat jest taki, że gcly przy poprzednim 
dosta wcy za wartość tłuszczu w mleku 
przeznaczonym dla chorych wynosiła 
od 4do 3,5 pet, obecnie waha się od 2 
aż do 0,3 pet. 

Tak jest ze sprawą rzekomego usu
wania Żydów z dostaw miejskich. 

Takich przykładów "cichej" pomo
cy Żydom nie brak więcej w Wilnie ... 

Spójrzmy teraz co jest w budżecie 
nowego, czysto "o7.onowego" Zarządu 
Miejskiego w Nowogródku, w dziale 
subwencvi: 

Szkoła ss. nazaretanek. • • • • 
Freblówka polska ...., 
Ochronka chrześcijańska. • • • ~ 
Przytułek "Caritasu" ,... 

Razem. • • 
Szkoła hebrajska .,Tarbut'· • • • 
Freblówka żydowska ••••• 
Ochronka żydowska • • • • • • 
Przytułek żydowski • • • • • • 

Razem. • • 

1000 zł 
300 " 

1200 .. 
2400 " 

4900 zł 

1000 zł 

200 " 
1600 " 
1200 " 

4000 zł 

A więc tylko o 900 zł otrzymali Po
lacy więcej od Żydów na szkoły i o
chronki. I tak rozdziela SUbwencje 
rzekomo antyżydowski "ozonowy" Za
rząd Miejski. I to w mieście, którego 
ludność składa się w przeważaj~cej 
mierze z warstw urzędniczych! 

Tak Żydzi nie tylko "orzą", ale 
chcą już - siać. Ale to się im na Wi-
leńszczyźnie nie uda! Z. K. 

Za(~qg ochotniczy do służby wojskowej 
Na podstawie art. 70 i 71 ustawy 

o powsz. obow. "'ojskowym (Dz. U. H. 
P. nr 60 z r. 1933 poz. 455) oraz § 313, 
ustl)P pierwszy, rozporządzenia w~'ko
nawczeg-o do tej ustawy (Dz. U. R. P. 
nr 83 z r . 1934 PO? i57) ogłosi! l\lin. 
Spraw \Vojsk. zaciąg ochotniczy do 
czyn nej służbv wojskowej. 

Do czynnej ~łużbv w wojsku, ma
rynarce wojennej lub I(orpusie Ochro
ny Pogranicza (K O. P.) mogą. zgła
szać się w roku 1938 m~żcz~'ini uro
dzeni w lntacb 1918. 1919 i 1920, któ
rzy posiadają. wykształcćll1ie ukończo
n~'cb co najmniej czterech. względnie 
siedem klas (oddziałów) szkoł,v po
wszechnej, a nie posiadają. warunków 
do ~krócone.i cz,vnne.i służby wojsko
wej z art. 51 przytoczonej ustawy (ma
tury gimnazjalnej i równorzędnej). 

Zgodnie z art. 70 wspomnianej u
stawy i § 313 rozporządzenia wyko: 
nawczego ochotnicy mają. prawo wybo
ru rOdzaju \"ojska, K O. P. lub mary
narki wojennej. w ramach określo
nvch rozlwzem Pana Ministra Spraw 
Wojskowych. 

Rodzaje wojska. do których mogą 
się zgłaszać w roku bieżącym ochotni
cy. terminy i sposób wnoszen ia po
dań, oraz terminy badań lekarsldch 
bOdą. podane w obwie~?:czeniach o za
ciągu ochotniczym do czynnej służby 

woj~kow~j. które zostaną rozplakato
wane w miastach i gminach. 

Zachęca się młodzież do jak naj
liczniejszego zgłaszania się do wojska., 
marynarki wojennej i K. O. P. w cha
rak terze ochotn ików. gdyż: 

1) posiadającym co najmniej ukoń
czone 4 oddziały szkół powszechnych 
służba och otnicza daje możność po
świc:cenia się po jej Odbyciu służbie 
nadterminowej, a posiadającym co 
najmniej ukończoll~-ch 7 oddziałów 7-
mio klasowych szl,ół powszechnych 
umożliwia pozostanie w wojskowej 
służbie zawodowej. a tym samym uzy
skanie po odbrciu służby zawodowej 
stll.no\,,'iska w służbIe cywilno-pall
stwowej; 

2) służba ochotnicza w lotnictwie z 
uwagi na liczne specjalności daje moż
ność dosko1Jalenia się w Obranych 
przez oC]IO(ników zawodach i dalsze
go praktycznego pogłębiania nabytej 
wiedz\' w swoim fachu. a w życiu cy
wiln~-m ułatwi otl'z~'manie pracy w 
przcm~'śle lotniczym; 

3) służba ochotnicza w marynarce 
wojennej daje możność zdolnieJszym 
ochotnikom pływania na okrętach, 
poznania świata tudzież możność słu
żenia w lotnictwie morskim. oraz na
bycia fachu. który i w ż~'ciu cywilnym 
daje I,walifikacje do ubiegania. się o 
Odpowiednią. pracę. 

Kijem zabił przeciwnika 
"H~'odociałly ntordel·ca l'".~ed S((dełn 

n a d o m s k o. 29. 3. - On egdaj 
przed Sędem OkrQgowym w Piotrko
wio na sesji wyjazdowej w Radom~ku 
stanął 17-letni' ;ralleusz' Nocut1 z Cie
lQtnik, oskarżony o to, że w dniu 12 
stycznia rb. zabił swego rówieśnika 
Stanisława Michalskiego. 

Krytycznego dnia Nocuń napadł na 
przechodzącego l\1ichalskiego, do któ-

I'eg-o od dłuższego czasu czuł urazę i u. 
derz~-ł go n ' glo"'ę grubym kijem. Cios 
okazaJ siO śmiertelnym. 

Sąd po zbadaniu kilkunastu świad
ków, którzy wystawili Nocuniowi nie
pochlebną. opinię, nazywając go łobu
zem i awanturnikiem. !'l,azał mł.oclo
cianego mordercę na 8 lat wiQzienia. 

Palto uratowało mu życie 
SaułobójBtwo L8-lehtiego uc~nia 

War s z a w a. - 18-1etni Zdzisław 
\Vojciechowski rzucił się oknem z 
trzeciego piętra domu przy ul. Mar
szałkowskiej 61. 

Młodociany samobójca doznał tyl-

ko ogólnych potłuczeń. Od śmierci 
uratowało go palto, które utworzyło 
rodzaj spadochronu. Powodem samo
hójstwa Wojciechowskiego były pra
wdopodobnie złe postQPY w nauce. 

300 bezrobotnych okupuje autostrade 
o ~atł·udniełtie be~obotłtych ~ "Wojciecltowa" 

R a d o m s k o, 29. 3. - W Gomuni- kolicznych wsi, którzy w nit'ttórych 
cach koło Kamieńska znajduje się du- wypadkaCh mają po kilkanaścIe n;lOr
ża fabI7ka mebli giętych "Wojcie- gów ziemi. 
chów", która swego czasu zatrudniała Bezrobotni z ,,'Vojciechowa", którzy 
ponad tysiąc robotników. bezskutecznie zabiegali o uzyskanie 

Przy fabryce utworzrła się z CUl.- pracy przy budowie autostrady, rozgo. 
se-m mała osada, zamieszkała przeważ- ryczeni w najwyżs7.ym stopniu takim 
nie przez robotników wspomnianej fa- postawieniem sprawy, udali się w 
bryki. Od czasu, gdy fabr~'ka została liczbie około trzystu ludzi na miejsce 
unieruchomiona, ludność osady znala- robót i urzą.dzili okupacj~ całego od
zła się całlwwicie bez środków do ży- cinka. 
cia. Ostatnio bezrobotni mieszkańcy Bezrobotni zwrócili siQ do kierow
,,\Vojciechowa" zdobyli się na akt roz- nictwa budowy z żądaniem zwolnienia 
paczy. Firma "Kondrobit", budująca z pracy zamożnych wieśniaków. 
odcinek autostrady na trasie Ka- Nie wątpimy, że czynniki miarodaj
m iCllSk-Pi otrków, nie prz~'jęła do pra- ne zajmą się sprawą bezrObotnych 
cy bezrobotnych z "WOjCieChowah'l mieszkańców ,,\Vojciechowa". 
natomiast zaangażowała chłopów z 0-

Dr med. H. ZIOMKOWSKI 
spod, chor6b sklJr ..... eDer. j moesopł("ło~elt 
L6dź, & Sierpnia 2. teL 118·33. 
Przyjmuje 9-12 i 3-9, w niedzielę: 9-12. 

Zniesienie 
Sądów PrZYSięgłych 

w "Dzienniku Ustaw" z dniem 1 kwiet.. 
nia rb. ma być ogłQswna ustawa o znie
sieniu Sądów Przysięgłych. W związku s 
tym zo.stanie przekazane sądom zwykłym 
w MałoPQlsce okolo 100 spraw. 

Stanowisko lekarzy 
w Izbach lekarskich wre obecnie go

rączkQwa praca w związku z dobiegającym 
do końca pierwszym Ikwartalem sprawo
zdawczym. Odbywają się posiedzenia i pra
ce w komiSjach, mające za zadani~ caly 
szereg zmian i inowacyj, a przede wszył!t .. 
kim gruntowne odżydzenie stanu lekar~ 
skiego. Oficjalne komunikaty i sprawozda
nia ukażą się w dniach najbliŹC:;zych. 

Lekkomyślne niedopatrzenie 
lak donOBzą, istnieje w Kutnie przy Dl. 

Mickiewicza 20 do dziś dnia tabliczka obja~ 
śniająca kierunek drpgi. Przejeżdżający 
czyta tam po jednej stronie "nach Krośnie
wica, a w drugą - "Zur Stadt". 

lest to pozostałość po okupacji niemiee
kiej. ale po uplywie 20 lat pewnie byłby 
już cza3, żaby to usunięto. 

Po 20 latach 
w Mariampolu pod Stanisławowem 

przed 20 laty zaginął patrol polski w lic~
bie 5 ludzi. Wpadli wtenczas w ręce Ukra.· 
iliców i zostali w straszny sposób wymor
dowani: najpierw ich pławiono w zimnej 
rzece, a naRtępnie spalono ich żywcem po. 
wie~zonych za nogi w stodole. 

W tych dniach przypad'kowo wykryto 
sprawę i sprawców osadzono w areszcie. 
Sa nimi: Fedia Zapuchlak. Wasyl Wiwcza
ra, Dmqr l-:uklak i r.1ichal Mackur, a ich 
przywódcą byl inż. Grzegorz Hołyński. 

Niezwykle silny orkan zburzył w po
bliżu Arkam:as wiele domów, przy czym 
pięcioro dzjpci zostalo zabitych, a wiele 
osób rannych. \V pobliżu Wilburton w 
stanie Oklohama zostalo zranionych 13 
studentów. 

Z okazji zaślubin króla Zogu z księt
niczką Apponyi zarządy miast 10 powia
tów królestwa postanowiły wypłacić pew
ne sumy, jako posag dla 10 niezamot· 
nych panien, . które dnia 27 kwietnia 
w~ta.pią w związki małżeIlskie. 

Orkan, jaki nawiedził ·pólnorno - za.
chodnie wybrzeże Norwegii w ubiegłym 
tygodniu, był największym w przeciągu 
17 lat. W okresie trwania orkanu zato
nęło 40 rybaków. 

Zarząd kolei południowo. mandżur. 
skiej oddał wczoraj rio użytku no,vo zbu
dowaną linię kolejową Dżcnhol - Ku
Tleiku. Budowa tei linii trwala 6 mie
sięcy. Przewidzialie jest przedłużenie 
nowooL\yartego odcinka aż do Pekinu. 

Ambasador Hiszpanii Ossorio Ygallar. 
do zostal odwalany ze swego stanowiska. 
Ambasadorem Hiszpanii we Francji mia. 
nowany został Marcelino Pascua. 

W składach artyleryjskich w Bor. 
deaux z nieusta 101ll?j dotychczas przyczy
ny nastąpi! wybuch, który zabił jedncl:!o 
robotnika. Straty materialne są nie
znaczne. 

Ambasador belgijski przy Kwirynale 
hr. de .KercllOre de Denlerg!tPI1 wręczył 
Wczoraj o godz. 11 królowi i cesarzowi 
swe listy uwierzytelniające. . 

W dniu wczorajszym poser rumuński 
w Wars?:awie p. Zamfirescu złożył wizy
tę pożegnalną p. wicepremierowi i mini
strowi skarbu inż. E. Kwiatkowskiemu. 

Interwentor stanu Santa Catharln8 
wydał dekret, na podstawie którego VI' 
szkoł~ch. stanowych ani jedna godzina 
naukI me może być od 8 rano do 13 pro
w~dzona w in~ym języku, jak brazylij
SkI (portuga ISkI). - f':ależy tu zwrócić 
U\ .... ·agę, ż~ sta~ SaJ.1ta. CaLharina posiada 
wIększośc ązkoł nJenlleckich i włoskich, 
a tylko kilka polskich. 

Senat. ~aszyngtońskł przyjął ustaw~ 
upoważmaJącą prez, Rooseve Ita do reor
ganiz!lcji depar~amentu wykona wczego. 
ZdaDlem opozyCjI są to de facto pełnomoe
lllctwa dyktatorskie. 

SĄd wo~enny w Kazakstanie, jak dono
szą z SOWIetów, skazał 19 osób na śmiert 
za sabotaż. Skazany jest również b. pre
zydent republiki kaznkstaliskiej. 

. Poselstwo sowieckie w Bukareszcie po 
ZbIegłym Butence ja ko kierownik objął 
sekretarz poselstwa Kukoliew. 

B. a!Dbasador w Wiedniu v. Paprn zo
stał mIanowany ambasadorem IV Turcii. 
NOIllJnacja ta ma wyjść w najbliższym 
ezaSIe. 

GeD. FraDco mianował b. ministra z 
ezasów monarchii hr. Goicoech('a komi
sarzem. Banku Narodowego. Rząd naro
dowy zaprowadza ścisłą kontrolę ban
ków. 

Ambasador sowiecki w Tokio zaprote
stował przeciwko nie zaplaceniu re~ztv za 
kolej wschodnio-chiJ'skl\. pr:r.('z n::"\r1 man. 
dżurski. Rr.ąrl iapOliski wyl,n7. oł na to 
cały szereg roszczCIl przcćil\ n)"ch. 
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l - Skład Polski 
, i ' na mecz z Jugosławią 

War s z a wa. (P A T) Kapitan spor
towy Polskiego Związku Piłki Nożnej 
:p. Kałuża ustalił następujący ostatecz
ny skład na mecz rewanżowy o mi
strzostwo świata z Jugosławią, który 
!'\i~ odbędzie w najbliższą. niedzielę w 
BYalogrodzie: 

Bramkarz: lI1adejski (rez. Pawłow
ski), obrollcy: Szczepaniak i G.alerki 
(rez. Michal~ki), pomocnicy: Góra, N~·tz 
i Dytko, napastnicy: Pice l, Pion tek, 
Wostal, Wilimowski, \\'odarz (rez. 
Scherfke). 

Kierownikami eksped~-cji bęuą pIk 
ŻOłędziowski, inż. Przeworski i kapi
tan sportowy Kałuża. 
Sędzią meczu będzie WIoch Harlasi

na. Sędzią liniowym ze strony Polski 
będzie p. Schneider. Wyjazd nastąpi 
w piątek dn. 1 kwietnia o godz. i,iO 
rano z ·Warszawy. Reszta zawodników 
przyłączy się do ekspedycji w l\:alowi
cach. 

Piłka nożna 
Poznań - Pomorze. W niedzielę odb~· 

dzie się w Bydgoszczy mecz pilkur .. ~ i po · 
między reprezentacjami Poznania i Pomo 
. na., Dla Pomorza spotl,anie będr.ie miało 
charakter próby sil przed meczem z repre
zentacją Lipska. 

drykiewicz (Pam.) - Szymura (Pozn.) i 
Karolak (Pam.); - Bialkowski (Pozn.) i 
W('!!Towski (Pam.). 

W Lodzi: Szwed (Lódź), Juszczyk (I<ra
ków) i Jasi60ki (Ślą~k); -. Szraiter (L), 
Chlipkiewicz (Kr.) i Jarząbelt (Ś!.) - Augu
"towicz .L), Mach (Kr.) i Korzenice ( .. \: 
~Iarzec (I~r.), I<owalewRki (Ł) i Jana (SI); 
- Ostrowski (L), Moszkowsld (Kr) i Gif'zer 
(SI); - Pi .. arski (L) Jodlowsld (Kr) i \Vie
deman (Śl): - Pietl'zok (L) i Kolonl,o (SI); 
- l\.lodas (L) i Pilat (Śl). 

\Ve L \\' o w i e: Lubillski lub Wróblew· 
~ki Lwów), Zielillski (Lublin) i BraldC'r 
(Wolvń); - Górecld (Lw), Choina (Lub), 
OIYi'.i(lllek (Wol); - Chrostek (LIV), Jóźwic 
ki (Lub) i Stl'ącwk (\Voł); - Jeż~'k (LIV), 
ZieliIlski (Lub) i Pasternak (Wol); - Bi
lyj (Lw), Eulczycki (Luh) i Wierzbicki 
(\\"01 ); - .i\lichniewicz (L), Kowal"ki (Lub) 
i Sapożni!;: (Wal); ~ Skwarkowski (Lw), 
Baran Lub) i R[jczka (Wol); - Bnranowsl,j 
(Lw). Eowulski (Lub) i ChlopiClki (Wol). 

W B i a I y m s t o k u spotkają siE:: 1(0-
muda i Hundstein (Wn1'5z), Nowicki (Wil
no) i Lewin (Biał~'"tok); l\lożdżYll"lti 
(Wa1'5z), NOII icki (Will . Górecki (Einl); 
Czortek (Warsz). I~ulesnz (Wil), Sanclłer 
(Bial); - Eowal'ki i Woźniakicwicz (War
szawa), Rndzicki (Wil). Jednnszek (Bia l); 
- Jańc'ZU'k (Warsz). Tallw (Wil), I{uśnier 
(Bial); - Ożarek (Warsz). Ge.szes (Bial). 
Unton (WiJ): Luka (Warsz). Polakow (\\,il 
no), Hara1'imiul, (Bial); - Doroba (Warsz), 
""osadlo (Bial) . Blum (Wilno) . 

Finaly indywidualnych mistrzostw Pol
ski odbędąsiE'. jak wiadomo. w Lodzi w 
dniach 23 i 24 lnvirtnia. 

Pięściarstwo Warszawska ".Jutrznia'·. która 'w ~ar
gonie naclesłała swe sprawozdanie roczne 

Mistrzostwa Polski w ~rupach r07..egra- warszawskiemu O. Z. B., o czym pisaliśmy 
. ne zostaną IV sobotę i w niedzielę. przed kilku dniami, skreślona została na 

W P o z n a n i u walcz~'ć bE:dą: Czerwi11- wniosek \V. O. Z. B. pl'zez zarząd P. Z. B. 
liki (Poznal1-) i Cynamon (Pomorze); - Ba- z li'lty członków związku bokserskiego. 
zarnik i Koziołek (Pozn.) oraz WoysJawski Spotkanie Wiedeń i Warszawa, które 
(Pom.) - Jano\\'czyk (Pam.) i Bianga (Po- miało się odbyć zamiast meczu Pol;;ka i 
lUorze); - Vogt (Po m.) i Plucik (Porn.); - Austria w dniu 12 kwietnia w dl'oclze po
Jarceki i Sipitlć'l,i (Pozo.) 01'37. \\'a~:jal, lub I wrotnej naszej reprezentacji z Budapesztu 
Lelewsl~i (Pom.); - Fłorysiak (Pozo.) i Du- definitywnie odpada. -

Gimnastyka 
Wit>lkopolekn I JJomOlZt'. !ll.Pflzyl1zll'h)ico NI! 

7.RWOclY gimnasty"znł' PI'VYIIWsly zwycu!sŁwO 
Wi elkopols!'e w sto~unk\1 HJ8.~7 :181.10 p.. o 
czym dOllO~iłi~my juz \\ wy(J,\lllll ponINlzlu/ko
wym. Main 1111~ te ,1ohn. stronę. że ZJ1l\~;;znjl\ 
za wodnika do pracy nad ~obl\ \ly. nJ'ZY POl·O.\\"lIa
nin swych sil z z3wor!nik.R .nl 11llll

l
'ch <lzH,llllc 

czy miast wynarll jnk.n~.lleple.· .. ~po k'IJlIR Z Zl\
worlniknml po:o.a mlf>J8cnwyml. nanrowl)clzRjll 
ćwi!'zt1cegn mIlIowe POllIYH1r I pozwaloJą mu 
prz)'8 woil' !'ohip n .lW" ćwirzPltlll.. ., 

OimnaslykR w,!tIH1zn.w o~tJ\tll1rh mll'Rlftrneh 
\10~" ,1117.1' zRilltrr"RoWflll1l' g'!lIlIa"t"kn ~pr~e~o
\\'0 dE'8ZY si .. ju? nllwet pe" 1111 POnl1(RrIlOS(·lą. 
OpnnownniE' trudnych <-wi, ZCli ~pr7.p.t()wy('h wy
maga dllllrolptnipj .p'rury . ,ja.l~ Jednok z:lJ:ówno 
ćwirzl\('('1\l11 jnk I wl<lZ!1\yl duzo za <lowOl"'Jllfl. 

In<l\'wi<ll1nlni!' zwy('l('zyl " Jhdg087.rzy. ~I't
tYJla '('a<lcl1'z 7 POl11orza .. Je- t Ol). z!,\~·odll1klr.n 
Rpp!'jnlniE' wyrównallym. Il1F Wl,r0znI3Jl\rYI11 819. 
RP"!' jnJniE' na ż"clnym T!r~) rZljc11..le. dla tCJ!ro, tez 
tvlko lI,ln'o mu .i(' wYJA(. na pierwsze mieJsce. 
Hohi ~Iah" ]lo~t"ny. . h 1 

RRtlojrwski Bernard (p wl'.ka7..ll~p arf zo 
zmirl1nl\ prR!'p. 7, ]1r7.)'I Vonflt;w !.~JI('nlrJ ma OPli; 
1l0\\'l!IIY rlrllżf'k IlIti~labiei kon?,.. 'pO~.(~PY rohl 
blll'fl7.0 powoh.e I nil' znajdUje su: J(\~zrzc u 
szC'zvtu ~wych możliwo~r; . 

.Tanllszllk z LrAzna zapow.'nc111 Sl~ IIn.rdzo. rlll
hrzf'. Rzy\)ko przyswajA. sohll' trudnI' n.l".r\\'la~~
ki pwirz<,ń przy czym me 7.lItrA!'R swr) II1,h'wl
dunlnoliri. co jest nnjwaimi"jszc w znwo<lnrh 
bydgoskich hy/ najlep~zvl IV ,k(?lka('l~ TT!(,Jll,n. ~" 
O""na fll~ ni<,g.> wl'narHa s\nhIPJ: WyrozJlll SIt: 
równie1- \" t-w. wolnyrh. A I ra 11lnych przrrza
c1n('h niE' ustcnowal ZPYU1i::J Przy. sY~temllt~'!'z
nrj nrllry ma w~zclki" S7.af.sr zn.'lllnnra ZA-tpru 
zawodników ml()flzynarod(lw~, li JUŻ w krótkllll 
cZllqif'. . • 

Onr-tkn (Pl je.t ZAwo(lnilu('m J"szcze !lle o
panowanym. ćw i czy nerwowo (lla tpgo me c10-
kaiirzlI rurhu. R nI'zez tr nip ma plynnego wlll
znnia pierwiRstków. Ni" pf,w.inipn poprz(,Rr~
WilI' n~ ,Iotvrhcznsowycn wYnlknch. praclllllc 
wy t rwnlp dnł"J. 

An<lPl'P rP) utrzymuje sit> stolI' na jednym 
noziomip i j,,"t l'ńwn:v nn \\'.7y~tkkh przyrzą
dach. ,lzipki s,,"Pj wytrwnloś<'i nip wiele u~tp,P\l
je swym wspMzaworlnlkom. Brak mu tylko 
wykoli'czrnin t1'\1c1ni!'lszych pj"rwiastków. ale 
jest nR rlrorlzp flo ich opanowlInia. 

Doni:i.Rlskl (Pom.\ to zaw0dnik stnrszy. ktll
ry ju:i. nil' ma możnn~('i OPRllowllniA nowy!'11 
t rurlnirjRzvrh nil'rwinstkó\' t'\\ i('zp,i. l'11'zym\1-
je 011 ~i!' 'jeszrzc np IlOziomip w\'ż.z('gO stopnia 
i równomiernie rozkłada swe sily na knż,lym 
pl'zvrzr!rlzip 

Poz(J!<tRli zR\\'o(lnir:v nip w,krar7Rli P07.R grR
nir'e tJ'l1fll\o~('i ~tonnia ~rl'rlnipllo Ani tf'Ż nip wy
różnili sil' pojcd)'ń('zo żRrl!1)'m I'wirzpnil'm. wy
kaz'ali wiplp w\'tr\\'aloSci i zapowiaoaj(l się do
brze na przysz!ośC. 

Stan liczebny m. Krakowa 
Liczba mieszl,ańców miasta l{rakowa 

wyl<i\zuje obecnie 2·i7 tysięcy, a liczbn pla· 
cówC'l, gospodarczych IV mie§cie 10.688 
KrakÓW czerpie znaczny dochód 7. przemy, 
sIu tU1-~'stycznc~o, co roku przybywajo, tu 
dziesią1J-i ty"iE:cy turystów. 

- g 

Dramat w Chojnicach 
c h o j II i c e. - W tych dniach ';1-

rz<:clowala w Chojnicach w Urzędzl.e 
Skarbowym spE:cjalna komisja reWI
zyjna Izby ~karbo\Vej z Grudziądza. W 
wyn i ku' przeprowadzonej rewizji ko· 
misja wpadla na trop derraudacyj do
konanych w d7.iale egzekUCYJnym. 

Przeprowadzono szereg areszto
wali. HówJ10cześnie w sobol~ doprowa· 
dzono na posterunek P. P. kierownika 
działu egzekucyjnrgo p. Kuffla Jana 
celem przesluchania 

N"a posterunku Kufre) wvstrzałem 
rpwolwerowym w serce dokouał ta
machu samohójczego. 

Na wiadomość o samobójstwie. żo
na clenata Leokadia Kufflowa przecię
la sobie w celach samobójczych żyły U 
lewej r<;ki. Dzięki rychlej pomocy są
siadów zdoJano jednak nieszczęśliwej 
kobiecie zatamować uplyw krwi i ura
tować życie. 

\V !lprawie afery skarbowej prze
pro\'v'adzane sa w dalszym ciągu docho
dzenia. wyniki których ze względu na 
dalsze śledztwo na razie trzyma się w 
tajemnicy. (sr) . 

Strajk chałupników ustaje 
Chalupnicy - 8Z('WCY 'w Warszawie i o· 

kolicy. ~tórzy w liczbio kilkunastu tysiE:cy 
przC'rl'owadzili strajk olmpacyjny z powo
du lamania umowy zarobkowej, powoli 
wrncają do normalnej pracy. WiE:kszość 
firm obuwniczych zobowiązala się do prze· 
strzegania umowy zbiorowcj. wobec czellO 
do nrac~' wrócilo iuż okolo 10 tys. pracow
ników, Zatarg ma być rozstrzygnięty w 
drodze al'bilrażu. 

Składki i pokwiłowania 
w administracji pislUa naszego zlożono W 

rlalszym cin/{u: 
Na pomnik Serel! Jezusowego: N. N., Aw. VI· 

zarz. z por1ziękownnirJIl za otrrymane laski 10.-, 
St. B. z Obornik z podziekowaniem za otrzyma· 
ne laRkl i pro~hll o qlaln plac,. ,IlH Ryna '1.-. 

I 
r3zpm 2 ponrzrr!r.i', nokwitowanymi 1i1.50 zł. 

No .. Caritns". okr. }Jozn : Dni H 26 morca 19:18 
WYlllnC'i1iśIl1Y na recl' ks. J a'lń~kiego 3~.90 1II. 

Din stllruszl,a z p07.)tywkl\: N. N. św. 1:.0-
7.I\I'Z 2. -, razem z p '· przedl,io pokwitowanymi 
98.75 z!. ========== .... _._=_.==~--~. ~w.~~~" 

Dnia 27 marca .938 r. zasnE:ła w Bogu, po dlu
~ich i ciężkich cierp~eniach, opatl'zona Sakra
ment3.mi ŚW., nas:ta ll'.jukochaIlsza matka, sio
stra, teściowa i babcia, ś. p. 

z Potockich 

Antonina Faleńska 
przeżywszy lat 83. Po~rzeb odb~dzie się w trodę, 
dnia 30. bm. o godz. !e z knplicy cmentarnej pa
rafii 00. ZmartwychwstaIlców. 

W ci~ kim smutku pogrążeni 
dzieci i rodzina. 

POŃCZOCHJl DAMSKIE 
ł MĘSKIE 

w różnych gatunkach oraz skarpetki, teDI.6wki l t. P 
poleca P. T. Kupcom 

,EDWARD GŁOWACKI, Łódź, 
• 6569 Dl. Piotrkowska Dr. 102 • 

KEF~ R - YOGBOVB7 
(mleko bułgarskie) oraz YOHHOURT OWOCOWY 

poleca Apteka p. f. 

St. :Eramburg i S-ka 
Łódź, ul. Główna 50, tel. 218-61 n 86« 

TARTAK 
Fundacji Zakłady Kórnickie w GĄOKACH 
stacja w miejscu, gdrłalenic od Pozn:\nia autostradą 

około 14 klm) 
maiąc wielkie zapasy drzewa tartego z zeszłoro-:znej 
i obecnej kampanii r;oleca wszelki materiał stolarski. 
budowlany, deski, łaty, belki, kant6wkę itd Przyj
muje się zamówienia podług listy i żądanych rozmia
rów na cale budowle. DO.3ta'" dokonuj& się na a:iejsca 
budowij Dla obróbki drzewa istnieją maszyny sto
larskie. Wykonuje się r6wniet na tądanie wszelkie 
prace stolarskie do budowli, jak drzwi. okna, 
schody itd. dg 1230/1 

Poszukuję z dniem 1 kwietnia br. 

EKSPED~ENTK~ 
do konfekCji damskie' oraz 

EKSPED~ENTA 
do konfekcj: męskie'. 

'Wyczerpujące zgloszenia z odpisami 
fotografia, oraz podanie pensji, uprasza 

świadectw, 
dg 1289 

FELIKS GUMIŃSKI, Starogard 

Skład Bielizny 
. pończoch - skarpet - rt;kawiczek - krawatów 

i inI~. art y k. 

L. ZAJDEL ŁÓDŹ 
GłÓWDa 24 

Duży wybór - Ceny niskie. n 8636 

Niedlr6wn.an~ k&iążka ri (!rzepisami Dra A. Oetkera pt. ..Dobra 
!l'O!po(iym .pJec;o;e s.am~ JeSo~ Ilo nnlJrcio wc w5zystkich sklepaeh 

kolOnialnych l kSJęgarll1acb. Cena obn;żona 30 groszy. 
P 3801-D. O. 2906 

Nagłówkowe słowo (tłusto) 1& ,ro111. kaM, 
~alsze. słowo 10 groszy. 5 liczb .. jedno słowo, OGŁOSZENIA DROBNE 

Znak oferty naprzykład: I 18923, n 27'5. d 1700 
i t. d. = 1 słowo. 

l. w, l, 8 = katde stanowi 1 słowo. ładno ogło-
szenl1l nil! mote Drzekraczać 100 słów, w t,m 

Drobne ogłoszenia w dni powszednie przyjmuje 
Ogłoszenia wśr6d drobn,ch: t.ramow, mlllmełr 3. ,rOli'. 

I .sgłówkow,ela. 
się do godt. 10,80, w soboty i dni przedświĄ-

teczne pnyjmuje się do 1l0dz. 9.30. 

D~MY.PARCELE", masywny. 11 ~b~~cn ~ interesy 
reatauracja rzeźnictwo sprze-dam 
tanio 95UO. UtręlJa. J&ro.CLn. Ki
liń$kiero 2. ~ 99262 .' Wykonuj, 

Sprzedam Dom l Dom murowany 
dom nowy. znlJullowaniem gospo- /lOWY. czterouiJil,u('yjny. wolny of' t d 
darczym t<licwy ogJ'(jr! OWOCOW) stcrnpb 4 IllUr!:'1 p~zellllej stn- ra~CY~~oJ cen Ilkl~~p isp;Zpe O~~nJ'e. z~ 
Jllorl;{owy p~ryft'l'ie l'uznunia. - cH kościoJu. l:'o7.IJanill. 3'800,- . \V· ., IIY 
KoslfJl;ka, MiJllkowo. !'O:tnail 11. IJllrlkowial,. nf}J)it'\\"o. Poznari. ludolll(JŚĆ La~k. Kuiicielua g. 100 

prace mura rsko-('\~~iplskie. ry!un
ki. kosztorysy . (ll·zrimui.e, kIerow
nictwo rohót. Maczka Wrześnla. 
Osi.edlp. tel. 142. n 7 lilii 

zd J;J 21:l 7.<1 !lU 742 n !;llH!I Parcele -----:: . złotych dziE'nnie i więcej zarobi 
budowlane OJ"3Z willke na tere- Wllla DOJll NowY m6j wspólnik, kapital potrzebny 
uje PoznainR. kolej, ' autobus ta- Puszczyk6~\'ko. 1I0wa przy dwor- nowy l!Ikla,le.m ~ p"koj~. da.ch6w- bcz:s'temlplowy, dobJ'YIffi po/me.niu 5-10000,- Oferty Orędownik. 

Dom '110 spr7!edam. Strabel. PdO,ZJ;1~[.i.l W~,J pokoI i! oIlTÓ~1. be.z dltw u. - l,i.a. 8. m6rg ogród • .i;;oo flj()r~da. 3mol·tYlZacją kupie, Ofe<rty S1!.C>ZC- Poznali zd 99 731 
ublkarie fabryczne. częściowo Slowacklego ·21. z ~o V";::j "IV\'. sprze a epleSZllle hlplber,ll~81taJczak, P<n.JlRII. SKarbo-wa 18. gó!()we wla~ciciel,i do Or~()wni<ka' _____________ ... 
wydiierżnwione sprzedam 25 tys. MosJna. zd 99882 :Ild 1.'14-34 POoiJnali zd 1(1510 
Poznań. Hynek ł,azar~ki. Oferty Dom Willka WspÓlnika 
Orędownik. Poznall zu ilU 677 nowy. ma~Y\"ly. ogl'ód, przy fa- ':1 l" I l . (l Dom Dom . 

2 
uJ·y.kach. w!;llnty . .1 UUU - P()\\"Od\I'1 ~o~ a". po.,.oJe. wc. 1.J1I~ ',.)mór: ok S 7.:0' jni'l' n:l ~ jf''-''d:l1- ~ miM1Jka. czyn~e~o z kaPI~aJem 1000,- 11 
WYjazdu l'I"U1CJI l'\·unkow.ln ula o,lo<ln)I.a .. eIJ1,e1).I'l li_O(). • "Ił t. I • I . Ad łlldny ,m8~y\\ny. 8 m6rg p"zen- przYJmIe włt6rllla chemiczna w 
prl' . I' ., . . ' s/lrzeda ~ple'Zn1tl h.1t!liJ,'1' i\Io~l- iIllOWY i) ~l:!. fi" 1J.ę1l1n. ret! ne' l- - "1 k I I. f I . k .. 

domy K6rnik finin zaraz na ozna(I, ZIIIIJkowo. "o~Cl\lSZkl (J. na . zJ 00 &5;ij wtlkaźe Or~d,,\\'n~.k. l'~n.(i J, ~'808IO, O o eli aJll' ą lDI~~- Poznaniu. Oferty Orędownik Po. 
M'rzedaż. 'l,K~oszenia OredowllIk, zd 99783' . 1.<1 113 ... ~ ri~i~kie~o '2 lrll a, arociJOis k~ znall zd 13 229 • 
POZIllI1} z<1 09 .,23 Dom . s 

. D . Parc~l~. . pie.trow>:. sklndam.1 os,iemnn;(cie- I Domek . .. om . P~ Itpr3'\\C - l "7.II~II-Dę.ł)Jec. uhlkacYJny. lJa·(konaml. rynku. 4 pokoje. zabudowania. ogr6d, Jarocinie Wspólnika 
rodzĄJ Wllh. ~kJadem. p61 morgl.r'!\: ul. ś.W •• SZ07A'oP8nft I Bławat- miaata powialowego. 1700U.- wyjazdu sprzedam z! 2000- lub ,JolII pi~trowy. H ubikacyj elek- do., ' d . 
Ol/rodu. cena .,,500 lIIf\t~'ch. Hloch!kl .. wnl'ilJf>rn8wl-: z roku n8 rok. wplaty SOO<l.-. Bartkowiak. -Ikorzntnie wydzierżawie RestalJ- trY

c
Q.Z,lloM kanalizacja \\oilociągi ~ap-ro\\a tZOne-sl'O ldltlM'~ 2000 

P.oznań. AleJe MarC1Jlko" "kl~/{<! MRJ~.: Kret.k.6w, II. ŻNkÓw. obrońca, Doniewo. Poznań. racja Poznań. Chwalisżewo 69 17 OOQ,- wplaty 12006,- Otrebll gotówlki pooeukJuj'l. Ofe<rty OJ .... 
1ii - 5. zu 9U /1l6, Wkk,p, d~ 1200 zd W 744 'zd l? ~32 . J arocln, Kilińskiego 2. zd 91/1/52 ~()tW'!1.ilk, Po.zn'art 00 1.5 385 
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Swieżą, ,zdrową i odporną ·cerę 

mrożenie powiewIJ 
tropikalnego. daje 
.tale użycie mydła 

~oteca si~ 
r6wnież do 
/cąpie/i • {K1UJO(/u 

lUIeJ łl1gsokiej 
wartoś.ci 

higienicznej 

Gospodareczko l . Młyn . 
Dom trzy pokoje kuchni'a. chlew. wodno tu,r.l)\~owy kolo POImI~a 
stodólka masywne. dachówką. dam w d~;erzawę 120 t>~zęmla·l.u. 
o~rodem. sześć m6r~ ~i.ew.i. do· Zborowsk,. Poznań PólWIejSIka 28 
g(}a'na kOill'uni,kacja blilSlko m,j,as,ta\-15. zd 13315 
powiat Szamotuly. prywlIJtne 3700 • 
?"platy 1 000 res'l,te dl, ''''olebnie Kolonlalka 
SlPlaty 9Pnedam. Nowak~o,znań. restafUracja. m;eścle powiato<wym 
ś"'ietv Marci,n 22. zd 1I3:? 4

lo

.d zara'Z do wvdzierżawhmia. -
. Z 0'1 0<S2 eni a Orędownik. Pomań 

Kolonialka e zr1 13 J37 
kompletna towarem mie."Zlkaniem 330 
600 urządzenie skladowe kolonial- . . 
ki tanio wyjnzrlu. Arlres Orędow- buraczanych Ologlleńsklm kom
nik Poznań zd 13 ;>37 pl~t!1ie zago.sP<,ldarowane od. w!a

śClclela. objęCie roczną dZlerza: 
wą 26000.- Kostenckl. Po=an 
Pocztowa 15 - 2. zd 13 519 50 

mórg. bn1yn.ki Ul'Howane. 2 do· 
wy m.i~zkalne. aleia łąka - las 
ogród. B:erlalak. DąbrCl'wa. p~zta 
Zaniemyśl. zd 13497 

Jarocinie 
2 skI ady próżlle z mieszkaniem, 
dzierżawa 40 i 50 zł. Otrcba. J a
rocin. KiliIlskiego 2. zd 13583 

Czeladnik 
kowalski kawaler z kursem ku
cia koni' - bez narzedzi szuka 
pcsady. Oferty Orędownik. Po
wań zd 13 on 

Szwajcar 
Okazja arz byly in~truktor dojaJ'S\ki 

35 lat istniejący interet! zbożo- rolniczych dobl'e świadectwa 
Sześ6dziesiętmorpowe 

przy Poznaniu kompletme zago
spor/arowane powodu wyjazdu 
sprzedam. cena 160OQ.- Kosten· 
cki. PoznaJl. Pocztowa 15 - 2. 

zd 13518 

E.11 .. _K.U.P.N.A ___ "_ 

wy. śpichrz. stajnia. szopa 4 po- posady: Ofcrty Orędow-
kojowe mieszkanie zaraz do wy· nik. Poznań zrl 13152 
d.l'ierżaw;enia. Adres Jakób Mro
tek Łobżenica. powiat Wyrzysk. 

• zr/ 13584 

Kuźnia 
przy rucbliwej ulicy do wynajęcia 
od 1. 4. 38 r. Michal And,rpckl. 
K6rnik. zd 13 530 

Emeryt 
sl1mienny. ('IT1erg1:czny. lat 38. ~. 
sliukuje posady polowego. penSja 
lub deputat. Oferty Orędownik 
Poznall zd 13 3~0. 

Ekspedientka Kupię 
piec piekars,ki w (]-oorY't!1 s'tanie Rzeźnictwo z ~rowincji szuka po.ady. or"rty 

Orędowni'k POlinall zd 13333 pnofl~'lliem C('lI1'. Pit>karnia Jan kompletnym u·rządozeniem. zaped 
Stieler, Otorowo. powiat Sza mn· ele.!.:trYC7JllY. powodu śmierci wla-
lul,. Zid 13 30:! ~f'iciel~ korzY'stnie wynzil'rżawir, Krawcowa 
... .. I'ranci,zek \\'awł'zymak. Le~7.no. z prowincji szuka l)osatly. Oferty 
.18. DZIER~AWY Komell.>k:cgo 1. 200 13585 Orcdow'nik Poz,nall zd 13332. 

- Skład 1[26. SZUKA POSADy]lIl[Z7.WOLNE MIEJ3CAlI 
Cf'ntrnm przy ruchliwpi. ulicy wy
dzicn\awi(). \V,k~ż(' hurier .Po· 
znR(I~ki 7:.1g-,-13_· _1_!l_7. _____ _ 

OgloHenia do 30 51 ów dla P081,U- ChI p. 
kuj'lcych posady w tei rubryce O leC 
obliczamy DO jednei trzeciej cenie potrzebny na po"ylld. Zglosze· 

drobnycb. nia Ruszczak. Łódź, Brzeziń,ka 
3G. ng 86:;0 Piekarnia 

w dobrym polożeniu. wypiek t5 

r 
55 worków orldzieriawie lllb w6pól

morgowe P'ZCllllO _ tytniei. n()- nika przyjmc zaraz. ()ferty Ore-
I wymi za bu rl OW:l ni ami. i n Wf' n I a _ _Il_o_\l_·n_i_k_ . .::J_'O_7:_.I_1 R_I_l_z.::.,_1 _1_3_0_~.::' ) ___ _ 

b) Inni Uczeń 
rzeźnicki może się zglosić. ::5 t. 
KostrzclI',ki. mi5trz rzeźnicki -
Krzyżown'ki. zd 13011 Czeladnicze papiery ",,,ami. szosie Poznania. 7300.- Szofer 

. .'.' ,', I resz~e amortyzacji. Bartkowiak. Rzeźnictwo z buc', posznkll.l·" J'akiell:okol-lIa nazwIS'ko Grc>behn, ~fI,chal.1 DOPlewo Poznań zd 13101 b . h d .. bl" I Jry. f ozelaodmik ko'waISJld. z Borku. za'l . o SZl'rnnnl .z,a u ()wanl~mt. I- \l1(,,~ za.leCla ~zo era. k.ownla. -
~imelv. które z rl'nlenl c!lzi-ieis2ym . ~ko Poz~l~nla do w)'lTla'JeCla. -: slrozR. r"ho.ll1lk>1. l'c~13d.t wła-
nniel'·ażmi.am. Grobelny ~ii('h,al. _ _ Gospodarstwo . Z~loszcnla .Orr~!n';~lnlk, PoZnallf~lI~ nH~'z!,~lz"a, ~,o:"_>1I'lof. Oferty 
Boreok. n 8 (;!}S 1.,6 morg ma nwy. Żywy. bnrlynkl' 7../ H .,,,0 Ol erlol\ mI,. I: OW.1I1 zd 13118 

ma yw 1200\).- wplata ugoda 
sprzeda Wlarlyslaw Kleiber. 
Mooina. Bnrlzyńska. zd 99884 

Panna Skład 
86. prowincji posiadająca 2500.- kolonialny. zabudowania nowe. 
poście!, bieliznc. szuka szlachet- oięeubik3cyjne. 8 mórg pszennej. 
nego mcża. stalpi posadzie. Ofer- czyste POZllaJ1ia ;; ;;00.- spiesz-
ty Orędownik. Poznali I nie. Barlkowiak. Dopiewo. Po-

zrl 13 070 zn a fi. zd 13 100 

Meża Nowa 
!lZlachetnego na tanowisku lub miske fryzjerską iniedziana. po· 
emeryta pos2ukuje starsza pan- niklowaną do trwalej ondulacji 
na. posiadająca kilka tys .. mic- z lanożel. statywem za okazyjna 
szkanie. Ofp!'ty Orcdownik. }'o- cenę. B'lCzyk. FI'. Zaklad ln· 
znań zd 13071 slalacyjny, Czemp.in. Rynek. 

Cukiernik 
la.t 31. prawego charakteru po· 
wodu braku znajomo'ci szuka 
żony. milego usposobienia. O [pr', 
ty Oredownik. PoznalI zd 13 074 

Wdowiec 
urzędnik na kierowniczym stano· 
wisku pozna panią do lat 30, nie
biedna. która bylaby mu wiem". 
towarzyszką życia - a dzie
ciom dobrą matką. Nieanonimowe 
zgłoszenia z foto~rafią Orędo,,'
nik. Pozna!'i zd 13 2~1 

Pa.nna 
28 posiadaj~ca wal·E.mat s'liews.ki 
poszukuje mistrza z gotówka. Cel 
matrymonialny. Ofp-l't-- Ored~w' 
ni'k Po~nań zd 13499 

SPRZEDAtE _JI 
92 

____ -=,,;:.d 13:..:1:..:4;:.1 ____ _ 

Psy 
Owczarki Podhalańskie 

czystej rasy 
wysyla: Związek Hadowców 
Polskie~o Owczarka PodhalalI
skiego °przy Okregowym Towa
"zy<;tl\'ie nolniczym w Nowym 
Targu. skrytka 42. zd 1~ 134 

Młyńskie maszyny 
:) ton na dobe jednorazowe przcj· 
~cie. kompletne urządzenie. d0-
hrym stal:.;e zaraz do użytku mo
torem 2;> koni. Okazyjnie sprze
rlam. Lewanrl!'vloSka Pozna II. -
l~órna Wilela 14. zd 13120 

Skład cukrów 
przeslilo 10 lat w jednych rękach 
dobrze prospe.rujacy centrum 
sPrzedam. Oferty Ku,rler POZI1. 

zdg 13469/7 J 

Technik (czka) 
den:yst. uprawniolIy-a or:! zaraz 
poLrzebns 'a. Oferty d" Orędow
,lik Poznań zd 13627/1> 

ślusarz 
z wJasnymi narzedziami do prac 
prccyz~'inych potrzebny. Oferty 
Orędownik. Poznall zd 13 516 

Potrzebny 
pom<X'nik kolorlzi",j",ki zaraz. -
Franciszek Gielew~ki. mistrz ko
lodziejski - Mosina. Taczanow
skich 3. n 8696 

Dwóch 
uczni potrzebuje zaraz Mistrz kq
lodzieiski Franciszek Gielewskl, 
Mosina. Taczano\Vskich 3. 

n 8695 

Marszantka 
pi~rws-zorzędna si'la potrzebna za· 
I·ar.. Dregow. CZ3l'l1ków. 

fig 8 ()\}9IS 100 

Dwóch 
pomocników fl·l,z.ierskich 
bnych 0(/ Z3Iraz. Zim m e<r. 
4. LesZ)czY'l1ki 11. 

Szwajcar 

potrze· 
GdY'nia 
n 1460 

SruDlotny putl'ze\}ny ~araq;. Rataj· 
czak. Buk. Rynek, N 82QU 

Potrzebny 
robotnik do zakwJJu d'rzewa w la
sach. pe·nsja 120.- 201. Oferty 
Or!,'downi,k. Poznali zd 113 5S0 

POdróżuj ęcego 
wymownego. wz,glęQIJl,e imkasen
ta p()<:<zukuje fa'hrr'ka bielHz,ny -
kaucja 1 ~OO pożąda'na. Poznan. 
Ratajozaka 11a - 94. zd 99 0~J9 

2 
C'zela.dmików kra wi'eckich -pojS'L1l
ku,ję. ,Voital€w'coz, Pozmań. ul. 
Wierzbiecice 31 a . 00 L3 457 

Kierownik 
rejonowy, i,nk a serut placówki 
sP,·zedaoży. Zarobek 000,- staly 
anl;'aoż. Zagwara,ntowa·nie towa
ru. ..Korona". Łódź. Pogonow
S'ki·ego 45. zd 00 ~2! 

Uczeń 
pieka rski najchętniei mniei~za 
praktyka możc si!) zglosić. Oferty 
Orędownik. Poznań zd 1)!l707 

Pomocnik 
frrzieorski mlod.szy m(,że I!'ie !.B
raz zg!ooić. \Vinc. Pic-chocki. Da
masJa\\E.,k. pow. \Ya~ro,wlec. 

n 8 r,n:2 

Chrześcijańska 
firma po~zukuje w~wrlzie intl'li
gentnych. eonergioC7:nych w6>p61· 
pracowoni,kó\\'. - Zysk 300--500 
2llotych m ie~iecznie. - .,Empe"· 
Lwów - Zniesieni·e. zd 89 600 

Agentów 
chrześcian do sprzedaży narzed?:i 
rolniczych po wsiach po,zllkuje 
.. żniwo". Lwów. K nszewicza. 

ng 8583G 

Młodszego 
czeladnika mb'narskil'A'o pO~7.:llkn
je od zaraz. Mlyn Owińska. pow. 
lloznallski. zd 13 1~2 

Ucznia 
piekarskiego przyjmę naukp od 
Hl lat okolicy. Stefan Bieluw
ski. mistrz piekarski. KarcZf'wo. 
/,011'. l(o"cian. zd 13051 

Wolne 
mi<'isce borowego - poloWf'go -
energicznego. uczciwego po ka
wa lersku. warunki skromne. 
Zglo,zenia pisemne Cieśle. POC?· 
ta Pleszew . zd 13 15S 

Dwóch 
pomocników krawieckich dl'liel
nych. na sztuki duże z pelnym 
utrzY'maniem przyjme. Zglosze· 
nia osolJiste Stef~nlak. Skoki. 

n . a8.:. 

Pomocnik 
ogrodniczy może sie zaraz zglo
sić. Adres \,,<każe Orędownik. -
Pozna" zd 1~ 0.19 

Przedstawiciela 
inkasertta pod'l'óżującego POOJllań· 
s·kie. l'>omorze. pe,ns.i-a i prow;· 
zja auto cly,s,poz,yoeji. kaucia 2000 
zł. Oferty O I'pdo'\\' n iok. P~ań 

zd 1,3 ~7 

Ślusarzy Inłodszych 
przyjmi'e zaraz. Zglom-e.nia pi
-semne do Or!,'c1owni.J,a. Po.z.nań 

zd ns 563 

Młodszego 
l'Zutkiego gotówkl\ 500 do 8P~1Je
daży obuwia Poznaniu przYJm~ 
- można zamiezkać. Oferty 
Orcdo\\'nik. Poznań zd 113 3!i9 

Pomocnik 
iloiar<;k,i kawaletr na mnieis'Ul rt
borę dobrze zaprowadron~ pObrze' 
bny od zara". Skoracok' Piotrowo 
poczta Pol aj ewo. zn 13336 ps!.ennej. 1,abu(/0wanie masywne. 

inwentarzami 18000.- w2.laty 10 
tys. amortyzacji. Bloch. Pozna ń. 
Aleje Marcinkowskiego 15 - 5. 

zd 99 795 Humor zagraniczny 
Reprezentacja 

MotOCykli 

_ 

Phanomen 
-. Wulgum 

Hecker 
o Triumph 

motorem 
~arhsa 

światlo elektryczne. Rejestra· 
cia jak rower tanio sprzedaje 

Wul _ Gum 
Poznali. Wielkie Oal'ilary 8. 
• Pg 2560-1-30.133-4 

Przedsiębiorstwo 
wyrobów cementowych 

dohrej okolicy dobrze znprowa
d..:one 7.:araz sprzedam. 7,g-lo~ze
nia Agentura Oredowtlika. Koź· 
min. n 8 GOO 

BezkOnkurencyjna 
kolonialke sta.l'ozaprow8cholią -
pewna egzystencja. mieszkaniem . 
ma.giel. towarem sprzerlam. Ofer. 
ty Or~downik. Pozn~ń zd 99 753 

Sprzedam 
sklad owo~u - nabialu - walOZY' 
"1\'8. w ruch li wym punkcie korzy, 
st'nie z pOlYod'u wyja,zdn. Adres 
Orę-d!>wnilk. Poz.nall lid 1,:3291 

Koks 
hu.ł:nócz:v ('a 2iliJ cpnt_ !. powodu 
ITkwidacji c"nt. 2.70 f'porzeda.m. 
OfM'ł.y Orędownik P01:Tl~ń 

00 13375 

K l)lonialkę 
dobrze zaprowadzona. egzysten
cja pewna. ładne mieszkanie ta
nie. magiel powodu wyjazdu -
&Pl'zeaam. Wiadomość Oredow
nik. Poznań zd 13157 

.OGÓLNOPOLSKIE ':~ 
Czwartek, )lI marca. 

6,15 auilycje poranne: 11,15 
.. Pic:-:'ni 1 taflce Mau rSlza" - po· 
r:lnel, muzyczny dla sz,kól po
,,'szechnych; 11,57 sygnal czasu: 
12.03 audycia pol,ud:niowa: 15.30 
wiadomości gospodarcze; - 15.45 
"Pol<ka - nas.za rola w kulturze" 
- audycja dla mlodzieży (.z Wil
na); 16.15 muzyka lekk w wyko· 
naniu orldesbry 'VI'Qjs b.ow ej pod 
dyr. por. Zy>gmunt,;. GrabowsIkie
go (z Torunia); 16.50 pogadanka 
aktualna; 17.00 wiedza i ksiątka: 
.. Ozlowiek pod mik.roskopem" -
orlezyt. wygI. Alf()on~ Zaj'lczkow
.ki (z POlonania): 17.10 recital fo·r
:epianowy Agi Jambol'. ,V pro
gramie ut"'ory .Tana Sebastia.na 
'Bacha; li.GO poradonuk S[lortowy' 
lS.1 O sk rzyn k a ogólna: 18.25 pro· 
gra m na Jutro: 18.3. a .Ir]ycja dIn 
lulorllOieży wieidciej' 19.00 .. Pro
tekcja" - premiera kllm(>(]j.i ra· 
I,liowei. ~api'al Aage ltovlJl~n.] 
(l)3Ilia). L' zl'k'ad Rt:lnisl1wa ~"
w!ckiego: 19.:;0 wilellski(> pieśni 
~egi"nalne. wykona chór lurlowy 
.. Kasknda" (z Wilna); - 19.50 
pt'zemówienie woieworly pomor' 
.k:(>go (z Torunia); 20.00 muzyb 
lEkka i tanecr.nll. Wykonaw!'y: 
Ma:a ol'kif'.tra P. R.. Jhlina Za· 
~hMt - śpif'w i ze.p,,1 cytr. \V 
przrrwie o 2C,45 r1zienni·~ wieczf>r
ny: 21.45 .. Roz~owa o powieści": 
22.00 koncert kameorain)' Wrko· 
nawcy: Wars23wSKi kwartet 
~myczkowy: 22.50 [)~ta tnie wia,Jo
mości; 2300 targi międzyna rodo
we w Pol!,Ct> - pog. IV języku nie
mieckim. 

Katowice - 11.40 ply1:y z "'31'
nawy; la.OO kOll-Cel't życzell: 13.00 
konce,rt 83 mfOlliczny po';,,"iecony 
L. I'un Beethovenowi - (plyty): 
14.25 \"iadomości bieżące; 14.35 
plyty: 18.10 wiadomośei s.portO\\'e: 
18.15 kOl1cert solistów. ''\'yk.: Tt-p. 
na Pisz(:'zakówll3 (sop.ran). Emil 
F:JipolHki (skrzypce) (2 Krako
wa): 18.40 prog-ram na jutro: 18.45 
lekria j",z~'ka pols-kil'b'o' 23.00 do 
23.30 soliŚCI Opel'y Pa,ry~.kiej -
plyty. 

Kraków - 11.40 ra,psodie (ply· 
ty); 13.00 3 u,dycja dla dzieci wiej· 
s·kich; 13.45 koncert ro"rywko\\j 
(plyty); 14.45 wiadomości biC>źf\ce: 
14,50 m hlll a tUI'y skrzypcowC (ply· 
ty): 15.10 .. Lektnra ;:>oo1.JIe.Jnia": 
.. Gor/y życia" fragment z bi'1żki 
.\dolfa Dygasill<.ki·ego: 15.25 lo
kalne \\iadolllO~ci goSpodal'cze; -
18.10 lokalne \lia,lom(}~ci ,;po,·to· 
we: t8.n koneert . (}li~l6w. Wyko· 
nawcy: T!-Plla l'i'Z(,1Jk6,,'na «opr.) 
L~Inil Lfi!\'!J,) I\'·dd (slu·z.)' 18.40 rlo
k'l.1 j <,{'Iu,e \I' ,,,,ięto? 18"'5-
.• Sl, r7.)'llk~ h'eh nir'''JI1:\ : 18.55 od
czyt'lnie pI'Og-I'UJIlIl: 23.00-23.30 
Uluzrka lek,ka (plyty). 
Łódź -11.40 :.lyty z Warszawy 

14.00 koncert życzpń: 1;;.00 "J fi k 
spędzie świrto?" 15.05 o WRZy~t
klin po tro~zku: 15,10 ;ipiewa Um
herto U rua no - (plyty): 15.27 
lnrlz>kie wiadomości gieldowe: -
18.10 wiadomości sportowe lokal· 
:-te: 18.15 koncert solistów z Krn· 
kowa: 18.40 pogailanka pt ... Rola 
kobiety w państwie demokratyez· 
!'Iym"; 18.55 odczytanie programu 
23.00-23.30 mU'liyka taneczna -
(plyty). 

t5,2~ Hamburg - l\Iuzrka ka· 
mel'alna. 15.00 Lipsk - 1IIal'sze i 
walee. Bndalle~zt - Koncert ka, 
meralny. 17.10 Monachinm - Mu
zyka l't}zl'Yl\kowa 18.00 Koenigsw. 
Sona ta \V a ldstei·nowskn Beetho
'{ena. 18.35 Lahti - Recital fort. 
A. Fi~cher. 19.10 Monachinm -
lIIelorlie Rupppg-o (ork.) 19.15 Ln· 
ksemhurg - Konce.rt symf. (1\10-
za·rt: Flet czaro<lzieiski . s.ymfon;a 
nl' 34. serenada B-dur). 19.30 -
Sztokholm - ~[u.zyk3 Frimla. -
iO.50 Lahti - l\fuzykn klasyczną . 
20.00 Bruksela flam. - "Krys1a 
le;in;czanka" opt. Jamo. Koenigs· 
wusterhansen. Koncert orko 
20.15 Har1io Romania - Koncert 
')'mf. z ndz. G. "'evcu (skrz.). -
20 .20 Soltens Melodie J. 
l"lr311s,n. :lO.ao I,ondyn Re~. -
S"lo na Ol'g. \\'llrl it7.el'3. HIlIlio 
l'nris - KOll('prl sYln c. 20.45 -
S1.tl!tl!art - !Z Ofll'l'I'l be!'1 liove· 
rllJ\\'<ki. ( f,'id"lio . ~olln1a l';~',]lll·. 
koncl'rt s!,n".). 21.00 Frankfurt -
IZolI('ert (·rk. LOllflyn Re;:!. 
Sym fonia Es-dur Haydna. Rzym 
- .. L'Arlesiano" OP. Cilea. 21.15 
Budapeszt - Sonaty Beethovena 

wy.k. E. Dohnanyi·cgo. Króle· 
,,,icc - Konce,rt solistów. 21.20 
Bratislsws - Koncert fort. Rach
maninowa. 21.30 Tllluz~ - Melo· 
..lie wieJeńskie. 21.40 M Ostraw a 
Pie$ni Schuberta. 22.10 Bruksela 
rtam. - Koncert życzeń. 22.15 
Tuluzs _. Koncert angielski. -
Sztokholm - l\fuzy,ka rozrywko
wa. 23.25 Londyn Reg. - Muzy
ka taneczna. 0,15 Droitwich Mu
Z) ka 11"kka. 

A mówiłam, tebyś pozwolił zapakować to akwarium. 
(11) 

("Passing Show", Londyn). 

O ałoszen ia l-lamowy 'milimetr lub jego miejsce kosztuje: w zwyczajnych na stronie 6-lamowej 15 groszy, na stronie redakcyjnej (.i-łamowej) a) przy końcu części 
~ redakcyjnej 30 groszy, b) na stronie czwartej 50 groszy, e) na stronie drugiej 60 groszy, d) na stronie wiadomości lokalnych 1,- zł. DlObne ogłoszenia 

(najwytej 100 słów, w tym 5 nagłówkowych) słowo nagłówkowe drukiem tłustym, 15 groszy, kaMe dalsze słowo 10 groszy. Ogłoszenia większe wśród drobnych poczynając 
od ostatniej strony, l-lamowy milimetr 30 groszy. Ogłoszenia skomplikowane, z zastrzet.eniem miejsca - od poszczególnego wypadku 20% nadwytki. Ogłoszenia do bietącego 
wydania przyjmujemy do godziny 10,30, a do wydań niedzielnYCh I świątecznych do godziny 9,30 rano. Ogłoszenia z poza 'Wielkopolski przyjmujemy do wydań bietących 
do godz. 10, do wydań niedzielnych i świ!\tecznych dnia poprzedniego do godz. 8. Za błędy drukarskie, które nie zniekształcają treści ogloszenia., administracja nie odpowiada. 
Ogloszenia przyjmujemy tylko za opłatą gotówką z góry. Konto w P. K. O. nr 200·149. Pocztowe konto rozrachunko~'e P07;naó 3, nr kartoteki 03. 
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;&) 
, Włoch był bardziej ugrzeczniony 
i -opanowany - ta nuika ironii nie 

, poszła mu w smak. Skwapliwie zwró
cił się do rotmistrza: 

- Jest mi niezmiernie miło pana 
poznać. M,I', faszyści, jesteśmy nacjo
nalistami "loskirni, ale nie przeszka
dza nam to mieć zrozumienie i sympa
tię dla innych narodów. Moja sympa
tia dla Polski jest zrozumiała, bo w 
moich ż~'łach płynie krew polska. Ale 
oto, jak pan 'widzi nawet z takim przy_ 
sięgłym wrogiem swego kraju jak pan 
Brum, włoski faszysta potrafi utrzy
mać przyjacielskie stosunki. 

Francuz roześmiał się głośno. Sło
wa \Vłocha ubawiły go mocno. 

- Ależ dyplomata, ten Giacomo, 
-- zwrócił się do Róży. - Nigdy nie 
zmienia tonu i pozy. 

- To słuszna metoda, stanęła Ró
ża w jego obronie. Poza nigdy nie 
zmieniana mocniej wchodzi w krew. 

Włoch był wyraźnie niezadowolony. 
Tuszował słowa Francuza i Róży pil
nym podtrzymywaniem rozmowy, 

- Pan z której Polski pochodzi? 
-, Jakto z któroj? Czyż są dwie? 
- No - rosyjska, austriacka 

pruska. 
- Ach tak! Pochodzę więc z zabo

ru austriackiego. 
- Z jakiego miasta, jeŚli wolno 

wiedzieć? 

Rotmistrz się o mało nie zdradził, 
że pochodzi nie z miasta, lecz ze wsi. 
Ale w porę ugrJ'zł się w język. Przy
J?omniał sobie, że go Róża uważa za 
Zyda. Miał już wprawdzie dość tej za
bawy w Żyda - ale jakiś instynkt 
podszepnął mu, aby narazie jeszcze 
wł,aściwego swego oblicza nie odsła
niać. 

- POChodzę z -- Kołomyi - wy
mienił miasto najbliższe swej rodzin
nej wsi. Nie powiedział zresztą nie
prawdy, ze wszystkich miast, w któ
rych w życiu mieszkał, w Kołomyi 
przebywał najdłużej, uczQszczając tam 
przez dziewięć lat do gimnazjum. 

- Z Kołomyi? - zainteresował się 
2±!±2 _ _ ____ _ 

16) 
Nijak kiwnęła główką i słuchała: 
- Oto - mówił von Gotag - przed 

paru dniami oskarżyłaś mnie lekko
m~:ślnie o zamiar porwania panny Liz
zie, co nie licuje ani z moim charak
tel'em, ani z pozycją. 

'V jasnych oczach dziewczynki za
migotał jakiś błysk, ale milczała. 

.Jeżeli to przypominam, to wi(;c1z, 
moja mała, że dlatego, aby ci przeba
czyć, o ile- chodzi o tnnie. Na nie
szczęście jednak chodzi tu o śledztwo, 
jakie pl'mYadzi obecnie sprytny Jim 
Faretown, który dowodzi, że wiesz 
wiele szczegółów, tyczących się panny 
Lizzie Topaz i które mogłyby tę spra
wę bardzo ro~ś",ietlić, a nawet wy
kryć przestQpcę. 

- Cóż ja mogę wiedzieć? - od
burknęła dziC\,-,cz 'nka, 

- Och I Mni e osobiście to tam 
wszystko iedno. Chodzi op. Faretowna, 
który jako prawdziwy, rasowy detek
tyw ... 

Tu policjant złożył uldon przed 
kapitanem, ltontent z jego pochwały. 

- Pan Far<,town chco dojść do 
prawc1~. do światła w tej rlziwnczne-j 
sprawie z samochodem. ,y tym celu 
chce ocl ciebie dowiedzieć sic: w~:Z\t;t
kiego, co tylko wiesz o przeszłości pan
ny Topaz. , 

Francuz. - To zdaje się niedaleko 
miasta Striż? 

- Jakiego miasta? 
- Striż. Może zresztą niedobrze 

wymawiam. Nigdy nie nauczę się czy
tać polskich nazw. Pisze się Stryj. 

- Stryj! Tak, to niedaleko od nas. 
Skądże pan wie coś o Stryju? 

- Mój ojciec stamtąd pochodzi. -
Dziennikarz urwał nagle i zrobił minę 
oniemiale-dowcipną. 

- Niech pani spojrzy, panno Różo, 
jak mnie ten Gi,acomo przeszywa wzro
kiem! Ha ... Ha ... Ha ... - nie mo
gę! Pęknę ze śmiechu! 

Ubawiło to Różę. 
- To nadmiar ostrożności, panie 

Giacomo. Jesteśmy przecież sami 
swoi. 

A na rotmistrza padło nagłe olśnie
nie. 

- Żydy! 
Pochodzą obaj ze StI'~-ja, pewno są 

ze sobą spokrewnieni. Nawet nazwi
sko noszą w grunCie rzeczy to samo. 

Odkrycie to wywarło na nim wiel
kie wrażenie. Że wielu Żydów wybiłO 
się na wybitne stanowiska w politrce 
europejskiej, o tym wiedział. Ale nie 
przypuszczał, by potrafi I i oni z taką 
obłudą pozostawać nadal Żydami i po
nad głową narodów, z ldón-mi się po
zornie zasymilowali, utn';ymywać po 
cichu stosunki z innymi Żydami, wro
gami ich przybranej ojczyzny. 

Odczuwał ohurzenie i niesmak. Miał 
stanowczo dość zal'ó\"no '<wojei roli 
udawanego Ż~'lla jak i całego tego do
mu, oraz samej panny Róży. Rozmo • ."a 
mimowoIi się urwała. Giacomo był za
gniewany na swego kr~wniaka. A 

Armand siedział milczący i bezczel
nie uśmiechnięty, niby żydowski urwis, 
który splatał udanego figla, rotmistrz 
zaś kręcił się na krześle jak na szpil
kach, niezadowolony i zakłopotany. 
Ratowała położenie panna Róża, stara
jąc się ,,,'szcząć rozmowę na temat 
piQkności górski~go pa. ma Wogezów. 

Rotmistrz miał już zamiar wstać i 
pożegna!; się, gdy nagle drzwi się 
otworzyły i wszedł do pokoju gość 
nowy. 

Był to starzec o wyniosłej posta
wie, o siwej czuprynie, siwych brwiach 
i siWYCh sumiastych wąsach. Przyku
wającym uwagę szczegółem jego twa
rzv były jego czarne oczy, przenikli
we i mądre, Jakże przenikliwe i mą
dre! Rotmistrz nie przypominał sobie, 
hy widział kiedykolwiek w życiu oczy 
o tak niez\'V-rkłym wyrazie. 

Obaj młodzi ludzie powstali po
spiesznie i z szacunkiem, jak ucznio
wie przed swym profesorem. Nawtlt 
Róża, rozhukana zwykle i pewna sie
bie, przesunęła się koło stołu jak tru-
sia. 

- Tatusiu - pan Dawidowicz. 

Było coś uroczystego w jego posta
wie>. Coś, co nadawało mu cechę wład
czości, przyzwyczajonego do posłuchu. 
Objął rotmistrza krótkim, skupionym 
spojrzeniem i wycią,gną'! ku niemu rę
kę, 

- Jestem Levy. 
Młody oficę.r wrprężyl się odrucho

wo i stuknął obcasami, jak wobec 
człO\\'ieka znacznie wyższej od siebie 
szarży 

-' Rotmi trz Dawidowicz. 

wania ze strony kolegów. 
- Kim był pański ojciec', 
- Miał majątek ziemski. 
- Majątek ziemski? - Wzrok sta.-

rego człowieka wpił się weń jeszcze 
silniej, jakby chciał wydobyć z nie
go całą prawdę. WydałO się rotmi.
strzowi, że ma do czynienia z hypno
tyzerem. Wiedziony jakimś instynk
tem skupił w sobie całą siłę woli, aby 
się mocy tego wzroku nie poddać. 

- Miał majątek ziemski? 
- Tak. Zl'esztą głównie lasy. 
Wzrok Żyda złagodniał. 
- Handlował drzewem. 
- Tak. 
- Miał tartak' 
- Tak. 
- I młody panicz, syn dziedzica -

poszedł do kawalerii? 
W głosie jego dźwięczała drwina. 
- Tak. 
Zapadło milczenie. 
Miał ochotę uciec przed tym 

wszystkim, gd7ie pieprz rośnie. Naj
chętniej byłby odjechał najbliższym 
pociągiem, ale stanął mu na przeszko
dzie ten obiad. Nie mógł, ostatecznie 
uciekać, niby wystraszony smarkacz. 
Musiał się jakoś wycofać poprawnie. 

Zły na siebie za całą tę wycieczk~ 
do Rouffach, zarazem niezadowolony, 
zaniepokojony i zmęczony, poszedł się 
przejść za miasto w śliczne, pełne pol
nego kwiecia i ozdobione malowni
czym, spotykanymi co krok kaplicz
kami przydrożnymi, doliny podgól'. 
skie, wijące się wśród winnic. 

Gdy po paru godzinach powrócił 00 < 

hotelu, zastał czekającego nPA poli- -
cjanta, 

- Przyszedłem zObaczyć pański pa.. 

Pod przenikliwym wyrokiem starego lyda l szportMÓj paszport? - Rotmistrz był 
zdziwiony. Nigdy mu się nie zdarzyło, 
aby we Francji nagabywała go poli-

- Niech pan siada. 
Rotmistrz usiadł posłusznie, Spo

czywał na nim wzrok uporczywy i ba
dawczy. Pod w(ll'okiem tym rotmistrz 
kręcił siQ niespokojnie na krześle. Zda
wało mu się, że wzrok ten przenika 

Dziewczynka wzruszyła ramiona
mi. 

- Ja nic a nic nie powiem ... _. 
zaczęła. 

Von Gotag przerwał jej ojcowskim 
tonem: 

- Ja wiem, maleiJka, że nie wiesz 
wszystkiego, ale może nawet nie do
my.~lając si~, opowiadaniem swoim 
wskazałabyś jakąś drogQ do prowadze
nia dalej śledztwa. Przecież chyba i 
tobie zależy na tym, ub)' wylu)'to prze_ 
stępcę? 

- Zapewne - odpowiedziała dziw. 
nym tonem dziewczynka, 

- A wiec zbierz w'zystkie wspom
nienia. " " ' szak przybyłaś do Pekinu 
z panną Topaz i z jeszczeiakimś czło
wiekiem, który potem znikł. 

- Pewno to mój Ojciec - sZe>pnQła 
Nijak. 

- Dobrze. A ską.d przybyliście? 
Dziecko zrobiło ruch rękami, który 

u wszystkich ludów oznacza nieświa. 
domość. 

- Pewno zdalel~a - mówiła ze 
ściągniętymi brwiami,.. Szło siQ dłu
gie, długie dni, jeszczo i Jes7.cze ... Cza
sem piechet:;!, cza.sem w powozie; cza
sem statkiem lub łodzią ... Przepl) ",a. 
liśmy rzeki .. , 

- A płynr:liście morzem? 
Nijak z wielkim zuziwieniem wy

t~e§~czy ła. .QCzy. 

. cj"l. o paszport. 
wOJsku? Miał paszport przy sobie. :Wyją.ł 

go na wylot. 
- Pan dawno w polskim 
- Od czasu wojny. 
- Nie miał pan trudności z powo-

du ... z powodu pań kiego nazwiska? 
- Nie, Co naj,,· 'żej drobne podrwi-

- Słyszałam, rzekła - że mOl'Z/3 
to wielka przestrzeń "ody, że dokoła 
nie ,,-illać ziemi, cz go nawet pojąć 
nie mogQ ... Gdybym wiQc coś podob
ne~o "'idziała, pewnie bym zapamię
tała. 

Von Gotag zrobił rQką ruch niecier
pli\\'ości, lecz siQ powstrzymał i zapy
tał spokoj nie: 

- Czyścic rozmawiali w drodze z 
człowiekiem, który się wami opieko
wał? 

- Rozumie się. 
- O czymże rozmawialiście? 
- O, to już tak dawno. O ile pamię-

tam, rozmawialiśmy o drogach, o za
jazdach, w których się zatrzymaliśmy 
Jla noc, o wieśniakach, lub mandary
nach, spot~-kan~- ch w drodze. 

- A panna Topaz? 
- Czase'm i o niej. Ten, którego 

uważ,ałam za mego ojca, był ogromnie 
wzgl<;,dem niej troskliwy. Nieraz ma
wiał, Ź0 dałhy życie, aby jej oszczę
(lzić cierpiell, bo podobno kochał ser
deczn ie jej roc1ziI1Q, z którą pannę To
paz rozdzieliły smutne wypadki. 

- A ta rodzina? 
- Zdaje mi siQ, że mieszka w Eu-

ropie. 
Brwi Tiemca ściągnęły się groźnie. 
- Jesteś tego pe\Yną? - zapytał. 
- Pewną? Nie... odpowiedziała 

Nijak. - Proszę zauważyć, że to już 
t~'le lat od tego czasu. Byłam wów
czas małym dzieckiem, nie wszystko 
też moglam zrozumieć, co mówiono do 
mnie; tym bardziej więc wspomnie
nia nie mogą być dokładne. 

'Yiclocznie odpowiedź dziewczynki 
7.awiodta kapitana, gdyż zachmurzyło 
się jego oblicze i zacisnął piQści. 

- Tak, zapewne - rzekł głosem, w 
którym dźwięczał gniew - podróż ta 
była bardzo dawpo; aJe człowiek ów.: 

go i okazał. 

(Cią·g dalszy nastąpi)". 

dopiero przed dwoma laty opuścił 
miej ce w war 'ztacie p. Fłatonasa, mu
sisz chociaż ten wypadek pamiętać do
skonale? 

- Naturalnie, Tym bardziej, iż by
łam starszą, a następnie ... 

- Cóż ci mówił ten człowiek, opu
szczając cię? Dlaczego odchodził? 

- O! słowa jego llo śmierci pamię
tać będę. Przycisnął mnie serdecznie 
do piersi i rzekł naj tkliwszym głosem; 

"ł.loje dziecko, muszę cię opuścić, 
wzywa mnie obowiązek ... Może nawet 
czeka mnie tam śmi~rć... Ale wahać 
się nawet nie mogę. Nie pytaj o nic. 
Zostań tu i pracuj. Kochaj pannę 
Li2Zie i bądź gotową poświęcić się dla 
niej w każdej potrzebie. Musimy po
święcić siQ dla niej i dla jej najbliż
szych - to nasze posłannictwo". 

Nijak 7.amilkła. 
- A wicc? - pytał chdwie kapi

tan. 
- A wii','c? - powtórzył jako ~cho 

Jim F~retown. 
Dziewczynka spoglądała na oby

dwóch swym jasnym wzrokiem. 
- To wszystko! - odpowiedziała. 
Pan von Gotag uderzył pięścią w 

stół i głosem grzmią.cym jak burza za- ' 
wolał: 

- Kłamiesz! 
- A dlaczego miałabym kłamać! -

7.dziwi'1a siC dziewczyna. 
- Kłamiesz! - powtórzy kapitan. 

- Wiesz, tylko nie chc~sz mówić, 
WÓWC7AlS Nijak łagOdnym, z odcie;

ni-em jednak lekkiego szyderstwa, glo
sem szepnęła: 

- Proszę mnie nauczyć, jak mam 
odpowiadać, aby pana zadowolić, a 
zrobię to jak najcpętniej. 

Gniew kapitana doszedł do zenitu. 

. ~M' 'dalszy; n~p'j)'. 
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iJam, gdzie wznosiła się SOOOllll ł8alnon II? 

Cz ci kocioł k • raln • • len a 
Mańwe pustkowie w rozlewisku Martwego Morza 

w pusfynnycn, grozą "sądu Botego" 
nad. g1:Zeszna, Sodomą i Gomorą owianych 
okolicach Martwego Morza, panu.je od ~11-
kulat ożywiony ruch. Nad Ma.rtwym Mo
rzem pul<suje nowe zycie. Obudzona z wie
kowego uśpienia cicha dolina otyła nagle, 
stając się, przy poonocy nowoczesnych 
środków technicznych, jednym z najwat
niejszych pod w~lędem ekonoonicznym za
kątków świata. RównolegIle do brzegów 
Morza Sr6dziemnego, na 400 m poniżej po
zLomu morza, cią.gnie si~ rozlewisko Mo
rza Martwego, stanowiące wschodnią gra
nicę Pa.lestyny. Upały panuj~ tu prawdzi
wie "piekie'ln~". Opady naletą w tym. "po
tę,pionym" !kraju do zja'Wi-sk rzadkich. 
Wskutek tego Jlroce.sll, trwającego jut ~d 
naj wcześniejszych epok geologiczny«.h, od
kąd Morze Martwe stracHo swą naturalną 
odnogę, lącza,cą je z Morzem Czerwonym, 
poziom wody w morzu stale si~ obniża. 
Normalna na całym świecie równowaga 
między wyparowaniem wody a dopływem 
no~vych jej ilości została tu zaehwiana. 
Morze Martwe wyparuje więcej wody, niż 
przy jąć może z otoczenia pozbawionego o
padów. Coraz tei większa staje się zawar
tość soli w tym "czarcim kotle", jak często 
lud arabski nazywa Martwe Morze. Zawar
teść 80li w wodach Martwego Morza wyno
si 27 pet, tzn., że doszla do granic nasyce· 
nia. 

KRAJ, W KTÓRYM NIE MA ORGANICZ. 
NEGO 1:YCIA 

Wyparowujące i opadające stopniowo 
wody Martwego Morza odsłaniają brzegi 
kamieniste pokryte warstwą soli, pozba
wione w.szelkiej roślinności. Nad Morzem 
Martwym, zgodnie z jego nazwą, nie ma 
organicznego życia. Ani roślina, ani czło
wi€jk nie znajdują tu konicznych warun
ków egzystencji. Na miejscu dwóch kiedyś, 
w zamierzchłych wiekach, ku którym pa
mięć ludzka już tylko obrazem legendy 
sięga, kwitnących miast. pełlIlych bogactw, 
tętniących życiem, pławiących się w do
statku, lezy dziś przeklęte pustkowie, wro
gie wszelkiemu życiu. 

TECHNIKA OtYWIA PUSTKOWIA 
I zapewne nigdy by tu nie postała noga 

człowiek , . gdyby nie przeogromne bogac-
1Iw. 

Dwie etyki 
. Obserwując ży<:ie narodów widzimy, ~e 
tyją one wspólnie, przy czym kaMy z niell 
zajmuje odrębny od innych obszar ziemi. 
'Vszystlkie narody przywiązane są gorąco 
do swei ziemi ojczystej. swej mowy i 
swych tradycyj. w obronie których gotowe 
są złożyć każdej chw~li daninę krwi. Dzię
ki tej więzi duchowej, ła,czącej naród z je
go dobrami narodowymi, a więc dzięki pa
triotY1Jmowi, tyją narody poprzez tysiąc
lecia. 

J e-st jednak jeden naród, który nie zaj
muje jednego wS'pólnego całemu narodo
wi obszaru ziemi i któremu też o-bce jest 
wzniosłe uczucie patrotyzmu. Mimo to ist· 
nieje on jako naród i to nawet jako jeden 
z najstarszych narodów. Jest to naród ż)-
dowski. Żydzi żyją w rozproszeniu. wśrćd 
innych narodów świata, a nie zamieszku
ją jedne~o wspólnego terenu. Jeśli mimo 
braku tych cech istnieją Żydzi jalko naród, 
musi być inna sila. kfóra ich łączy w jeden 
naród. TI\ siłą jest talmud. Zawiera on 
wskazania, jak po~tęrowa<' należy wobei: 
Żydów, a iak wobec nie Żydów, ma on dwie 
różne etyki. To co uznawane jest za złe 
względem Żrda. iest dobre wobec nie Żyda. 
Ta·łmud jest źródłem. z którego Żydzi czer
pią ,swą moe 'i tyluwiekowe żyde. 

Taka etyka o podWÓjnym obliew. palt
gająca na czynieniu zlr\. tym, wśród któ
rych Żydzi żyją i z nich się utrzymują. mu
si budzić wstręt i odrazę. Etyki tej nie na
rzucą Zydzi, gdyż w tak,im razie pozbawi
liby się owocu talmudu, ezyJi tej eity, któ
ra ich łączy w naród. Dopóki poszczególne 
narody nil' zdawały sobie należycie spra
wy z. grożącego im niebezpieczeństwa ży, 
dow8kiego. nie czyniły nic, by powstrzy· 
mać hieg wypadków. Żydzi zaś dbali zl' 
swe i strony o to. by nie dopu§cić w 1.adnym 
kraju do 7,jl'dnoczenia ~ię sił narodowych, 
wied7.qc o tym. że silny w swej organizacji 
naród nip. ścierpi dłutei 'WstrP,tnego wyzy
sku i hańhiącep:o uPod'lf'nia się przed naro
de-ffi o n iż!';ze j wartości moralnej. W tym 
celu wzniecili oni walkę klas, zorganizowa
H po wszYi'fl,ich 'krajach związki między· 
narodowe i stworzyli r6tne fronty ludowe 
i dcmokratyczne, wszystko na to, by po
przez haRla zwietrzalych komunałów inler
ternacjona I izmu zagłuRzyć dueha narodu. 

Nadchodza iednalk iut cza.sy. gdy naro
'iiy zrzuca 7. . iebie ten balast zglinizny mo
ralnej. Walkę z tydostwem podj~lo u nas 
społec7,cństwo zorganizowane w silnym ru
chu Stronnictwa Narodowego, które wy
chowane na id.eal8ICh narodowych, n 81j-l e
.,iej i na.jwoz .... f U'Ozmnialo konkznGŚt 
iej walki. 

1wa nagromadzone przez przyrodę w tym 
martwy>m zalkątku ziemi. Pustkowie to Ja
wiera skarby, mniej błyszczą.ce od ska.rbów 
waehodnkh kaUfÓ"w. ale nie 'IDalie<j cenne. 
Trzeba je tylko umieć wydobyć. Państwo 
oem.a.ńskie, które przez d>ługie wieki miało 
tę ziemię w -swoim władaniu, nie umiało 
w)'lkorzylStać jej skarbów, nie domyŚiłiło się 
nawet ich istnienia. Dopiero wielka wojna 
i za,jęcie Palestyny przez Anglików, zapo
cz~tkowalo nową er~ w historii Morza 
Martwego. 

gactw natlJJl"a.lny.ch Mona Martwe~. PO-I dUlie o tonie Lotlt, kióra wlerna przekol'4 
wO:lny proces parowania wód mO'l'Bkich Dej naturze !kobiecej, a nie posłu8zna roz~ 
przyśpieszono przez budowanie w płyt- ka.zowi Boumu, WY~Zedł13ZY s ~eszneg~ 
szych miejsca.ch morza specJalnych tam. miasta Sodomy, które P1ln. poraZił, ~beJ~ 
W ten sposób na południo-wym i pół;noc- !"Zał. sił! u siebie i za karę w elup sol! za4 

nym krańcu pvwstalo szereg 8łonyeh je- mieniona została. Wędrowca, który zabla,.., 
zior, z których woda wyparowała 8zybciej, ka się nad brzegiem Morza,. u~erza wle.lka. 
poz0'8tawiaja,c ługowy osad, z kJt6rego ła- iłlość skał o kS'ltałtach praWIe ludzkl~h. 
two jut bylo wydzielić poszczegÓlne rodu· Każda z nich, ' według chytrych :r;apewllleń 
je soli. Te baseny ługowe nazwano ,,eolny- Arabów, jest solnym p0'8~~ "tony Lo
mi ogrodami". ta". Wiec chyba Wszystkle Jego. żony za, 

mieniły eię w &łupy soli. Podama móWlI\ 
tylko o jednej. Któryż tedy z soLnych ełu
pów jest poS8tgiem łony LotaT Trudno do~ 
eiec. Nikt tego dziś nie wie napewno, I A
rstbom trudno wierzyć. 

SOLNE OGRODY 
Angiełski trulJt ehemiczny zapocze,.~o

'Wał przy :r;a,stosowaniu najJllowocześlliej
Mych r,dobyczy wiedzy eksploataiCję bo-

1:0NA LOTA 
Ponure, tragiczne legendy 08nuły kata

klizm przyrody, z którego wyrosło ro~lewi· 
sko Martwego Morza. Wszyscy znalIll.y po-

Pawian - żywa karykatura człowieka 
Coraz dalszy zasięg cywilizacji euro- Pawiany szczególnie r,hętnie przebywa-

pejskiej w Afryce powoduje coraz dalsze ją w kolicachgórzystych, skalistych, -
cofanie się zwierząt afrykańskich w głąb tam bowiem w dużej ilości znajdują swe 
dżungli, - daleko od ludzi. Jesteśmy ulubione pożywienie - skorpiony, które 
świadkami niesłychanego wprost i bezce- wynajdują bardzo zręcznie wśród kamie
lowego nieraz niszczenia zwierząt, - któ- ni. 
re stanowią organiczną część przyrody i Pawian _ to karykatura człowieka. I 
krajobrazu Afryl,i. Ginąc masami od kul rzeczywiście, przypatrując się życiu pa
myśliwych zwierzęta, przedstawiające z wiana zauważymy w wielu wypadkach 
różnych punktów widzenia pewną war- postępowania zupełnie podobne jak u 
tość, stają się coraz rzadsze. człowieka. Z młodym matka obchodzi 

cy wypadli na podwórze ~auwa7:yli, jaK 
pawian zdjął dziecku sukIenkę I przytu
lał je pieszczotliwie do swego włochatego 
ciała. 

W żaden sposób jednak nie można by
ło zwołać go na dół. Kiedy po kil.kuna
stu minutach ojciec dziecka postaWlI ~od 
drzewem miskę z jedzeniem, - paWIan 
natychmiast zszedl z. drzewa, .pobiegł. ,z 
dzieckiem do domu l posłuszll1e połoz)! 
je w łóżeczku. . 

Historyjka wcale miła -: tylko rO?7.lce 
dziecka nigdy by ją miłą me nazwali. 

(1. welm.) 
Wśród Uciemiężonego rodzaju zwierzę- się prawie tak, jak człowiek. Kąpie go w 

cego względnie dobrze mają się pawiany, stawie tak, jak cz!owiek kąpie dziecko; 
mimo, iż tępi się je wprost masami. Zyją kiedy zaś potomek jest niegrzeczny - kła
one całymi stadami w bliskim sąsiedztwie dzie go na kolano l bije; zdarza się że d.o 
człowieka, niszczą pola uprawne, ogrody, tej funkcji używa nawet - kijka. Sposób Nauka grzeczności 
porywają jagnięta, kury; na nic zdają się ten, pOdobnie zresztą jak i u ludzi, skut-
pułapki, - pawiany potrafią je ominąć. ki posiada bardzo widoczne, i idące zwy- dla celników 

Farmerzy wypowiedzieli pawianom kle całkowiCie po Hni życzeń matki. Główna dyrekcja celna we Francji 
wojnę, jednak jak dotąd - bezskutecznie. Pawiany mają naturę dziką, niszczy- powolala do życia w miejscowości Mont
Wyznaczono w wielu okolicach nagrodę cielską, mimo to jednak dają się łatwo 0- beliard specjalną szkołę, w której prze
za każdego zabitego pawiana, która wyno- swoić. '''ielu farmerów oswaja je jako szkalani są wszyscy urzędnicy celni. Gł6-
si 4 szylingi, a w czasie klęski szczególnej przewodników zaprzęgu wołowego; czyn- wnym tematem przeszkolenia jest sposób 
10 szelingów; wtedy także farmerzy urzą- ność tę pawiany wykonują podobno obchodzenia się z pOdróżnymi, przybr"'''~
dzaja, zbiorowe polowania, na które uda, pierwszorzędnie. W Afryce wschodniej, jącymi. z zagranicy. Nauka odbywa SIę 
ją się wraz z psami. Psom. które rzucają zdarza się często, iż paWIan prowadzi ka- teoretycznie i praktycznie, przy czym kła, 
się pawianom do gal'dla i wałczą bardzo rawanę. l,rocząc na jej czele z bronią. 0- dzię sie naciflk na jak najgrzeczniejsze ob
zacieJd~, T?a.wiany. nie I)QZ?slają. dluż~e: S~\'ojone pa",ian~ sprawiają .swym wlaśc.i- chodie~ie się z podróżującymi. Niezal~t. 
chwytają Je swymI długIm! ramIonamI 1 cle10m, podobme zresztą Jak wszystkIe nie od tego rodzaju nauki, francuski ZWlą
dusza,; raniony pawian walczy bardzo za- małpy, wiele niespodzianek. Znana jest zek Biur Podróży wyznaczył specjałne na
jadle - i wtedy walka z nim jest bardzo I w Afryce historia, opowiadająca o pew-, grody dla celników, którzy odznaczać się 
trudna. Polowania kOJlczą się zwykle ob- nym oswojonym pawianie. który porwał będą grzecznością, taktem i umiejętnością 
fitym polowem, a liczba zabitych pawia- dziecko swego pana l wlazł z nim na wy- wytwornego obchodzeni.a się z cudzoziem· 
nów dochodzi nieraz setki. sokie drzewo. I<iedy przerażeni mieszkań- cami. . ~ 

I że się Sejm cały 
Wypowiedział zgodnie, 
Że tak rytualnie 
Rzezać to niegodnie -
Nie po ludzku, ani 
Nie humanitarnie, 
Zwłaszcza, że w konflikcie 
Z prawem sanitarpym, 
Żydki znów podniosły 
Gwałty i ajwaje -
Zaprotestowały 
Mordki, Srule, Szaje 
l tak dalej - jak to 
Zwyczajnie tud1cowie -
Przeciw treści uchwal 
Na plenum sejmowym! 

Lecz nic nie pontoglo -
Bo to: Wrzawa wr:/!Wq, 
A ustawa przecież 
Staje się ustawo} -

Lecr. mądrzy synowie 
Bi blijnego Sema 
Broniąc się zawzięcie 
Rękami obiema, 
SprawU Ul "rtJe01l4 
Uw«Wi ~ mrlł4 
l ostatec%nego. - ' 

Jęli się pomyslu: 
Poszli mianowicie 

(Tu baśń się zaczyna) 

Do pewnej obory, 
Gdzie w6l starowina, 
Filozof i mędrzec, 
Żując smaczne siano, 
Przyjął "delegację" 
K t6regoś dnia rant). 

Bowiem Żydowiny 
Umyśliły sobie, 
Że wS%1Jstko :taleł:11 
Od tego, co powie 
Sam imci pan Woleli, 
O kt6rym tu mowa, 
O którego wojna 
Toczy się sejmowa! -
A który, jeśli się 
Zgodzi naturalnie -
Może życr;yć so'bie 
RŻ1tięcitJ. .. f7tt.1alnie! 

Proną r;tJ tym: Zabierz, 
H'olku, glos w te; sprl1wie 
l zgłaszaj sprzeciwy 
Przeciwko usttrWie, 
Gdy ty szepni~r; n6ui&, 
Sprawa jest y?VQ.ra~ -

l 

W 6ł słuchał - ostatki 
Dojadając siana) 
Daj upoważnienie, 
Byśmy w parlamencie 
Mogli się powolać 
Na twe rozstrzygnięcie, 
Że twoim życzeniem, 
A nawet żądaniem 
Jest - by rytualne 
Zostało rzezanie III 

22!S! 

Owszem - w6ł odrzeC%e -
W zasadzie, panowie, 
Owszem - mogę przyjąć -
Dziś się zastanowię -
Wasza propozycja ... 
Pewnie. • . oczywiście ..• 
Ważna ... Widać % tego .•• 
Że do mnie przyszliście .. , 
Więc. " pewnie... gdy chcecie .. • 
Owszem - ja się zgadzam .•• 
A gdy ja się zgadzam, 
Zgodzi się i Władza ... 1-
Zydzi w wrzask i upust _ 
Dają swej radości! -
Na to wól: Przepraszam 
Panów jegomości, 
Mam jeden warunek.: 

Będę za rzezaniem 
R~tualnym wtedy, 
Idli się tak stanie 
(Co łatwo wam będzie 
Dokonać sztuczkami) 
Ze jtJ będę Ż 11 d e m, 
:.A Z~_ •• la !Ił i I 




